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W Y D . AB
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N r 90 (8272) Rok założenia 1945 Cena 50 groszy

W  trosce o rozwój rolnictwa
i poprawę warunków życia ludzi pracy

ZNIESIENIE
obowiązkowych dostaw
W s p ó ln e  d e c y z je

Biura Politycznego KC PZPR 
i Prezydium NK ZSL

w sprawie polityki rolnej
W A R S Z A W A  P A P , B iu ro  P o lityczne  K o m ite tu  C entra lnego  

P Z P R  i  P re z y d iu m  N K  Z S L  ro z p a trz y ły  na w s p ó ln y m  posiedze­
n iu  w  d n iu  14 k w ie tn ia  b r. zadania  ro ln ic tw a  w  la ta c h  1971— 75 
oraz ś ro d k i p rzysp ieszen ia  w z ro s tu  p ro d u k c ji ro ln e j i  p rze m ia n  
społecznych  w s i. N aczelną  zasadą p o li ty k i ro ln e j je s t k o ja rz e ­
n ie  p rzysp ieszonego w zro s tu  p ro d u k c ji ro ln ic z e j z p rze m ia na m i 
s o c ja lis ty c z n y m i w s i. P o lity k a  ro ln a  zm ierzać będzie do pe łne ­
go w y k o rz y s ta n ia  m o ż liw ośc i p ro d u k c y jn y c h  gospoda rstw  in d y ­
w id u a ln y c h , sp ó łd z ie ln i p ro d u k c y jn y c h  i  P G R . Uspołeczn ione 
gospoda rs tw a  ro ln e  w ra z  z k ó łk a m i ro ln ic z y m i p o w in n y  od­
g ry w a ć  coraz w iększą  ro lę  w  in te n s y f ik a c j i i  m o d e rn iz a c ji p ro ­
d u k c ji w  gospoda rstw ach  in d y w id u a ln y c h . K C  P Z P R  i  N K  
Z S L  u w aża ją  za n iezbędne p rzestrzegan ie  zasady opłaca lnośc i 
p ro d u k c ji ro ln ic z e j.

K IE R O W N IC T W A  obu p a r t i i  
w  trosce  o pe łn ie jsze  w y k o rz y ­
s tan ie  re ze rw  p ro d u k c y jn y c h  
ro ln ic tw a  na rzecz lepszego za­
sp oko je n ia  p o trze b  całego spo­
łeczeństw a, b io rą c  pod uw agę 
o p in ię  szerokiego a k ty w u  ro l­
nego, z a le c iły  rz ą d o w i P R L :

1. Z N IE S IE N IE  o bo w ią zko ­
w y c h  dostaw  z w ie rz ą t rzeźnych, 
zboża i  z ie m n ia k ó w  od 1 s tycz-

ZRA, Libia i Syria 
utworzyły 
federację

K A IR  P A P . P o 3 - d n io w e j n a ra ­
d z ie  s z e fó w  t r z e c h  p a ń s tw :  Z R A , 
L i b i i  i  S y r i i ,  p o d p is a n o  w  B e n g h a ­
z i  p o ro z u m ie n ie  w  s p r a w ie  u t w o ­
r z e n ia  fe d e ra c j i  ty c h  p a ń s tw . N a ­
ra d a  z a k o ń c z y ła  s ię  w  s o b o tę  r a ­
n o  p o  c a ło n o c n e j d e b a c ie . P la n o ­
w a n a  fe d e ra c ja  o b e jm ie  k r a je  l ic z i*  
ce łą c z n ie  3 m in  k m  k w .  i  40 m in  
m ie s z k a ń c ó w . P o d p is y  p o d  d o k u ­
m e n te m  z ło ż y l i ;  p r z e w o d n ic z ą c y  
R a d y  R e w o lu c y jn e j  L i b i i  K a d a f i ,  
p r e z y d e n t  Z R A  S a d a t i  p re z y d e n t 
S y r i i  A sa d .

Specjjalne
cele śmierci
dla członkiń

bandy Masisona
N O W Y  J O R K  P A F . W ła d ze  s ta n u  

K a l i f o r n ia  b u d u ją  d la  3 c z ło n k iń  
b a n d y  M a n s o n a  s p e c ja ln e  c e le  
ś m ie r c i.  S k a z a n e  w e r d y k te m  p r z y ­
s ię g ły c h  w  K a l i f o r n i i  na  k a rę  
ś m ie r c i S u sa n  A tk in s ,  P a tr ic ia  
K e r n w in k e l  i  L e s lie  v a n  H o u te n  m a  
ją  b y ć  sz c z e g ó ln ie  c z u jn ie  s trz e ż o ­
n e . W  ty m  w ła ś n ie  c e lu  z b u d u je  s ię  
p r z y  ic h  ce la c h  d o d a tk o w e  p o m ie s z  
c z e n ia  d la  s t r a ż y  w ię z ie n n e j.  O g ó ­
łe m  s tr z e c  ic h  b ę d z ie  7 f u n k c jo n a ­
r iu s z y  w ię z ie n ia , w  ty m  5 k o b ie t.

n ia  1972 r .  o raz dalsze um ocnię  
n ie  k o n tra k ta c j i p ro d u k tó w  ro i 
n ych  ja k o  p od s taw o w e j fo rm y  
s ku pu  ty c h  a r ty k u łó w  przez o r­
g an iza c je  spółdzie lcze  i  państw o 
W'e. W  p rzyp ad kach  uzasadn io ­
n ych  w y m o g a m i p ro d u k c ji r o l­
n e j i  p o trze b am i g ospoda rk i na 
ro d o w e j na leży p rzechodzić na 
k o n tra k ta c ję  w ie lo le tn ią .

2. U T R Z Y M A N IE  Funduszu  
R o zw o ju  R o ln ic tw a  ja k o  g łó w ­
nego ź ró d ła  in w e s ty c ji zespoło­
w y c h  w  ro ln ic tw ie  ch łop sk im  z 
ty m , że ś ro d k i na  ten  ce l będą 
grom adzone w  fo rm ie  p ien ię ż ­
n e j w  ram ach  o dp ow iedn io  po­
w iększonego p o d a tku  g ru n to w e  
go.

Ś ro d k i Funduszu  R ozw o ju  
R o ln ic tw a  będą grom adzone na 
o dręb nych  ra ch un kach . U legn ie  
rozszerzen iu  zakres in w e s ty c ji 
w ie js k ic h  re a lizo w a n ych  ze śród  
k ó w  Funduszu  R ozw o ju  R o l­
n ic tw a .

3. P R Z Y G O T O W A N IE  w  c ią ­
gu bieżącego ro k u  re fo rm y  p o ­
d a tk u  g ru n to w eg o , o b e jm u ją ce ­
go ró w n ie ż  św iadczen ia  na Fun  
dusz R o zw o ju  R o ln ic tw a . Zosta  
ną uw zg lęd n ion e  po trzeby  
zm n ie jsze n ia  n a d m ie rn e j p rogre  
s ji p o d a tk o w e j oraz w p row adzo  
ne będą u lg i p oda tkow e  d la  ro i 
n ik ó w  p rz e jm u ją c y c h  w  trw a le

(D okończen ie  na s tr. 2)

Obradowało IX  Plenum KC PZPR

VI Zjazd Partii
na przełomie 
roku 1971/72

W A R S Z A W A . 16 bm . obrado ­
w a ło  w  W arszaw ie  I X  p le n a r­
ne posiedzenie K o m ite tu  C e n ­
tra ln eg o  P o ls k ie j Z jednoczone j 
P a r t i i  R obo tn icze j. O bradom  
p rz e w o d n ic z y ł I  se k re ta rz  K C  
P ZP R  E d w a rd  G ie rek .

W  P IE R W S Z Y M  p u n k c ie  p o rz ą d ­
k u  d z ie n n e g o  I  s e k re ta rz  K C  
P Z P R  E d w a rd  G ie re k  p rz e d s ta w ił  
K o m ite tó w -  C e n tra ln e m u  s p ra w o z ­
d a n ie  d e le g a c j i  P Z P R  z o b ra d  
X X IV  Z ja z d u  K o m u n is ty c z n e j P a r ­
t i i  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o . ( S k r ó t  ' 

y s tą p ie n ia  E . G ie rk a  z a m ie ś c ił 
w c z o ra js z y  „ G ło s  S z c z e c iń s k i” ).

N a s tę p n ie  c z ło n e k  B iu ra  P o l it y c z  
n e g o , s e k re ta rz  K C  E d w a rd  B a - 
b iu c h  p r z e d s ta w ił  s p ra w o z d a n ie  
d z ia ła ln o ś c i B iu ra  P o lit y c z n e g o  i 
S e k re ta r ia tu  K C  P Z P R  

Z  k o le i  c z ło n e k  B iu ra  P o lit y c z n e  
go  K C , p re zes  R a d y  M in is t r ó w  
P io t r  J a ro s z e w ic z  z ło ż y ł  in fo rm a -  

p ra c a c h  rz ą d u  w  z a k re s ie  
r e a l iz a c j i  u c h w a ł V I I  i  V I I I  P le ­
n u m  K o m ite tu  C e n tra ln e g o  P Z P R .

W  z w ią z k u  ze s p ra w o z d a n ia m i i 
in fo r m a c ją  z a b r a l i  g ło s : I  s e k re ­
ta rz  K W  P Z P R  w  O p o lu  J ó z e f 
K a rd y s , c z ło n e k  K C , p rz e w o d n ic z ą  
c y  P r e z y d iu m  W R N  w  K a to w ic a c h  

J e rz y  Z ię te k ,  I  s e k re ta rz  K W  
P Z P R  w e  W ro c ła w iu  — L u d w ik  
D ró ź d ż , I  s e k re ta rz  K W  P Z P R  w 
L o d z i — J e rz y  M u s z y ń s k i,  zas tęp ca  
c z ło n k a  K C  I  s e k re ta rz  K W  P Z P R  

K ie lc a c h  — T a d e u s z  R u d o l f ,  za-

k r e ś l i ł ,  że w y n ik a ją  z n ic h  w ni<M  
siei i  z a d a n ia  d la  p o s z c z e g ó ln y c h  
in s ta n c j i  p a r ty jn y c h .  In s ta n c je  to  
p o w in n y  o b e c n ie  szc z e g ó ło w o  p rz e ­
a n a liz o w a ć  re a liz a c ję  u c h w a ł V I (  
i  V I I I  P le n u m  K C  na  s w o im  te re ­
n ie , po  to ,  a ż e b y  ja k  n a jp e łn ie j  
w p ro w a d z a ć  je  w  ż y c ie .

P le n u m  p o d ję ło  je d n o m y ś ln ie  
n a s tę p u ją c ą  u c h w a lę  w  z w ią z k u  za 
s p ra w o z d a n ie m  d e le g a c j i  P Z P R  s  
o b ra d  X X IV  Z ja z d u  K P Z R :

(D okończen ie  na str. 2)

s tę pca  k ie r o w n ik a  W y d z ia łu  R o ln e  
go  K C  P Z P R  — J a n  K le c h a  i  c z ło  
n e k  K C  I  s e k re ta rz  K W  P Z P R  w  
B y d g o s z c z y  — J ó z e f M a jc h r z a k .

E . G ie r e k  n a w ią z u ją c  d o  zwożo­
n y c h  s p ra w o z d a ń  i  i n fo r m a c j i  p o d -

f f
mFinał radiowego plebiscytu

„Wybieramy

szczecinianina 25-lecia,ł
f í & m
, V

LA U R E A C I: 
9 p. Zaremba 
9 Wł. Zimny 
•  J. Szubert
WC Z O R A J w  gab inecie  

przew odn iczącego P re zy ­
d iu m  M R N , F. U c ie ch ow - 

skiego o d b y ły  się f in a ło w e  u ro ­
czystości ra d iow eg o  p leb iscy tu  
pn. „W y b ie ra m y  szczecin ian ina  
25-lecia“ . W  p leb iscyc ie  w z ię ło  
u d z ia ł ponad  18 500 osób, k tó re  
z g ło s iły  48 ka n d y d a tó w  do ty ­
tu łu  „S zczec in ian ina  25-lec ia “ . 
K o m is ja  p leb iscy to w a  na pod­
s taw ie  ob liczeń  g łosów  u s ta liła , 
iż  t y tu ły  te  u z y s k a li: 1) p ro f. 
P io tr  Z a rem ba, p ie rw szy  p re z y ­
d en t Szczecina, p rzew odn iczący

(D okończen ie  na s tr. 2)

W  26 R O C ZN IC Ę  fo rso ­
w a n ia  O d ry  pod S ie k ie rk a -  I  
m i p rzez ż o łn ie rz y  I  A rm i i  I 
W o jska  P olskiego o db y ła  f 
się na w o je n n y m  cm e n ta -  | 
rz u  w  te j m ie jscow ośc i pod  |  
n ios ła  uroczystość, będąca  $ 
h o łd e m  sk ła d a n ym  przez i 
nas co ro k u  bohate rom  ta m  |  
ty c h  d n i. Po a pe lu  p o leg ­
ły c h  delegacja  w ła d z  p a r­
ty jn y c h  i  s tro n n ic tw  p o li­
tycznych , W P  i  A r m i i  Ra­
d z ie c k ie j, społeczeństwa Z ie  
m i C h o je ń s k ie j i  m łodz ieży  
z ło ż y ły  w ieńce  i  k w ia ty  
pod p o m n ik ie m  k u  czci po­
le g łych  żo łn ie rzy . K w ia ty  
z ło ż y li także ko nsu l genera ł 
n y  CSRS w  Szczecinie A . 
T v a rd ik  i  w ic e k o n s u l ZSRR  
W . F ila to w . U roczystość za 
ko ńczy ło  odegran ie  M ięd zy  

n a ro d ó w k i.
F o to .: M . C ZA S N O JC

R Ó ŻN E  S Ą  m arzen ia  
współczesnych dziew cząt. 
Joasia B ru tk o w s k a  chc ia ­
ła b y  stanąć w  p rzyszłości 
na m o stku  ka p ita ńsk im , 
ta k  ja k  je j  o jc ie c  dowodzą  
cy s ta tk ie m  m /s  „G ru n ­
w a ld ” .

(C A F  -  U k le je w s k i)

Surowe kary 
w procesie

szczecińskich
aferzystów
mięsnych

W C Z O R A J Sąd W o je w ó d z k i 
w  Szczecinie o g ło s ił w y ro k  vą 
procesie  g ru p y  osób, oskarżo­
nych  o p rzyw łaszczen ie  m ięsa  
na szkodę W o je w ó dzk ie g o  P rze d  
s ię b io rs tw a  P rze m ys łu  M ięsnego  
w  Szczecinie. Na ła w ie  oskarżo­
n ych  zasiad ło  20 osób.

P aw e ł L e w a n d o w s k i zo s ta ł 
skazany na  12 la t  pozb aw ie n ia  
w o lnośc i, 50 tys. z ł g rz y w n y , u -  
t ra tę  p ra w  p u b liczn ych  na okres  
5 la t  i  k o n fis k a tę  m ien ia . S ąd  
s tosu jąc ustaw ę  o a m n e s tii z ła ­
g od z ił k a rę  pozbaw ien ia  w o ln o ­
ści i  ka rę  g rz y w n y  o po łow ę: 
H e n ry k  Jan  G ie lec —  12 la t  po  
zb aw ien ia  w o lnośc i, 50 tys. z ł 
g rzyw n y , p ozbaw ien ie  p ra w  p u ­
b liczn ych  na 5 la t, k o n fis k a tę  
m ien ia . Zenon R ze źn ick i —  1® 
la t  p ozb aw ie n ia  w o lnośc i, 4® 
tys. z ł g rz y w n y , p ozb aw ie n ie  
p ra w  p u b liczn ych  na 5 la t, ko n ­
fis k a tę  m ien ia . Sąd s tosu jąc u -  
s taw ę  o a m n e s tii z ła go d z ił ka rę  
p ozb aw ie n ia  w o ln ośc i i  k a rę  
g rz y w n y  o po łow ę. K a z im ie ra  
N o w a k  —  9 la t  p ozb aw ie n ia

(D okończen ie  na  s tr. 2)

w  num erze : On, ona i statystyka ♦  „Agent nr 1“ ♦  Czy uratuje nas szympans „Kubuś“ ? ♦  Dużo 3
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Wspólne decyzje
(D okończenie  ze s tr. 1)

»Agospodarowanie łu b  na w a ­
ru n k a c h  d z ie rż a w y  g ru n ty  s ła ­
bo w yko rz y s ty w a n e  p ro d u k c y j­
n ie.

4. P R Z Y G O T O W A N IE  pod ob 
ra d y  S ejm u P R L  p ro je k tó w  no­
w e liz a c ji ustaw  o gospodarowa 
n iu  z iem ią  oraz a k tó w  p ra w ­
n ych  o ochron ie  u ż y tk ó w  ro l­
nych  i leśnych.

N owe a k ty  p ra w ne  p o w in n y  
s tw o rzyć  w a ru n k i sp rzy ja ją ce  
p op ra w ie  gospoda row an ia  z ie­
m ią  i  in w e s ty c jo m  w  gospodar­
s tw a ch  ro ln y c h .

5. Z A B E Z P IE C Z E N IE  dostaw' 
d la  ro ln ic tw a  w  n a le ży tym  roz 
m ia rz c  i o d p o w ie d n ie j ja kośc i 
frrodków  p ro d u k c ji s łużących  in  
tc n s y f ik a c ji p ro d u k c ji ro ln icze j, 
rozszerzen iu  bazy m a te r ia ln e j 
h o d o w li oraz m ech an iza c ji i 
e le k t r y f ik a c ji ro ln ic tw a . Szcze­
gó lna  uw aga m usi być  zw róco ­
na  na zw iększenie  dostaw  narzę 
dzi. m a te r ia łó w  bud ow la nych , 
opa łu  i ś ro d kó w  tra n s p o rtu , k tó  
rye h  b ra k  ro ln ic tw o  odczuwa.

6. ¡U S P R A W N IE N IE  skupu  i 
p rz e tw ó rs tw a  p ro d u k tó w  ro l­
n ych, aby z lik w id o w a ć  s tra ty  
s u ro w ców  ro ln ic z y c h  i o g ra n i­
czyć do n iezbędnych  ro zm ia ró w  
czas, ja k i  pośw ięca ją  ro ln ic y  na 
zb y t p roduktów '. N a leży p rz e ­
znaczyć niezbędne ś ro d k i in w e  
s ty c y jn e  na u sp ra w n ia n ie  obro 
tu  ro lnego  oraz na rozbudow ę 
p rze m ys łu  ro lno-spożyw czego.

7. D A L S Z E  in te n syw n e  ro z w i 
ja n ie  p ro d u k c ji ro ś lin n e j i zw ie  
rzęeej w  p ań s tw ow ych  gospodar 
s tw a ch  ro ln y c h  ze szczególnym  
u w zg lęd n ien ie m  p ro d u k c ji na ­
s ion  i m a te r ia łu  hodow lanego. 
N a leży dążyć do p o p ra w y  w a ­
ru n ków ' życ ia  i  p ra cy  ro b o tn i­
k ó w  ro ln y c h .

8. P R Z Y G O T O W A Ć  w p ro w a ­
dzenie św iadczeń  s łużby  z d ro ­
w ia  d la  ludnośc i ro ln ic z e j na za 
sadach ubezpieczeń społecznych.

R E A L IZ A C J A  p o li ty k i ro ln e j 
o p ie ra  się na szeroko ro zb ud o ­
w a n y m  sys tem ie  sam orządu ro i 
rriezego. N a leży dążyć do d a l­
szego ro z w o ju  sam orządu, bę­
dącego w yraze m  obyw a te lsk ie go  
zaangażow ania  i a k ty w n e g o  u -  
d z ia iu  w s i w' za rządzan iu  p ań ­
s tw e m  i  gospodarką  narodow ą.

B iu ro  P o lity c z n e  K C  P Z P R  i 
P re z y d iu m  N K  Z S L  w y ra z iły  
p rzekonan ie , że zapow iedziane 
decyzje  w  sp ra w ach  ro ln ic tw a  
zostaną należycie  w y k o rz y s ta n e  
p rzez  ro ln ik ó w  i  p ra c o w n ik ó w  
ro ln ic tw a  d la  w z ro s tu  p ro d u k ­
c j i  ro ln e j. P o trze b y  g ospoda rk i 
n a rod ow e j w ym a g a ją  pełnego 
w y w ią z a n ia  się przez ro ln ik ó w

z dostaw' .obow iązkow ych  w  
ro k u  1971 oraz w zm ożenia  d y ­
s c y p lin y  w  rea lizac ja  um ó w  
k o n tra k ta c y jn y c h .

In s ta n c je  i o rgan izac je  P ZP R  
i Z S L  o raz a k ty w iś c i obu p a r ­
t i i  p ra c u ją c y  w  radach  narodo 
w ych  i spo łeczno-gospodarczych 
o rgan izac jach  ro ln ic z y c h , będą 
w sp ó ln ie  dz ia łać na rzecz palne 
go w c ie la n ia  w  życ ie  o m a w ia ­
nych  postanow ień .
15 k w ie tn ia  1971 r.

D E C Y Z JE  te  b y ły  17 b m . te ­
m a tem  s p o tka n ia  w  K om itec ie  
C e n tra ln y m  P Z P R  z d z ie n n ik a ­
rza m i. S p o tkan iu , w  k tó ry m  
uczes tn iczy li: se kre ta rz  K C
P ZP R  K a z im ie rz  B a rc ik o w s k i, 
cz ło nko w ie  P re z y d iu m  N K  ZS L: 
w ic e m in is te r R o ln ic tw 'a  L o n g in  
C e g ie lsk i i m in . P rze m ys łu  Spo 
żywczego i S kup u  E m il K o ło ­
d z ie j oraz rze czn ik  p ra sow y  rzą 
du  w ic e m in . W ło d z im ie rz  Ja n iu  
rek , p rze w o d n iczy ł k ie ro w n ik  
B iu ra  P rasy K C  P Z P R  W iesław ’ 
Bek.

W spó lne  decyzje  B iu ra  P o li­
tycznego K C  P ZP R  i P re z y d iu m  
N K  Z S L  są. ja k  pod kre ś la no  na 
sp o tka n iu , ko nse kw e n tn ą  k o n ty  
n ua c ją  d z ia łan ia , m a jącego  na 
ce lu  zapew n ien ie  w łaśc iw ego  
ro z w o ju  ca łe j g ospoda rk i n aro ­
d ow e j, w  ty m  ro ln ic tw a , od cze 
go za leży p op ra w a  zaopatrzen ia  
ry n k u  w  a r ty k u ły  spożywcze.

J U Z  po V i l  i V I I I  P le n u m  K C  
IV .P R  p a r t ia  p o d ję ła  w y s i łe k  i  k o n  
U re tn e  d z ia ła n ie ,  m a ją c e  na  c e lu . 
ja k  s tw ie r d z i ł  k ie r o w n ik  W y d z ia łu  
■Rolnego K C  E u g e n iu s z  M a z u rk ie ­
w ic z , s tw o rz e n ie  o d p o w ie d n ic h  w a ­
r u n k ó w  s p r z y ja ją c y c h  in te n s y f ik a ­
c j i  p r o d u k c j i  r o ln e j ,  a ty m  s a m y m  
z a s p o k o je n iu  ro s n ą c e g o  z a p o trz e b o ­
w a n ia  na  a r t y k u ły  s p o ż y w c z e . W y  
ra z e m  te g o  są w p ro w a d z o n e  po d  
k o n ie c  m a rc a  k r .  n o w e  k o rz y s tn e  
w a r u n k i  s k u p u  z w ie r z ą t  r z e ź n y c h  
i m le k a  o ra z  z w ię k s z o n e  d la  r o l ­
n ic tw a  d o s ta w y  p rz e m y s ło w y c h  
pasz t r e ś c iw y c h ,  w ę g la , ja k  r ó w ­
n ie ż  u d o s k o n a lo n e  fo r m y  k o n t r a k  
t a c j i  p ło d ó w  r o ln y c h ,  k tó re  ju ż  o -  
k a z a ły  s ię  s k u te c z n y m i b o d ź c a m i 
d o  z w ię k s z a n ia  o rze z  r o ln ik ó w  p ro  
d u k c j i ,  zw ła szcza  z w ie rz ę c e j.  O s ta t­
n ie  w s p ó ln e  d e c y z je  B iu ra  P o lit y c z  
n e g o  K C  P Z P R  i  P r e z y d iu m  N K  
Z S L  s ta n o w ią  w ię c  k o n ty n u a c ję  
p r o g r a m u ,  m a ją c e g o  na c e lu  s z y b ­
sza in te n s y  f ik a e ję  p r o d u k c j i  r o l ­
n e j,  p rz e d e  w s z y s tk im  zaś p e łn ie j  
sze w y k o r z y s ta n ie  p rz e z  w s z y s tk ie  
g o s p o d a rs tw a  r o ln e  p o s ia d a n y c h  
jeszcze  r e z e rw  p r o d u k c y jn y c h  d la  
n o b la  ca łe g o  sp o łe c z e ń s tw a .

O z n a c z e n iu  i r o l i  ty c h  d e c y z j i  
d la  p la n o w a n e g o  z w ię k s z e n ia  p r o ­
d u k c j i  r o ln e j  ś w ia d c z y  fa k t ,  żc 
u s u w a ją  on e  is tn ie ją c e  d o ty c h c z a s  
p rz e s z k o d y , k tó r e  u t r u d n ia ły ,  a  w  
w ie lu  w y p a d k a c h  w p r o s t  h a m o w a ­
ł y  ro z w ó j p r o d u k c j i  r o ln e j .

S tw o rz o n e  w ię c  z o s ta ły  w a r u n ­
k i ,  ja k  p o d k r e ś li ł  w  s w o im  w y s tą  
p ie n iu  K . B a rc ik o w s k i,  w  k tó r y c h

r o ln ic y  p o w in n i  b y ć  z a in te re s o w a n i 
w  p o m n a ż a n iu  p r o d u k c j i  r o ln e j  do  
r o z m ia r ó w  n ie z b ę d n y c h  d la  p e łn e  
go  z a o p a trz e n ia  r y n k u  w  a r t y k u ły  
s p o ż y w c z e . S tą d  te ż  s z cze g ó ln a  da  
n iosio.ść ty c h  d e c y z j i  o ra z  ic h  
w ą jly w , j a k i  m ie ć  bę dą  na  da lszą  
p o p ra w ę  s to p y  ż y c io w e j n a js z e r ­
sz y c h  rzesz  s p o łe c z e ń s tw a .

ł C z y n io n y  z o s ta ł d a ls z y  o g r o m ­
n y  w y s i le k  ze s t r o n y  p a ń s tw a  w  
tro s c e  o p o p ra w ę  w a r u n k ó w  ż y c ia  
lu d z i  p ra c y  w  m ie ś c ie  i  na  w s i. 
O b e c n ie  w s z y s tk o  z a le ż y  od te g o , 
c zy  r o ln ic y  w  p e łn i w y k o r z y s ta ją  
p o s ia d a n e  m o ż liw o ś c i p r o d u k c y jn e  
w  n o w y c h , k o r z y s tn y c h  w a r u n k a c h , 
s p r z y ja ją c y c h  in t e n s y f ik a c j i  w s z y ­
s tk ic h  d z ia łó w  p r o d u k c j i  r o ln e j  i 
w e  w s z y s tk ic h  bez w y ją t k u  g o sp o ­
d a rs tw a c h , z a ró w n o  w ię k s z y c h  ja k  
i  m a ły c h  o b s z a ro w o , j a k  te ż  w 
t / w .  g o s p o d a rs tw a c h  c h lo p o - r o b o tn i  
k ó w .  D o n io s ło ś ć  t y c h  d e c y z j i  je s t  
t y m  w ię k s z a , że ró w .n o rz e ś n ie  
s p r z y ja ją  o n e  w y z w a la n iu  sp o łe c z ­
n e j I n ic ja t y w y  w s i.  C h ó d z i w ię c  
« to ,  a b y  r a d y  n a ro d o w e , g ro m a d ź  
k a  s łu ż b a  r o ln a ,  k ó łk a  ro ln ie z e  i 
o rg a n iz a c je  d z ia ła ją c e  na  w s i,  p rz y  
p o p a r c iu  i w s z e c h s tro n n e j p o m o c y  
o rg a n iz a c j i  i  in s ta n c j i  p a r ty jn y c h  
i  Z S L -o w s k ic h  p o b u d z a ły  i  r o z w i ja  
ł y  sp o łe c z n ą  i p r o d u k c y jn a  in ic ja  
t y  w e  w s i,  m o b il iz o w a ły  r o ln ik ó w  do 
p e łn e g o  w y k o r z y s ta n ia  p o s ia d a ­
n y c h  m o ż liw o ś c i z w ię k s z a n ia  p r o ­
d u k c j i ,  z w ła szcza  to w a r o w e j ,  do  
w yp ro w a d za n ia  n o w o c z e s n y c h  m e ­
to d  g o s p o d a ro w a n ia , od czego w 
d u ż e j m ie rz e  za le żeć  b ę d z ie  d a l­
szy  p o s tę p  na szeg o lo tn ic tw a ,  a 
ty m  s a m y m  p o p ra w a  z a o p a trz e n ia  
r y n k u  w  p ło d y  ro ln e .

N a lic z n e  p y ta n ia  d z ie n n ik a r z y ,  
d o ty c z ą c e  m . in .  m e c h a n iz a c j i  r o l ­
n ic tw a ,  g o s p o d a rk i z ie m ią , u le p s z e ­
n ia  w a r u n k ó w  o d b io ru  i p rz e tw ó r -  
s iw a  p ło d ó w  r o ln y c h  i tp .  — o d ­
p o w ie d z ie l i  m in . P rz e m y s łu  S p o ż y w  
czeg o  i  S k u p u  — E m i l  K o ło d z ie j 
o ra z  w ic e m . H u tn ic tw a  — L o n g in  
C e g ie ls k i.

(D okończenie  ze s tr. 1)

W K  FJN , 2) spawacz k a d łu b ó w  
n i S toczn i im . A . W arsk iego  
W ła d y s ła w  Z im n y , 3) ro ln ik  z 
pow . szczecińskiego, uczes tn ik  
o p e ra c ji b e r liń s k ie j,  Józef Szu­
bert.

W  T E J  m iłe j uroczystośc i u - 
d z ia ł w z ię l i : p rzew odn iczący 
W K Z Z , M . G órsk i, k ie ro w n ik  
W y d z ia łu  P ropagandy K W  
P ZPR , J. B og u tyn , p rz e w b d n i-  
czący P re zyd iu m  M R N , F. U c ie - 
chow sk i, p rze w od n iczący  W K  
SD, W . G o łko , p rze ds ta w ic ie ] 
P re z y d iu m  W K  Z S L  i zarazem  
Z B o W iD -u , Cz. S ta n k ie w icz , I 
se k re ta rz  K Z  P ZP R  i  d y re k to r  
S toczn i „W a rs k ie g o “  —  M . D o­
p ie ra ła  i  T . C e n k ie r o raz re d ak  
to rz y  nacze ln i szczecińskich 
ś ro d k ó w  m asowego przekazu.

W  oko liczno śc io w ym  p rz e m ó ­
w ie n iu  re d a k to r nacze lny Roz­
g ło śn i P R  w  Szczecinie, Zb. 
P u c h a ls k i d oko na ł c h a ra k te ry ­
s ty k i zw yc ięzców  p leb iscy tu , 
z ło ż y ł im  serdeczne g ra tu la c je  
o raz  p rzekaza ł honorow e  d y p lo ­
m y  i  u p o m in k i. U p o m in k i la u ­
re a to m  p le b is c y tu  p rze kaza li 
ró w n ie ż  w łą czn ie  z g ra tu la c ja - 
I p r z e d s t a w i c i e l e  P re z y d iu m

M R N . S toczn i „W a rs k ie g o “  i  
Z B o W iD -u . S po tkan ie  u p ły n ę ło  
w  n ie z w y k le  serdecznej a tm o s ­
ferze, s tan o w ią c  o kaz ję  do  wspo 
m n ie ń  p a m ię tn ych  d n i 1945 ro ­
ku .

N A  Z D J Ę C IU  —  la u rea c i p le ­
b iscy tu  „S zcze c in ian in  70“  (od 
le w e j) —  P. Z a rem ba, W Ł Z im ­
ny o raz  J. Szu beri.

Fo to : W. C ieś lakow a

Goleniowskie 
Dni Muzyki 

i Tańca
Z A IN A U G U R O W A N E  w  r o k u  

1968 — i  o k a z j i  u b ih o i t t iw  700-le- 
c i . i  n a d a n ia  p r a w  m ie js k ic h  G o le ­
n io w o w i — D n i  M u z y k i  i  T a ń c a  w e 
s z ły  na s ta łe  d o  k a le n d a rz a  nu j  w a ż  
n ie js z y e h  i n a jc ie k a w s z y c h  im p re z  
k u l t u r a ln y c h ,  u rz ą d z a n y c h  w io s n ą  
k a ż d e g o  r o k u  w  ty m  m ie ś c ie . O r ­
g a n iz a to r a m i t e j  im p re z y , k tó r e j  
c e le m  je s t  u p o w s z e c h n ia n ie  d o b r e j 
m u z y k i ,  j e j  fo r m  i  t re ś c i są : G o ­
le n io w s k ie  T o w a rz y s tw o  S p o łe c z n o - 
K u l tu r a ln e  o r a *  T o w a rz y s tw o  R oz­
w o ju  O g n is k  A r ty s ty c z n y c h  w 
S z c z e c in ie .

Is to tn y m  e le m e n te m  d o ro c z u y c b  
O n i je s t  ses ja  p o p u la rn o n a u k o w a
z u d z ia łe m  n a u c z y c ie l i  o g n is k  a t -  
ty s ty t z n y c h  z c a łe g o  k r a ju .  W  ty m  
r o k u  o d b y w a  s ię  on a  pod h a s łe m : 
„ S z tu k a  m o ty w e m  lu d z k ic h  d o z n a ń  
i  d z ia ła ń ” .

Ito z p o c z ę le  w c z o ra j G o le n io w s k ie  
D n i M u z y k i i  T a ń c a  p r z y n io s ły  
in te re s u ją c e  w y s tę p y ,  a m ia n o w ic ie  
k o n c e r t  w  w y k o n a n iu  u c z n ió w  
S p o łe c z n y c h  O g n is k  M u z y c z n y c h  
o ra z  k o n c e r t  k w in te tu  a k o rd e o n o ­
w eg o  pod k ie r o w n ic tw e m  m g r  L . 
P u e h n o w s k ie g o . P o n a d to  o d b y ło  
s ię  k i l k a  s p o tk a ń  m u z y c z n y c h  m . 
in  w  ta k ic h  m ie js c o w o ś c ia c h  p o w . 
g o le n io w s k ie g o  ja k :  L u b c z y n a , M a  
szew o , K rę p s k o , M o s ty .

A  o to  p ro g ra m  d z is ie js z y c h  im ­
p re z : go dz . 10 — p rz e g lą d  f i lm ó w  
k ró tk o m e tr a ż o w y c h  o  te m a ty c e  m u  
z y e z n e j, g o d z . 11.30 — p r e le k c ja  na 
te m a t „ Id e e  i  f o r m y  m u z y k i  w s p ó ł 
e z e s n e j” , godz. 15.30 — k o n c e r t

w y k o n a n iu  u c z n ió w  S p o łe c z n y c h  
G g n ;s k  A r ty s ty c z n y c h .  W ie c z o re m  
o g o d z . 19 u c z e s tn ic y  w io s e n n y c h  
d n i  m u z y k i  i  ta ń c a  w y s łu c h a ją  k o n  
c e r t  i i  w  w y k o n a n iu  S z c z e c iń s k ie j 
O r k ie s t r y  S y m fo n ic z n e j N a to m ia s t 
w  P r z y b ie rn o w ie  i C z a rn o g io w a c h  
p o d o b n ie  ja k  w c z o r a j o d b ę d ą  się 
s p o tk a n ia  m u z y c z n e , ( ru )

IX Plenum KC PZPR
(D okończen ie  ze  s tr. 1)

P o  w y s łu c h a n iu  ¡s p ra w o z d a n ia  I  
s e k re ta rz a  K C  P Z P R  to w a rz y s z a  
E d w a rd a  G ie rk a  z o ib rad  X X IV  Z ja z  
d u  K P Z R . k t ó r y  o d b y t  s ię  w  
d n ia c h  3 0 .I IL —9.IV . 1971 r .  w' M o ­
s k w ie ,  K o m ite t  C e n tr a ln y  a p r o b u ­
je  p rz e d s ta w io n e  s p ra w o z d a n ie .

K o m ite t  C e n tr a ln y  P Z P R  s tw ie r ­
dza , że o b r a d y  i  d o ro b e k  X X IV  
Z ja z d u  K P Z R  p o s ia d a ją  w ie lk ie  zna 
e z e n ie  U la d a ls z e g o  r o z w o ju  m ię ­
d z y n a ro d o w e g o  r u c h u  k o m u n is ty c z  
n e g o  i  ro b o tn ic z e g o  o ra z  d la  
w s z y s tk ic h  s i ł  p o s tę p u  i  p o k o ju  w  
s w ie c ie . S zcze g ó ln ą  r o lę  p r z y w ią z u  
>e tro  o w o c n y c h  w y n ik ó w  o b ra d  
X X I V  Z ja z d u  K P Z R  — P o ls k a  Z jec l 
ja o rz o n a  P a r t ia  R o b o tn ic z a  i sp o łe ­
c z e ń s tw o  naszeg o  k r a ju ,  w id z ą c  w  
K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k ie g o  i  w  K r a ju  R a d  w ie r n e  
go  p r z y ja c ie la  i  s o ju s z n ik a  w  b u ­
d o w ie  s o c ja l iz m u  w  P o lsce  i  u m a ­
c n ia n iu  b e z p ie c z e ń s tw a  i  p o k o ju  w  
E u ro p ie .

K o m ite t  C e n t r a ln y  P o ls k ie j Z je c l 
R a czo n e j P a r t i i  R o b o tn ic z e j z w ra ­
ca s ię  d o  w s z y s tk ic h  o r g a n iz a c j i  i  
in s ta n c j i  p a r ty jn y c h ,  a b y  w s z e c h ­
s t ro n n ie  s tu d io w a ły  m a te r ia ły  i do  
k u  m e n  t y  X X I V  Z ja z d u  K P Z R , roz  
w i js l y  s z e ro k ą  d z ia ła ln o ś ć  u p o  w  - 
szec l in ia  ją  cą d o ro b e k  Z ja z d u  w ś ró d  
k la s y  ro b o tn ic z e j i  ca łe g o  s p o łe ­
c z e ń s tw a  o ra z  n ie u s ta n n ie  p o g łę b ia  
ly  w ś ró d  c z ło n k ó w  p a r t i i  i nasze­
go  n a ro d u  p o c z u c ie  s o l id a rn o ś c i i  
b ra te r s tw a  z K o m u n is ty c z n ą  P a r  
l ią  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o  i  n a ro ­
d a m i r a d z ie c k im i  w  w a lc e  o z w y ­
c ię s tw o  p o k o ju ,  w oL no śc i n a ro d ó w

s o c ja l iz m u .
P le n u m  p o d ję ło  ró w n ie ż  u c h w a lę  

z w ią z k u  ze s p ra w o z d a n ie m  z 
d z ia ła ln o ś c i H iu ra  P o lit y c z n e g o  i  
S e k re ta r ia tu  K C  o ra z  z in fo r m a c ją  
o p r a c y  r z ą d u  o n a s tę p u ją c e j t r e -

„  K o m ite t  C e n tr a ln y  P Z P R  z a p o ­
z n a ł s ię  z d z ia ła ln o ś c ią  B iu ra  P o l i ­
ty c z n e g o  i S e k re ta r ia tu  K C  w  u k r e  
s ie  od  V I I  P le n u m  K C , p rz e d s ta ­
w io n ą  w  s p ra w o z d a n iu  w y g ło s z o ­
n y m  p rz e z  to w a rz y s z a  E d w a rd a  
R a b in c h a .

K o m ite t  C e n tr a ln y  P Z P R  s tw ie r  
d z a , że d z ia ła ln o ś ć  B iu ra  P o l it y c z  
ru g o  i  S e k re ta r ia tu  K C  w  o m a w ia  
n y m  o k re s ie  b y ła  zgo d n a  z u c h ­
w a ła m i V I I  i  V I I I  P le n u m  K C , 
s p r z y ja ła  u m o c n ie n iu  p a r t i i ,  zac ie  
ś n ie n iu  j e j  w ię z i z k la s ą  r o b o tn i ­
czą  i  c a ły m  sp o łe c z e ń s tw e m .

P o d e jm o w a n e  p rz e z  B iu r o  P o l i ­
ty c z n e  i S e k re ta r ia t  K C  p rz e d s ię ­
w z ię c ia  w  d z ie d z in ie  s p o łe c z n o -p o ­
l i t y c z n e j  i g o s p o d a rc z e j o ra z  ro z w o  
ju  p rz e m y s łu  i  r o ln ic tw a  p r z y c z y ­
n i ły  s ię  d o  p o le p s z e n ia  a tm o s fe ry  
p o I łJ y e z j ie j w  k r a ju ,  w y w a r ły  k o ­
r z y s tn y  w p ły w  na r o z w i ja n ie  i n i ­
c ja t y w  s p o łe c z n y c h  i g o s p o d a r ­
c z y c h  z a łó g  r o b o tn ic z y c h ,  r o ln i ­
k ó w . ś ro d o w is k  in te l ig e n c j i  p ra c u  
ją e c j.

K o m ite t  C e n tr a ln y  P Z P R  p r z y j ­
m uje . d o  w ia d o m o ś c i in fo r m a c ję  
p rz e d s ta w io n ą  p rz e z  p re ze sa  R a d y  
M in is t r ó w  to w a rz y s z a  P io t ra  J a r o ­
sze w ie ż a  i s tw ie rd z a , że d z ia ła l­
ność. rz ą d u  je s t  z g o d n a  z d y r e k t y  
w a m i V i l  i  V I I I  P le n u m  K C ” .

O b ra d y
szczecińskich

adwokatów
W  S O B O T Ę  w  s a l i  k lu b u  N O T  w

S z c z e c in ie  o d b y ło  s ię  d o ro c z n e  Z w y  
c z u jn e  Z g ro m a d z e n ie  D e le g a tó w  
S z c z e c iń s k ie j Iz b y  A d w o k a c k ie j  z 
u d z ia łe m  z a p ro s z o n y c h  g o ś c i:  p rze d  
S ta w ic ie »  K W  P Z P R , W K  Z S L , W K  
S D , M in is te r s tw a  S p ra w ie d liw o ś c i,  
S ą d u  W o je w ó d z k ie g o , P r o k u r a tu r y  
W o je w ó d z k ie j i  N a c z e ln e j R a d y  A d ­
w o k a c k ie j.  W  o ż y w io n e j,  k i l k u g o ­
d z in n e j d y s k u s j i  d o m in o w a ły  p r o ­
b le m y  d o s k o n a le n ia  p ra c y  z e s p o łó w  
a d w o k a c k ic h ,  p o d n o s z e n ia  ra n g i za 
w o d u  a d w o k a ta . Z a s ta n a w ia n o  s ię 
m , in .  n a d  m o ż liw o ś c ia m i u n o w o ­
cz e ś n ie n ia  p r a c y  p rz e z  w p ro w a d z e ­
n ie  m a g n e to fo n o w e g o  z a p is u  p rz e ­
b ie g u  r o z p ra w  s ą d o w y c h , p o s tu lo w a  
n o  z m ia n ę  n ie k tó r y c h  n ie ż y c io w y c h  
p rz e p is ó w , n o r m u ją c y c h  d z ia ła ln o ś ć  
a d w o k a tu r y ,  w s k a z y w a n o  n a  p o ­
trz e b ę  z a s tą p ie n ia  n a d m ie rn e g o , 
z b iu ro k r a ty z o w a n e g o  n a d z o ru  — 
w ię k s z y m  z a u fa n ie m  d o  o d p o w ie ­
d z ia ln o ś c i ś ro d o w is k a  a d w o k a c k ie ­
go , z ło ż o n e g o  p rz e c ie ż  z lu d z i o w y  
s o k ic h  k w a l i f i k a c ja c h  z a w o d o w y c h  
i e ty c z n y c h . <ed)

W  n astępnym  p u n kc ie  porząd 
k u  dziennego P le nu m  p od ję ło  
je d n o m yś ln ie  u chw a łę  o z w o ła ­
n iu  V I  Z ja zd u  P ZP R  na p rze ­
ło m ie  ro k u  1971/72.

P le nu m  p o w o ła ło  K o m is ję  
Z jazdow ą , w  k tó re j szczecińską 
w o je w ód zką  o rgan izac ję  p a r ty j­
ną re p re z e n tu ją : I  sekre ta rz  
K W  P ZP R  Eugeniusz O łubek  i  
cz łonek K C  P ZP R  starszy b ry ­
gadzista  w  ZPS, A da m  K ie ł­
basa.

P le nu m  p ow o ła ło  na se kre ta ­
rza  K o m ite tu  C e n tra lnego  P ZPR  
S ta n is ła w a  K an ię . Równocześ­
n ie  d okoop tow ano  do C e n tra l­
n e j K o m is ji K o n tro li P a r ty jn e j 
S ta n is ła w a  P aw laka . (P A P )

Nowy sekretarz 
KC PZPR

STANISŁAW
KANIA

S T A N IS ł.A W  K  A N IA  u r o d z i ł  S l j  
*  m a rc a  1927 r .  u>e Wsi W ru e a n k a ,  
p o w . J a s io , w o j .  rz e s z o w s k ie , ja l t o  
s y n  m a ło ro ln e g o  c h ło p a .

P o w y  Z w o le n iu  b p i je d n y m  z o r -  
ga n i z a to ró w  i  p rz e w o d n ic z ą c y m  k o ­
la  Z W M  w  W ro ca n ce . W  k w ie tn iu  
19f 5 r .  w s tą p i ł  d o  P P H . B ie rz e  
c z y n n y  u d z ia ł w  d z ia ła ln o ś c i o rg a ­
n iz a c j i  m ło d z ie ż o w y c h  i p a r ty jn y c h .

Po u k o ń c z e n iu  2 - le ln ie j s z k o ły  
p a r t y jn e j  p r z y  K C  P Z P R  w  1952 r . 
■został p o w o ła n y  d o  p r a c y  w  Z G  
Z M P  na  s ta n o w is k o  k ie r o w n ik a  
W y d z . M ło d z ie ż y  W ie js k ie j i  człon 
ka P re z y d iu m  Z G  Z M P .

O d 1958 r. p rz e c h o d z i d o  p ra c y  w  
W a rs z a w s k im  K o m ite c ie  W o je w ó d z  
k im  P Z P R , o b e jm u ją c  s ta n o w is k o  
k ie r o w n ik a  W y d z . R o ln e g o , a  n a s tą p  
n ie  s e k re ta rz a  w  K W .  W  ¡908 r .  zo ­
s ta ł p o w o ła n y  d o  p ra c y  w  K C  
P Z P R  na  s ta n o w is k u  k ie r o w n ik a  
W y d z ia łu  A d m in is t ra c y jn e g o .

W  t r y b ie  z a o c z n y m  k o ń c z y  s tu d ia  
na  W y d z ia le  E k o n o m ic z n y m  w  W y ż  
s ze j S z k o le  N a u k  S p o łe c z n y c h  p r z y  
K C  P Z P R .

N a  IV  Z je ż d z ie  p a r t i i  z o s ta ł w y ­
b r a n y  z a s tą p cą  c z ło n k a  K C  trZ P R , 
a na  V  Z je ź d ź ie  — c z ło n k ie m  K C .

Z a s w o ją  d z ia ła ln o ś ć  z o s ta ł o t iz n a  
c z o n y : S z ta n d a re m  P ra c y  t i  k la s y .  
K rz y ż e m  O f ic e rs k im  i K rz y ż e m  Ka­
w a le rs k im  O rd e ru  o d r o d z e n ia  P o l­
s k i.

Surowe kary
(D okończen ie  ze s tr. 1)

w o lnośc i, 70 tys. « ł g rzyw n y , po 
zb aw ien ie  p ra w  p u b liczn ych  na 
okres 5 la t, k o n fis k a ta  m ien ia . 
A da m  Sobocki —  8 la t  pozba­
w ie n ia  w o lnośc i, 50 tys. z ł 
g rz y w n y , p ozb aw ie n ie  p ra w  p u ­
b liczn ych  na la t  5, k o n fis k a ta  
m ien ia . Janusz P liszka  —  5 la t 
p ozb aw ie n ia  w o lnośc i, 30 tys. 
z ł g rzyw n y . W ik to r  M ila s z k ie - 
w ic z  —  8 la t  p ozbaw ien ia  w o l­
ności, 30 tys. z ł g rz y w n y , pozba 
w ie n ie  p ra w  p u b lic z n j'c h  na la t 
4, k o n fis k a ta  m ien ia . Sąd s tosu ­
ją c  ustaw ę o a m n e s tii z ła go d z ił 
ka rę  p ozb aw ie n ia  w o lnośc i i ka 
rę  g rz y w n y  o po łow ę. B en e dyk t 
Ż u k o w s k i — 9 la t  p ozb aw ie n ia  
w o lnośc i, 40 tys. z ł g rz y w n y , po 
zb aw ien ie  p ra w  p u b liczn ych  na 
la t  4, k o n fis k a ta  m ien ia . Sąd 
s tosu jąc ustaw ę  o a m n es tii z ła ­
g od z ił ka rę  pozbaw ien ia  w o l-  
ności i k a rę  g rz y w n y  o  po łow ę.

J a n  D ą b ro w s k i — 6 la t  p o z b a w ie ­
n ia  w o ln o ś c i,  30 ty s  z ł  g r z y w n y .  
S to s u ją c  u s ta w ę  o a m n e s t i i  Sąd 
z ła g o d z ił k a r ę  p o z b a w ie n ia  w o ln o ś  
c i i k a r ę  g r z y w n y  o  p o ło w ę . W a w ­
r z y n ie c  K r y s te k  — 5 la t  p o z b a w ie ­
n ia  w o ln o ś c i,  10 ty s .  z ł g r z y w n y ,  
p o z b a w ie n ie  p r a w  p u b lic z n y c h  n a  
o k re s  3 la t ,  k o n f is k a ta  m ie n ia . 
J a n u s z  Z a b ie ls k i — 6 la t  p o z b a w ie ­
n ia  w o ln o ś c i,  30 ty s .  z ł  g r z y w n y ,  
u t ra ta  p r a w  p u b lic z n y c h  n a  la t  3, 
k o n f is k a ta  m ie n ia . S ą d  s to s u ją c  u -  
s ta w ę  o  a m n e s t i i  z ła g o d z i ł  k a r ę  p o ­
z b a w ie n ia  w o ln o ś c i i  k a r ę  g r z y w n y  
o p o ło w ę . U rs z u la  S z y d e łk o  — 7
la t  p o z b a w ie n ia  w o ln o ś c i,  60 ty s .  z ł 
g r z y w n y ,  u t ra ta  p r a w  p u b lic z n y c h  
na  o k re s  4 la t .  k o n f is k a ta  m ie n ia . 
T e re s a  P e lc z a rs k a  — 5 la t  "pozba­
w ie n ia  w o ln o ś c i.  20 ty s  t ł  g r z y w n y .  
S to s u ją c  u s ta w ę  o a m n e s t i i  Sąd 2 ła  
g o d z i ł  k a rę  p o z b a w ie n ia  w o ln o ś c i o 
p o ło w ę . B r o n is ła w  IC o tc c k i — 7 la t  
p o z b a w ie n ia  w o ln o ś c i,  30 ty s .  z ł  
g r z y w n y ,  u t ra ta  p r a w  p u b lic z n y c h  
na o k re s  la t  3. k o n f is k a ta  m ie n ia .

P o zos ta li, o s k a r ż e n i: J ó z e f B a ra n , 
Z y g f r y d  S o ch a , J a n  W a l,, rg ,  W a c ­
ła w  H o ło w n ia .  S ta n is ła w  G lo s  i M a -  

*n  K a c ja n  o t r z y m a l i  k a r y  p o z b a - 
e n la  w o ln o ś c i n ie  p rz e k ra c z a ją c e  

2 la t .  N ie k tó ry m  z n ic h  w a r u n k o ­
w o  z a w ie s z o n o  w y k o n a n ie  k a r y  p o ­
z b a w ie n ia  w o ln o ś c i,  a  M a r ia n o w i 
K a c ja t io w i  k a r ę  tę  d a ro w a n o .

P o n a d to  o d  w s z y s tk ic h  o s k a rż o ­
n y c h  . Sąd W o je w ó d z k i z a s a d z ił n a  
rz e c z  W P P M  s u m ę  664 250 z ł.  (z d a ń )
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Akcja humanitarna 
i próby jej nadużycia
WR A Z  z u s ta n ow ien ie m  gra  

m ey na O drze  i  Nysie- w  
1945 r .  P o lska  odzyska ła  

n ie  ty lk o  z ie m ie  tra con e  w  c ią­
gu  b lis k o  ty s ią c le tn ie g o  n iem iec 
k ie g o  p a rc ia  na wschód. O dzy­
ska ła  także  s k a rb  n a jce n n ie jszy  
—  lu d z i, k tó rz y  od p oko le ń  ż y ­
ją c  pod n ie m ie cką  w ła d zą , za ­
c h o w a ł! poczucie  w ię z i z M ac ie  
rsą , z ję z y k ie m  p o lsk im , z p o l­
ską  k u ltu rą .  Dla- n ic h  z w y c ię ­
s tw o  nad n ie m ie c k im  faszyz­
m em  b y ło  w y raze m  d z ie jo w e j 
s p ra w ie d liw o ś c i i  sp e łn ie n ia  m a 
rżeń  ich  p ra o jc ó w . P o w ró c iła  do 
na rod u  ta  jego  in te g ra ln a  część, 
k tó ra  b y ła  w y s ta w io n a  na h is to  
ry c z n ie  na jd łuższe  i  najcięższe 
p ró b y . C i, k tó rz y  przez t ru d y  
te  p rzesz li pozostając P o la ka m i, 
b y l i  z na jsz lache tn ie jszego  k ru sz  
cu. I  ta k im i p rz e jd ą  do naszej 
h is to r i i  ró w n ie ż  wówczas, gdy 
p am ięć  lu d z k a  zagubi gdzieś po 
d ro dze  owo n ie fo rtu n n e  s łow o 
„a u to c h to n ” , rów noznaczne  z po 
ję c ie m  „ tu b y lc a ” . P o lscy ch io p i 
z O po lszczyzny czy z Z ie m i Z ło  
to w s k ie j, w czep ien i przez w ie ­
k i  p a z u ra m i w  p o lską  z iem ię, 
n ie  b y li ża d n y m i „a u to c h to n a ­
m i” , łecz p rze dn ią  strażą  w a l­
czącej i sp ycha ne j z ta m ty c h  
z iem  po lskości.

A L E  Ikn ia  p o d z ia łu  m ię d z y  n im i 
a in n y m i  m ie s z k a ń c a m i ta m ty c h  
z ie m . w  ty m  ró w n ie ż  N ie m c a m i, 
n ie  b ie g ła  p ro s to . W s p ó łż y c ie  p rze z  
t y le  s tu le c i w  ra m a c h  c o ra z  b a r ­
d z ie j w s p ó ln e j s p o łe c z n o ś c i d o p ro ­
w a d z i ło  w  n ie k tó r y c h  r o d z in a c h  do 
z a m a z a n ia  p o d z ia łó w  m ię d z y  ty m  
co  p o ls k ie  i ty m  co n ie m ie c k ie ,  
zw ła s z c z a  g d y  is tn ia ły  w s p ó ln e  in ­
te re s y  k la s o w e . P a m ię ta jm y ,  że d u ­
ż y  p ro c e n t lu d n o ś c i n ie m ie c k ie j  na  
d z is ie js z y c h  z a c h o d n ic h  i p ó łn o c ­
n y c h  z ie m ia c h  P o ls k i s ta n o w i l i  k ie ­
d y ś  n ie m ie c c y  r o b o tn ic y  i  c h ło p i.  
W  w ie lu  o k o l ic a c h  o b y c z a je  p o ls k ie  
i  n ie m ie c k ie - -z d ą ż y ły  w to p ić  s ię  je ­
d n e  w  d ru g ie , a n a w e t u tw o r z y ć  
n o w e  ja k o ś c i k u l tu r o w e  i  k u l t u r a l ­
n e . U eż to  ra z y  na  im p re z a c h  o rg a  
n iz a c j i  p rz e s ie d le ń c z y c h  w  N R F  
o g lą d a łe m  ze s p o ły  lu d o w e  w  s t r o ­
ja c h  m a z u rs k ic h  c z y  o p o ls k ic h ,  d o ­
k ła d n ie  t a k ic h  s a m y c h , ja k ie  d z iś  
je s z c z e  k r y ją  s ta re  s k r z y n ie  w  w ie  
lu  z a g ro d a c h  ty c h  o k o l ic .

N a to m ia s t l in ie  d z ia ło w e  m ię d z y  
lu d n o ś c ią  p o ls k ą  a n ie m ie c k ą  s ta ­
w a ły  s ię  o s trz e js z e , d z ie lą c e  w  s e n ­
s ie  d o s ło w n y m , w  o k re s a c h  szczeń 
ogólnego n a s i la n ia  a k c j i  g e rm a m z a -  
c y ju e j .  T a k  b y ło  w  o k re s ie  b is ­
tr» a re k o  w s k  i ego ,. K  u ł t u r k a m  p f u ‘\
j a k  ró w n ie ż  w  o k re s ie  m ię d z y w o -

Jen -nym , a p rz e d e  w s z y s tk im  w  cza ­
s ie  12 la t  rz ą d ó w  h i t le ro w s k ic h .  
P o d  n a p a re m - s k o n c e n tro w a n y c h  a -  
ta k ó w .  p o s łu g u ją c y c h  s ię  ró a n y m i 
m e to d a m i i  p rz e p ro w a d z a n y c h  na  
ró ż n y c h  p ła s z c z y  ¡snach, zo s ta ły - w je -  
d y  d o k o n a n e  w  s ta n ie  p o ls k o ś c i na  
ta m ty c h  z ie m ia c h  s z c z e g ó ln ie  d o t k l i  
w e  s z c z e rb y . D ra m a ty  p o d « ia łó w  
p r z e o ra ły  w ie le  r o d z in .  N ie k tó rz y  
s ła b s i, a lb o  m n ie j  ś w ia d o m i s w e j 
p o ls k o ś c i,  u le g a l i  n a c is k o m , w id z ą c  
w  a k c e p ta c j i  p rz y n a le ż n o ś c i d o  n a ­
ro d u  n ie m ie c k ie g o  w ię k s z e  saan.se 
in d y w id u a ln e g o  r o z w o ju . B y l i  i  ta ­
c y . k tó rz y  w rę c z  o d d a l!  s ię  d o  d y ­
s p o z y c j i  fa s z y z m u , s ta ją c  s ię  n ie  
ty t k o  re n e g a ta m i, a le  ró w n ie ż  k a ­
ta m i p o ls k ie g o  n a ro d u .

O D Z Y S K U J Ą C  w  1945 r .  zie 
m ie  i  lu d z i, w ładza  po lska  s ta ­
nęła  p rzed n ie z w y k le  tru d n y m  
i z łożonym  p ro b le m e m : zacho­
wać to  w szystko , co d la  P o ls k i 
n a jcennie jsze , d op ro w a dz ić  do 
p e łn e j re p o lo n iz a c ji ty c h  ziem . 
W  p ra k ty c e  sp ro w ad za ło  się to  
do d e c y z ji o ja k ż e  p o w ik ła n y c h  
losach życia  setek tys ię c y  lu dz i, 
i to  n ie  ty lk o  z g e n e ra c ji ż y ją ­
ce j, a le poddan ia  pod ocenę 
ró w n ie ż  g en e rac ji m in io n ych , 
s k u tk i p ostaw  k tó ry c h  k s z ta łto  
w a ły  c h a ra k te r i  s tan o w isko  
w ie lu  w spółcześn ie  ży ją cych . Sy 
tu a c ję  k o m p lik o w a ł d od a tko w o  
exodus m ilio n ó w  lu d z i z ty c h  te 
renów , e w aku o w a nych  na ro z­
kaz w ła d z  n ie m ie c k ic h  lu b  po 
p ro s tu  u c ie k a ją c y c h  p rzed  z b li­
ża jącym  się  fro n te m . S e tk i t y ­
sięcy ro d z in  zosta ło  ro z b ity c h , 
s tw a rz a ją c  p ro b le m y , k tó ry c h  
szczą tkow e ko nse kw e nc je  p rze ­
t rw a ły  do dziś.

J A K  W IA D O M O , w ła d z a  p o ls k a  
w y k o n u ją c  d e c y z je  c z te re c h  m o ­
c a rs tw  o t r a n s fe rz e  lu d n o ś c i n ie ­
m ie c k ie j z P o ls k i,  d a la  m o żn o ść  
s w o b o d n e g o  o p o w ie d z e n ia  s ię  za 
p rz y n a le ż n o ś c ią  d o  je d n e g o  c zy  
d ru g ie g o  n a ro d u . C i w s z y s c y , k tó ­
rz y  c z u l i  s ię  P o la k a m i i  m o g li  sw e  
z w ią z k i z p o ls k o ś c ią  u d o k u m e n to ­
w a ć . m ie l i  p ra w o  z w ró c ić  s ię  o p rz y  
z n a n ie  im  o b y w a te ls tw a  p o ls k ie g o  
i p o z o s ta n ie  w  P o lsce . I  o d w ro tn ie .  
T a k  w ię c  g łó w n y m  k r y te r iu m  b y ła  
w o la  d a n e g o  c z ło w ie k a .

N IE  U K R Y W A M Y  przed 
sobą, że w ie lu  lu d z io m  p ra g n ą ­
cym  p ow róc ić  do p o lskośc i lu b  
w ręcz  zw ią za nym  u czuc io w o  z 
P o lską , zosta ła w  ty c h  p ie rw ­
szych la ta c h  w yrząd zon a  n ie ­
p ow e tow ana  k rz y w d a . L ud z ie , 
k tó rz y  m iesza li s łow a  n iem ie c-

Problem Berlina zachodniego

Światowe echa 
artykułu „Życia Warszawy"
Niezadowolenie rządu NRF
B E R L IN  Z A C H O D N I P A P . 

P o  k o le jn y m  18 sp o tk a n iu  am ba 
sa do ró w  W ie lk ie j C z w ó rk i w  
s p ra w ie  B e r lin a  zachodniego, zo 
s ta ł ogłoszony n as tę pu ją cy  k o ­
m u n ik a t :

„A M B A S A D O R Z Y  c z te re c h  m o ­
c a r s tw  k o n ty n u o w a l i  w  p ią te k  r o ­
k o w a n ia  w  g m a c h u  b y łe j  R a d y  
K o n t r o l i .  W  p o s ie d z e n iu . k tó re  
t r w a ło  od  g o d z in y  10.30 d o  13.43, 
w z ię l i  u d z ia ł:  a m b a s a d o r  W ie lk ie j  
B r y ta n i i  R . J a c k ł in g ,  a m b a s a d o r  
Z S R R  P . A . A b ra s im o w , a m b a s a d o r  
U S A  K .  R u s h  o ra z  a m b a s a d o r  
F r a n c j i  J . S a u v a n a rg u e s , k t ó r y  
p rz e w o d n ic z y ł p o s ie d z e n iu

A m b a s a d o rz y  k o n ty n u o w a l i  r z e ­
c z o w ą  d y s k u s ję  n a d  p r o b le m a m i 
s ta n o w ią c y m i p r z e d m io t  o b ra d . U - 
z g o d n i l i  o n i,  że s p o tk a ją  s ię  p o ­
n o w n ie  7 m a ja  1971 r .  S p o tk a n ie  to  
p o p rz e d z ą  d a ls z e  k o n s u lta c je  na 
s z c z e b lu  e k s p e r tó w ” .

„Ż Y C IE  W A R S Z A W Y ”  za­
m ie ś c iło  w  c z w a rte k  a r ty k u ł,  
p ośw ięcony  p ro b le m o w i B e r lin a  
zachodniego. D z ie n n ik  przedsta  
w i ł  p rzeb ieg  ro k o w a ń  i  z w ró ­
c i ł  uw agę na konieczność u re gu  
lo w a n ia  tego p ro b le m u  w  in te re  
s ie  bezp ieczeństw a w  E urop ie .

„Ż y c ie  W a rs z a w y ”  s tw ie rd z i­
ło , że is tn ie je  m o ż liw ość  ro z w ią

zam a s p ra w y  w  o p a rc iu  o p ro ­
pozycje  Z w ią z k u  R adzieckiego, 
k tó r y  zna la z ł ko m p rom iso w e  
w y jś c ie , g w a ra n tu ją c e  o drębny  
s ta tus B e r lin a  zachodniego oraz 
p ra w a  trze ch  m o ca rs tw  zachód 
n ich , a jednocześn ie  zabezpiecza 
jące  w  p e łn i suw erenność i in ­
te resy  N R D . D o k u m e n t radz iec  
k i  za w ie ra  p ro po zyc je  u re gu lo  
w a n ia  s tosu n ków  m iędzy B e r l i­
nem  zachodn im  a N R F  zgodnie  
z w y m o g a m i odprężenia .

A R T Y K U Ł  T E N  w y w o ła ł  ż y w ą  
re a k c ję  w  w ie lu  s to lic a c h  ś w ia ta .  
W s z y s tk ie  n a jw ię k s z e  a g e n c je  p ra  
so w ę  na  Z a c h o d z ie  z a m ie ś c i ły  o b ­
s z e rn e  s tre s z c z e n ie . A r t y k u ł  z n a ­
la z ł te ż  ż y w e  o d b ic ie  w e  w s z y s t­
k ic h  a g e n c ja c h  i  w  p ra s ie  k r a jó w  
s o c ja l is ty c z n y c h  o ra z  w y w o ła ł  re a k  
c ję  c z y n n ik ó w  o f ic ja ln y c h  w  ró ż ­
n y c h  p a ń s tw a c h . R z e c z n ik  rz ą d u  
N R F  R iio d ig e r  v o n  W e c h m a r  z ło ­
ż y ł  o ś w ia d c z e n ie , w  k tó r y m  p o ­
tw ie r d z i ł ,  że a r t y k u ł  „ Ż y c ia  W a r ­
s z a w y 1’ p o d a je  e le m e n ty  s ta n o w i­
s k a  ra d z ie c k ie g o . R z e c z n ik  o z n a jm i ł,  
że u ja w n ia  o n  te  e le m e n ty  „ w p r a w  
d z ie  n ie  w  sp o s ó b  b łę d n y ,  lecz  
w  sp o só b  n ie p e łn y ” . W y r a z i ł  on  
n ie z a d o w o le n ie  z p o w o d u  o p u b l ik o  
w a n ia  w  „ Ż y c iu  W a rs z a w y ”  w s p o ­
m n ia n e g o  a r t y k u łu .

k ie  i p o lsk ie , w y d a w a li s ię  k im ś  
p od e jrza nym . P a m ię ta jm y , z ja ­
k im i g łę b o k im i u ra zam i wobec 
d ź w ię k u  n ie m ie c k ie j m o w y 
w k ra c z a liś m y  w te d y  na d z is ie j­
sze zachodnie  i  północne  z iem ie  
P o lsk i.

W  W Y N IK U  te g o  w s z ysb k ie g o  z a ­
c ią g n ą ł s ię  o g ro m n y  s u p e ł s p ra w  
lu d z k ic h ,  w  k tó r y m  t k w i  w s z y s tk o  
n a  ra z : w z g lę d y  n a ro d o w e , c z y n ­
n ik i  p s y c h o lo g ic z n e , k r y te r ia  p ra w ­
n e  lu b  p s e u d o p ra w n e , a pcw iad ło  
o k re ś lo n y  k l im a t  n a p ię c i»  e m o c jo ­
n a ln e g o , ra z  p rz y g a s a ją c e g o , a  ra z  
s z tu c z n ie  p o d s y c a n e g o .

P is z e m y  tu  o c z y w iś c ie  n ie  o s y ­
tu a c j i  n a  Z ie m ia c h  Z a c ł io d n ic h  i  
P ó łn o c n y c h  w  o g ó le , a le  w  ty c h  
re jo n a c h , k tó re  z a m ie s z k u ją  z w a r te  
g r u p y  P o la k ó w  o s ia d ły c h  ta m  z 
d z ia d a  p ra d z ia d a , re jo n a c h , k tó re  
o p a r ły  s ię  fa ło m  g e rm a n iz a c ji .

W ś ró d  ty c h ,  k tó rz y  w  1945 r .  o -
p o w ie d z ie l i  s ię  za p o ls k o ś c ią , z n a ­
le ź l i  s ię  ró w n ie ż  t  ta c y , k tó r z y  
p r a g n ę li  p o zo s ta ć  n a  m ie js c u  b y  
u t rz y m a ć  o jc o w iz n ę  w  p rz e k o n a n iu , 
że g ra n ic a  n a  O d rz e  1 N y s ie  n ie  
Jest je szcze  o s ta te c z n a , że w ła d z a  
n ie m ie c k a  je s z c z e  k ie d y ś  tu  w ró c i.  
O n i .to  w ła ś n ie  w  d z ie s ię ć  la t  póź­
n ie j,  z o r ie n to w a w s z y  s ię  w  s w o im  b łę  
d z ie . m a s o w o  k o r z y s ta l i  z w ie lk o ­
d u szn e g o  g e s tu  rz ą d u  p o ls k ie g o , 
k tó r y  po  1956 r .  s tw o r z y ł u ła tw ie ­
n ia  w y ja z d o w e  w  ra m a c h  a k c j i  
łą c z e n ia  r o z b ity c h  ro d z in . Z  m o ż li­
w o ś c i t y c h  s k o rz y s ta ło  ró w n ie ż  w ie  
le  o só b  p o c h o d z e n ia  p o ls k ie g o , k tó ­
r y c h  ro d z in y  z a m ie s z k iw a ły  n a  te ­
re n ie  N R F . Ł ą c z n ie  o p u ś c iło  P o ls k ę  
w  la ta c h  1956—1969 p r a w ie  400 ty s . 
o só b . M im o  iż  o p u ś c i ły  o n e  P o ls k ę  
z w ła s n e j  w o l i ,  w ła d z e  N R F  za le w a 
l i f i k o w a ly  j e  1 k w a l i f i k u ją  n a d a l 
d o  k a te g o r i i  „w y p ę d z o n y c h ” .

C A Ł Y  T E N  P R O B L E M  zosta ł 
p on ow n ie  ro zd m uch a ny na prze 
s trz e n i m in ionego  ro ku , k ie d y  
to  s iły  re w iz jo n is ty c z n e  w  N R F 
z d a ły  sobie  spraw ę, że ro k o w a ­
n ia  m iędzy rzą d am i P o ls k i i  Re 
p u b lik i F e de ra ln e j dop row adzą  
do podp isan ia  uk ład u , p o tw ie r ­
dzającego  osta teczny c h a ra k te r 
za cho dn ie j g ra n ic y  P o ls k i na 
O drze  i Nysie . W y w ie ra ły  one 
na rząd  b oń sk i o lb rz y m ią  p re ­
sję , a by  ó w  dom agał się od 
w ła d z  p o ls k ic h  poszerzenia do­
tychczasow ych  fo rm  łączen ia  
ro d z in , p rz y  czym  o rgan izac je  
re w iz jo n is ty c z n e  o pe ru ją  w  m i­
n im a ln y m  s top n iu  k ry te r ia m i 
ro d z in n y m i, na p lan  p ie rw szy  
w y s u w a ją c  k ry te r ia  n a rod ow o ­
ściowe, a to  w  ce lu  s tw o rze n ia  
w rażen ia , iż  chodzi o m asow y 
w y ja z d  N ie m c ó w  z P olsk i. P rze 
c iw n ic y  n o rm a liz a c ji s tosunków  
z P o lską  c h c ie lib y  tę n o rm a li­
zac ję  na  sam ym  w stęp ie  o b a r­
czyć n o w y m  bagażem n a c jo n a li­
s tycznych  p o rachunków .

S T R O N A  P O L S K A  o d rz u c i ła  zd e ­
c y d o w a n ie  tę  p ła szczyzn ę , w z ię ła  
n a to m ia s t p o d  u w a g ę  w z g lę d y  h u -  
m a m ita rn e . T a m , g d z ie  n a p ra w d ę  
w c h o d z i w  g rę  łą c z e n ie  ro z b ity c h  
r o d z in , w y ra ż a  s ię  zgodę , b y  u ła t ­
w ić  im  w y ja z d  z P o ls k i d o  N R F . 
J e s t to  r ę k o jm ia  n a s z e j d o b re j w o ­
l i  i  d o w ó d , iż  r z e c z y w iś c ie  p ra g n ie ­
m y  w k ro c z y ć  n a  d ro g ę  n o r m a liz a ­
c j i  s to s u n k ó w , d ro g ę  o tw o rz o n ą  u -  
k ła -dem  z 7 g r u d n ia  1970 r. D o s trz e ­
ga  te ż  to  1 s tw ie rd z a  co ra z  w ię c e j 
k o m e n ta to ró w  p r a s y  » ra d ia  N R F .

N ie s te ty ,  je d n o c z e ś n ie  je s te ś m y  
ś w ia d k a m i,  że s i ły  p rz e c iw n e  n o r ­
m a liz a c j i  n ie  r e z y g n u ją  ze s w y c h  
d z ia ła ń . J e s te ś m y  ś w ia d k a m i,  j a k  
ró ż n e  k o la  re w iz jo n is ty c z n e , w  ty m  
z io m k o s tw a , r o z m a ity m i d ro g a m i 
d ą żą  d o  s tw o rz e n ia  k l im a tu  n ie ­
p e w n o ś c i w  n ie k tó r y c h  s k u p is k a c h , 
a b y  w  w y n ik u  te g o  o d d z ia ła ć  n a  
je d n o s tk i  c z y  ro d z in y  m n ie j o d p o r ­
n e  i  s k ło n ić  je  d o  p o d ję c ia  s ta ra ń  
o  w y ja z d  z P o ls k i  w  p o w o ła n iu  s ię  
w ła ś n ie  n a  a k c ję  łą c z e n ia  r o d z in .  
IC oła te  n ie  c o fa ła  s ię  p rz e d  ż a d ­
n y m  c h w y te m . T a k  n.n. w  p e w n y c h  
o k rę g a c h  p u szcza n o  w  s w o im  c za ­
s ie  w  o b ie g  b re d n ie , ja ik o b v  za p a ­
ra w a n e m  a k c i i  łą c z e n ia  ro d z in  rz ą d  
p o ls k i p ra g n a ł w y s ie d lić ,  w z g lę d n ie  
p rz e s ie d lić  lu d z i,  k tó rz y  d o  r o k u  
1945 n o s !a d a li  o b y w a te ls tw o  n ie m ie c  
k ’e. W  in te n c j i  a u to ró w  te j w ie r u t ­
n e j p lo -tk i m ia ło  to  s k ło n -ć  o so bo  
z a g ro ż o n e  r z e k o m y m  w y s ie d le n ie m  
do  zg ło s z e n ia  s ie  c z y m  p rę d z e j z 
w n io s k ie m  o w v ia z d , s k o ro  ta k  ezv 
•o k  b ę d ą  m u s ia ły  w v je c h n ć . Ra to  
ty p o w e  m e to d y  z a r łc w a łu  w o jr w  
n s c e h o lo c ic z n e l.  w  k  Ik u  w vn*> d - 
k ą o h  (! > s*ły  n a s  W c ś c i.  że n ie'-*''>- 
r> m  c h ło p o m  u s - 'ło w a ” o w m ó w  »ó 
i >. n -e  m a  sen su  s a f  o z im "c h .

, s k o ro  i ta k  iu e  o n i  bę dą  je  w  le -  
c ie  z b ie ra ć .

W  Z A M IA R A C H  ty c h  w ro ­
g ich  nam  s ił le ży  dop ro w a dze ­
n ie  d o  n iesnasek przez próbę 
o dk ręca n ia  p rocesów  in te g ra c y j­
nych, ja k ie  d o k o n a ły  się na Z ie  
m iach  Za cho d n ich  i P ó łnocnych  
w  m in io n y m  ćw ie rćw ieczu . P ró  
by te  są m . in . podejm ow ane  
przez rozn iecen ie  n is k ic h  in ­
s ty n k tó w  —  np. ch c iw o śc i, żą­
dzy z a w ła dn ię c ia  cudzym  m a ­
ją tk ie m , re g u lo w a n ia  osob istych  
p o ra c h u n k ó w  —  co n ie  je s t m e­
todą n ow ą  w  a rsena le  środków , 
ja k im  o pe ro w a ł n a c jo n a liz m  nie 
m ie c k i w  w a lce  z polskośc ią  na 
ty c h  ziem iach .

J a k ie  są tego w y n ik i?  W  każ­
d ym  ra z ie  n ie w sp ó łm ie rn e  do 
in te n c ji,  ja k ie  p rz yśw ie ca ły  au­
torom . N a w e t w śród  tych , k tó ­
rz y  z g ło s ili s ię  na w y ja zd  w  
p o w o ła n iu  na a k c ję  łączen ia  ro ­
dz in , rodzą s ię  coraz w iększe 
zn ak i zapy tan ia . N ie m a łą  w  
ty m  ro lę  o d g ry w a ją  w ieśc i, ja ­
k ie  p rzychodzą  od osób, k tó re  
w y je c h a ły  do N R F  w  począt­
kach  tego ro k u . P iszą one o c ięż 
k ic h  w a ru n ka ch  w  obozie p rze ­
s ied leńczym , o k ło po tach  m iesz­
k a n io w ych , a nade w szys tko  o 
tru dn o śc iach  a s y m ila c y jn y c h  
przede w s z y s tk im  m łodego po ­
ko len ia . k tó reg o  w iększość — 
w y je ż d ż a ją c y  z ro d z ic a m i —  
n ie  zna ję zyka  n iem ie ck ieg o  i 
k tó re  czu je  s ię  obce w  ta m ty c h  
w a ru n k a c h  społecznych. N ic  
dz iw nego, że do w ła d z  p o lsk ich  
n a p ły w a ją  podan ia  z prośbą
0 u m o ż liw ie n ie  im  p o w ro tu  do 
k ra ju .

P IS Z E M Y  O T Y M  w s z y s tk im , 
g d y ż  p ra g n ie m y  p o d k r e ś lić  o g ro m ­
ną  z ło żo n o ść  p ro b le m u  i  k o n ie c z ­
n o ść  b r a n ia  po d  u w a g ę  w ie lk ie j  i lo ­
ś c i e le m e n tó w  o  ró w n y m  c ię ża rze  
g a tu n k o w y m  i  z ró ż n y c h  d z ie d z in . 
R zeczą k o n ie c z n ą  je s t  s tw o rz e n ie  w  
ty c h  o k rę g a c h , w  k tó r y c h  w s p o m ­
n ia n e  w y ż e j n e g a ty w n e  z ja w is k a  
w y s tę p u ją , ta k ie g o  k l im a tu ,  k tó r y  
b y  u n ie m o ż liw ia ł w y k o - rz y s ty w a n ie  
a k c j i  łą cze n ia -  r o d z in  p rz e z  e le m e n  
t y  P o lsce  w ro g ie . S p ra w ą  tą  z re sz ­
tą  od  p e w n e g o  czasu  z a jm u ją  s ię  
in te n s y w n ie  o rg a n iz a c je  p o l i ty c z n e
1 s p o łe czn e  ty c h  o k rę g ó w .

J e d e n  z c z o ło w y c h  d z ie n n ik a r z y  
z a c h o d n io n ie m ie o k ic h  r z e k ł k ie d y ś  
w  r o z m o w ie  ze m n ą . że s k o ro  u k ła d  
z 7 g r u d n ia  1970 r. o zn a cza  u z n a n ie  
p rze z  N R F  o s ta te c z n e g o  c h a ra k te ru  
p o ls k ie j g r a n ic y  z a c h o d n ie j,  to  n a ­
le ż y  s tw o r z y ć  w a r u n k i  d la  o s ta te ez  
ne go  u r e g u lo w a n ia  s p ra w  ro d z in ­
n y c h  m ię d z y  o b u  n a ro d a m i.

T e m u  w ła ś n ie  s łu ż y  p o ro z u m ie n ie  
m ię d z y  o r g a n iz a c ia m i C z e rw o n e g o  
K r z y ż a  P o ls k i i  N R F . S łu ż y  on o  
s p ra w ie  h u m a n ita r n e j.  N ‘e w o ln o  
n a m  je d n a k  d o p u ś c ić  i  n ie  d o p u ś c i 
m y . b y  tw o rz o n o  w o k ó ł  te g o  a tm o ­
s fe rę  sp rz e c z n ą  z s a m y m  d u c h e m  
te g o  p o ro z u m ie n ia , sp rz e c z n ą  z in ­
te re s a m i n a s z y m i, j a k  i  z  p e rs p e k ­
ty w a m i n o r m a l iz a c j i  m ię d z y  P o ls k ą  
a N R F .

R Y S Z A R D  W O J N A  
( In te rp re s s )

Ogłoszenie 
niepodległości 
Bangia Desz
Armia pakistańska 
zyskuje przewagę 
nad zwolennikami 

Rahmana
P A R Y Ż — L O N D Y N  PAP. W 

sobotę w  n ie w ie lk ie j osadzie 
B a id ja n a th a la  we W schodn im  
P a k is ta n ie  o 2 k m  od g ra n ic y  
in d y js k ie j o dby ła  się cerem on ia  
ogłoszenia przez zw o le n n ik ó w  
sze lka R ahm ana n iepodleg łośc i 
„D em o kra tyczne j R e p u b lik i B an  

g la  Desz“  —  ja k  n azyw a ją  o n i 
W schodn i P akis tan .

G Ł Ó W N Ą  p o s ta c ią  t e j  cc  rem om  l i  
b y ł  N a z r u l Is la m , k t ó r y  z a s tę p o w a ł 
.c h w ilo w o  n ie o b e c n e g o ’ 1 s z e jk a  R ab  
n a n a . J a k  s ię  p rz y p u s z c z a , R a h - 

m a n  z o s ta ł p rz e z  tr z e m a  t y g o d n i*  
m i a re s z to w a n y  p rz e z  w ła d z e  p a k i ­
s ta ń s k ie .

N a * r u l  Is la m  z a a p e lo w a ł do  „ k r a  
jó w  c a łe g o  ś w ia ta , b y  p o s p ie s z y ły  
z p o m o cą  lu d n o ś c i B a n g ia  D esz” . 
R ó w n o c z e ś n ie  w e z w a ł S ta n y  Z je d r ie  
ca cn e , b y  z a p rz e s ta ły  d o s ta w  b ro  
n i  d la  P a k is ta n u . Z a p o w ie d z ia ł,  że 
w  n ie d łu g im  czas ie  p o w o ła n y  2x>»t*a 
n ie  „ r z ą d  B a n g ia  D esz” , a le  je g o  
s ie d z ib a  b ę d z ie  u t rz y m a n a  w  ta ­
je m n ic y .

K o re s p o n d e n c i .z a c h o d n ic h  agem - 
c j i  p ra s o w y c h  d o n o szą , że s y tu a ­
c ja  o d d z ia łó w  L ig i  A w a m i p o g o r ­
s z y ła  s ię  z n a c z n ie  w  o s ta tn ic h  
d n ia c h . D o w o d e m  t r u d n e j  s y tu a ­
c j i ,  w  ja k ie j  z n a le ź l i  s ię  z w o le n ­
n ic y  s z e jk a  R-ahm aaia, je s t  f a k t ,  ża 
o g ło s z e n ie  n ie p o d le g ło ś c i Bam g la  
D esz  o d b y ło  s ię  z a le d w ie  2 k in  od  
g r a n ic y  in d y js k ie j .  Z d a n ie m  k o ­
re s p o n d e n tó w . c z ło n k o w ie  w ła d z  iw» 
w o  p o w s ta łe g o  p a ń s tw a  z d e c y d o w a  
n i są w  ra z ie  k o n ie c z n o ś c i s c h ro  
n ić  s ię  na  t e r y t o r iu m  In d i i

D e lh i js k i  k o re s p o n d e n t P A P  re d , 
R. P ie k a r o w ic z  p isze , że a r m ia  pa ­
k is ta ń s k a  za czę ła  n a jw y r a ź n ie j  w y  
g r y w a ć  w y ś c ig  o z d o b y c ie  m ia s t I 
w ę z łó w  k o m u n ik a c y jn y c h  p rz e d  na  
d e jś c ie m  m om sun u .

„Ping-pongowej

dyplomacji” ciąg dalszy

N A  Z D J Ę C IU : p re m ie r  
C z o u -E n -la j w ita  zaw od­
n iczkę  U S A  —  J u d y  Bo­
cheńskiL

(C A F  - U n ifa x )

Sportowcy CSiRL
zaproszeni do OSA

N O W Y  J O R K  P A P . J a k  d o n o s i 
z W a s z y n g to n u  f r a n c u s k i  d z ie n n ik  
s p o r to w y  „ L ’ E Q U IP E ” , B e r t  L a n ­
c a s te r , d y r e k to r  o r g a n iz a c y jn y  za­
w o d ó w  o m e m o r ia ł M a r t in a  L u t l tó  
ra  K in g a , k tó r e  o d b ę d ą  s ię  16 m a ja  
w  F i la d e l f i i ,  z w ró c i ł  s ię  do  D e p a r ­
ta m e n tu  S ta n u  z p ro śb ą  o w y ra ż ę  
n ie  z g o d y  na z a p ro s z e n ie  na te n  
m it y n g  d o s k o n a łe g o  c h iń s k ie g o  
s k o c z k a  w z w y ż  N i-C z in -c z im a .

P o ro z p o c z ę c iu  w iz y t y  p in g p o n g i 
s tó w  a m e ry k a ń s k ic h  w  C h R L , I>e- 
p a r ta m e n t s ta n u  U S A  s tw ie r d z i ł ,  
że u ła tw i  s p o r to w c o m  c h iń s k im  
p r z y ja z d  d o  S t. Z je d n o c z o n y c h , je  
ś l i  t y lk o  ja k ie ś  o rg a n iz a c je  p rz e ś lą  
im  z a p ro s z e n ia .

A g e n c ja  A F P  d o n io s ła ,  że ta k ż e  
je d n a  z n o w o jo r s k ic h  d r u ż y n  p i ł ­
k a r s k ic h  z a o fe ro w a ła  D e p a r ta m e n ­
to w i  S ta n u  s w ó j w k ła d  w  d z ie ło  
z b liż e n ia  m ię d z y  U S A  i  C h R L , pr.o 
p o n u ją c  o rg a n iz a c ję  to w a r z y s k io h  
s p o tk a ń  p i łk a r s k ic h  z u d z ia łe m  
c h iń s k ic h  z e s p o łó w . D z ia ła ć *  te g o  
k lu b u  C liv e  T o y e  w y s ta ł l i s t  d o  
c h iń s k ic h  w ła d z  s p o r to w y c h ,  aa p ra  
s z a ją c  je d n ą  lu b  k i l k a  d r u ż y n  z 
C h R L  na  to w a r z y s k ie  s o o tk a n ia  na  
, .Y a n k e e  S ta d iu m ”  w  N o w y m  J o c -  
k u .
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S E S Æ iltlirl
—  P O W R A C A M Y  Z

G R E C JI, gdz ie  n a k rę ca liś ­
m y  zd jęc ia  do f i lm u  „ A -  
g en t n r  1”  o s ły n n y m  boha 
te rze  a n ty h it le ro w s k ie g o  ru  
chu  oporu  J e rzym  Iw a n o ­
w ie  S za jno w iczu  —  in fo r ­
m u je  reżyser Z b ig n ie w  K u ź  
m iń s k i,  tw ó rc a  f i lm ó w  „ M i l  
czące ś la dy ” , „B a n d a ” , „R a j 
na z ie m i” . —  Scenariusz, o- 
p a r ty  na noszącej ten  sam 
t y tu ł  co f i lm  książce S ta n i 
s ła w a  S tru m p h -W o jtk ie w i-  
cza, o p raco w a ł A le ksa n d e r 
S c ib o r-R y ls k i.

—  M O Ż E  p rz y p o m n i pan ży ­
c ie  i  w o je nn e  zas ług i boha te ra  
swego f ilm u ...

—  Je rzy  Iw a n o w -S z a jn o w ic z  
u ro d z ił się w  W arszaw ie , ja k o  
syn R o s jan ina  i  P o lk i, L e o n a r­
d y  S za jnow icz. M a tk a  w  k i lk a  
la t  po jego  u ro dze n iu  ro z w io d ła  
się z mężem, Iw a no w e m , w ysz ła  
po raz  d ru g i za m ąż za G reka  i 
w y je c h a ła  z k i lk u le tn im  synem  
do  S a lon ik . Z d ru g ie g o  m a łżeń ­
s tw a  u ro d z iło  s ię  dw óch  p rz y ­
ro d n ic h  b ra c i Jerzego, A n to n i i 
A le ksan de r. O ba j, podobn ie  ja k  
m a tka , ży ją .

J e rz y  ś w ie tn ie  o p a n o w a ł ję z y k  r o ­
s y js k i ,  a n g ie ls k i,  f r a n c u s k i ,  n ie ­
m ie c k i ,  g r e c k i,  n o  i  o c z y w iś c ie  p o l­
s k i.  S tu d io w a ł n a  w y ż s z y c h  u c z e l­
n ia c h  w  B e lg i i  i  w e  F r a n c j i ,  g d z ie  
u k o ń c z y ł s tu d ia  a g ro te c h n ic z n e  i  
p rz e d  1939 ro k ie m  u z y s k a ł d y p lo m  
in ż y n ie r a .  W y c h o w a n y  p rz e z  m a tk ę  
w  d u c h u  p a t r io t5'c z n y m , w a k a c je  
sp ę d za ł s ta le  w  n a s z y m  k r a ju ,  
o t r z y m a ł p o ls k ie  o b y w a te ls tw a  i  p o l­
s k i  p a s z p o r t. W y b u c h  w o jn y  z a s ta ł 
go  w  G r e c j i .  K ie d y  h i t le ro w c y  za ­
j ę l i  te n  k r a j ,  J e r z y  je d n y m  z o s ta t­
n ic h  s ta tk ó w  o p u ś c i ł  p r z y b ra n ą  
o jc z y z n ę , o d p ły w a ją c  w  k ie r u n k u  
A f r y k i .  C h c ia ł w s tą p ić  d o  B r y g a d y  
K a rp a c k ie j ,  k tó r a  s ię  ta m  fo rm o w a ­
ła .  N ie s te ty ,  n ie  p r z y ję to  go , tw ie r ­
dzą c , że je g o  p o łs k ie  o b y w a te ls tw o  
i  n a ro d o w o ś ć  są  n ie p e w n e , że m a .. . 
n ie p rz e d lu ż o n y  p a s z p o r t. S z a jn o w ic z  
n a w ią z a ł w ó w c z a s  k o n ta k t  z p la ­
c ó w k ą  w o js k o w e g o  w y w ia d u  b r y ­
ty js k ie g o ,  d o w o d z o n ą  p rz e z  k o m a n ­
d o ra  B o lb y . O n  to  z a p ro p o n o w a ł 
S z a jn o w ic z o w i k r ó t k ie  p rz e s z k o le n ie  
w  te j  je d n o s tc e , d z ia ła ją c e j w  A le -

< a a a i i ------------------------------------------

HEPiS
do wynajęcia

N O W Y  J O R K . W  u k a z u ją c y m  
« ię  w  O k la h o m a  d z ie n n ik u  
„ D a i ly “  u k a z a ł s ię  p rz e d  k i l ­
k u n a s to m a  d n ia m i a n o n s : „ C z y  
w y d a w a n e  p rz e z  c ie b ie  p r z y ­
ję c ia  n ie  są  p r z y p a d k ie m  n u d ­
ne ?  W y n a jm i j  h ip is a . A tm o s fe ­
r a  tw o ic h  s p o tk a ń  to w a rz y s ­
k ic h  s ta n ie  s ię  o ż y w io n a , n a ­
s y c is z  j ą  d re s z c z e m  e m o c ji  i 
p o d n ie c e n ia “ . Im p re z a  m a 
o g ro m n e  p o w o d z e n ie . Z a  d o ­
d a tk o w ą  o p ła tą  d łu g o w ło s y  w y ­
m y ś la  g o ś c io m  o d  b u r ż u js k ie h  
ś w iń , c z c ic ie l i  m a m o n y  i tp .  
W ła ś c ic ie l w y n a jm u  h ip is ó w  
L o n n ie  C o rd e r  n ie  m o że  n a - 
s ta rc z y ć  z a m ó w ie n io m  — „ M o l  
c h ło p c y  p a d a ją  n a  n o s y “  — 
s k a r ż y ł  s ię  d z ie n n ik a rz o m .

T a k  w ię c  d o  je d y n y c h  z a ję ć  
g o d n y c h  h ip is a , ja k im i  b y ło  
m y c ie  s a m o c h o d ó w  i h a n d e l 
n a r k o ty k a m i —  d o s z ło  jeszcze  
je d n o  w y m y ś la n ie  m ie s z c z u ­
c h o m  — za p ie n ią d z e .

— J e ż e li p a n  ch ce  w a lc z y ć  z h i t le ­
r o w c a m i — m ó w i ł  B o lb y  — d a m  
p a n u  tę  szan sę , a m u n d u r  je s t  tu  
c h y b a  o b o ję tn y .  . .

J e rz y  w y r a z i ł  zgo d ę  i p o  m ie s ię c z ­
n y m  p rz e s z k o le n iu , 13 p a ź d z ie rn ik a
1941 r  łó d ź  p o d w o d n a  w y s a d z i ła  go 
u  w y b rz e ż y  G r e c j i .  O d  te g o  m o ­
m e n tu  z d a n y  b y ł  w y łą c z n ie  n a  s ie ­
b ie  sam e go .

C zym  się w s ła w ił i  d laczego 
jego  postać o tacza dz iś  legenda? 
W ie lu  lu d z i, k tó rz y  z n a li Iw a ­
now a  i  w s p ó łp ra c o w a li z n im , 
n azyw a  go bohate rem .

Ten w ów czas trz y d z ie s to le tn i 
w y s p o rto w a n y  m ężczyzna, zna­
k o m ity  p ły w a k  i  w a te rp o lis ta , 
p o k o n y w a ł d łu g ie  dystanse w  
sam o tn ych  ra jd a c h  na m orzu , 
d o c ie ra ł do  s ta tk ó w  n ie m ie ck ich  
s to jących  na redach  i  p rz y tw ie r  
d za ł do n ic h  m in y  m agnetyczne. 
W ie le  w y s a d z ił w  te n  sposób w  
p ow ie trze , a h it le ro w c y  przez 
d łu g i czas n ie  w ie d z ie li, co po ­
w o d u je  eksp loz je . Poza ty m , zao 
p a trz o n y  przez A n g lik ó w  w  spe 
c ja ln e  p re p a ra ty  d od aw a ł je  do 
p a liw  i  o le jó w  sam o lo tow ych , co 
pow o d ow a ło , ju ż  w  p o w ie trz u , 
d ekom pozyc ję  s k ła d n ik ó w  che­
m icznych  i  sa m o lo ty  —  z n ie ­
w ia d o m y c h  d la  h it le ro w c ó w  
p rzyczyn  —  w a l i ły  s ię  na z ie ­
m ię. N is z c z y ł z b io rn ik i p a liw , 
p rz e k a z y w a ł w y w ia d o w i a n g ie l­
sk ie m u  cenne in fo rm a c je  o ru ­
chach  w o js k  h it le ro w s k ic h  i w ło  
s k ic h  w  G re c ji, o z n a jd u ją c y c h  
s ię  ta m  lo tn is k a c h  p o to w ych , o 
p ra c u ją c y c h  na  p o trze b y  o k u ­
p an ta  o b ie k tach  p rze m ys ło w ych , 
o ko n w o ja ch , k tó re  o d p ły w a ły  
do A f r y k i  P ó łno cne j. Z n aw cy  
ta je m n ic  o s ta tn ie j w o jn y  tw ie r ­
dzą, że dz ia ła ln o ść  Jerzego Iw a  
n ow a  b y ła  ta k  ro z le g ła , że p rzy  
cz y n iła  się w  p ew n ym  s top n iu  
do" k lę s k i ko rp u su  a fry k a ń s k ie ­
go genera ła  R om m la .

K ie d y  h it le ro w c y  d o w ie d z ie li 
s ię  o Iw a n o w ie -S z a jn o w ic z u , w y  
zn a c z y li w yso ką  nagrodę  za je ­
go g łow ę. D w u k ro tn ie  areszto ­
w a ne m u  u d a w a ło  się je d n a k  
zb iec z rą k  Gestapo. U ję ty  po 
ra z  trz e c i zosta ł ro zs trze lan y  
ra n k ie m  3 s tyczn ia  1943 ro ku .

—  P R O S IM Y  o szczegóły o 
sa m ym  f ilm ie .

—  J A K  ju ż  w sp om n ia łe m , bę 
dz ie  n o s ił t y tu ł  „A g e n t n r  1“  
a ro lę  ty tu ło w ą  zagra m ło d y  a k ­
to r  K a ro l S trasb u rg e r. Jego 
dziew czynę , n a jb liż s z ą  m u  oso­
bę i  w s p ó łp ra co w n iczkę  G re - 
czyn kę  G ab rie lę , k tó ra  b y ła  za­
razem  łą czn iczką  i  ra d io te le g ra - 
f is tk ą  —  N ik a  S ołuba. In n e  ro le  
o d tw a rz a ją  a k to rz y  po lscy i  b u ł 
garscy ; w y tw ó rn ia  so fijs k a  
św iadczyć  będzie  nam  u s łu g i w  
czasie zd jęć  w  B u łg a r ii.

Z d ję c ia  w  G re c ji n a k rę c a liś ­
m y  o k o ło  tygo d n ia . M . in . s f i l ­
m o w a liś m y  scenę uc ieczk i Iw a ­
now a sprzed gm achu  G estapo w  
A te n ach  o raz  w ie le  pejzaży, 
zw łaszcza w  o ko lica ch  s to licy . 
T e raz  w y je żd ża m y do B u łg a r ii.

F ilm , k tó r y  n a k rę ca m y je s t na 
taśm ie  „e a s tm a n c o lo r“ , g o to w y  
będzie  późną je s ie n ią  b r.

—  C ZY  o d w ie d z iliś c ie  ro d z inę  
Jerzego Iw a n o w a -S za jn o w icza ?

—  O C Z Y W IŚ C IE  i  b y liś m y  
b ardzo  gośc inn ie  p rz y ję c i przez 
p a n ią  Leo na rd ę  —  m a tkę  o raz 
p rz y ro d n ic h  b ra c i. Ic h  dom  w  
S a lon ika ch  to  p ra w d z iw y  ba ­
s tio n  p o lskośc i. P a n i Leo na rd a  
—  sta ruszka  dz iś  ju ż  ponad 80- 
le tn ia , za dz iw ia  n ie  ty lk o  ogrom  
ną w ita ln o ś c ią , a le  także  in te l i ­
gencją , s iłą  w o li i  ch a ra k te ru . 
M im o  że ż y je  od k ilk u d z ie s ię c iu  
la t  w  G re c ji, p os ta no w iła  n ie  u - 
czyć s ię  ję zyka  g reck iego  (a zna 
k i lk a  ję z y k ó w ), a by  w  ten  spo­
sób zm us ić  sw ych  synów  z d ru ­
g iego m a łżeńs tw a , a także  w n u ­
k ó w  i  synow e do n a u k i ję zyka  
polsk iego . W  dom u —  pełno  p o i 
s k ic h  p am ią te k , w  ty m  m n ó ­
s tw o  zw ią za nych  z osobą Jerze­
go.

A n to n i  i  A le k s a n d e r  p ro w a d z ą  
p rz e d s ię b io rs tw o  h a n d lo w e  i  u t r z y ­
m u ją  o ż y w io n e  k o n ta k t y  z P o ls k ą . 
W id z ia łe m  w  ic h  s k le p a c h  w  A te ­
n a c h  p ia n in a  „ C a l is ia “ , p o ls k ie  lo ­
d ó w k i ,  p r a lk i ,  p r o je k to r y  f i lm o w e ,  
na sze  k r y s z ta ły .  M a ją  w ie lk i  s k le p  
w  S a lo n ik a c h  i  d w a  — tro c h ę  m n ie j  
sze w  A te n a c h . C zęs to  p rz y je ż d ż a ją  
d o  P o ls k i,  z re s z tą  n ie  ty lk o  w  s p r a ­
w a c h  h a n d lo w y c h .

M a rze n iem  p a n i L e o n a rd y  
je s t, aby je d n a  ze szkó ł w  P o l­
sce nazw ana  b y ła  im ie n ie m  je j 
syna.

R o z m a w ia ł: 
R o m u a ld  Z A Ł U S K A  (P A P )

MODA WŁOSKA

B E Z  S ŁÓ W

Gzy uratuje nas 
szympans 
„Kubuś“
SW E G O  C ZA S U  rozp ię tość 

re p e rtu a ru  tzw . „czys te j 
ro z ry w k i“  (bez za licza n ia  

do  n ie j np. f i lm ó w  fa b u la rn y c h  
czy s p e k ta k li te a tra ln y c h  o typo  
w o  ro z ry w k o w y m  charak te rze) 
ja k ą  se rw ow ano  te lew idzo m  
b y ła , m im o  pew n ych  u ty s k iw a ń , 
dość znaczna —  je j  sk ra jn e  
p u n k ty  w yzn acza ły  z je d n e j 
s tro n y  p ro g ra m y  ty p u  „P o d ­
w ie czo rku  p rz y  m ik ro fo n ie ”  z 
d ru g ie j zaś „K a b a re tu  S ta r-

U ro d za j 
na szaleńców

P A R Y Ż . P o  n ie d a w n y m  w y ­
p a d k u , k tó r y  n a  szczęśc ie  z a k o ń ­
c z y ! s ię  w z g lę d n ie  p o m y ś ln ie ,  w  
C o -usa nce s-ie s -F o rg es . g d z ie  sz a le ­
n ie c  z a b a ry k a d o w a ł s ię  w e  w ła s ­
n y m  d o m u  z 12 d z ie c i, d w a  n o w e  
p o d o b n e  w y p a d k i  w y d a rz y ły  s ię  w  
czas ie  ś w ia t w ie lk a n o c n y c h .

J a k  ju ż  d o n o s i l iś m y , w  p o b liż u  
A n g o u le m e  s f r u s t ro w a n y  m ło d z ie ­
n ie c , do  k tó re g o  n ie  c h c ia ła  w ró c ić  
u k o c h a n a , z a m k n ą ł s ię  w  je d n y m  z 
d o m ó w , b io rą c  ja k o  z a k ła d n ik ó w  za 
m ie s z k a ła  ta m  ro d z in ę  p lu s  d w u ­
le tn ią  c ó re c z k ę  s w e j u k o c h a n e j.  P o 
t rz e c h  d n ia c h  ro k o w a ń  u d a ło  s ię  
sk ło -n ić  m ło d ą  k o b ie tę  d o  s p e łn ie n ia  
żą d a ń  s z a n ta ż y s ty . , ą  je g o  sam ego 
d o  z ło że n ia  b r o n i  — d u b e l tó w k i  i  
noża.

In n y  d ra m a t z sza le ń ce m  ro z e g ra ł 
* ię  w  p ó łn o c n e j F r a n c j i .  W  czas ie  
s ą s ie d z k ie j k łó tn i  je d e n  z j e j  u c z e s t 
n ik ó w  w  n a p a d z ie  f u r i i  c h w y c i ł  d u ­
b e ltó w k ę  i  z a s t rz e l i ł  są s ia d a . N a ­
s tę p n ie  z a b a ry k a d o w a ł s ię  w  b u d y ń  
k a c h  g o s p o d a rc z y c h  (rze cz  d z ia ła  
s ię  n a  w s i)  i  s tr z e la ł d o  w s z y s tk ie ­
g o  co s ię  ru s z a ło . Po p e w n y m  cza ­
s ie  zg o d z ił s ię  „ p r z y ją ć  p a r la m e n -  
ta r iu s z y “ , a le  p o  to  ty lk o  a b y  do  
n ic h  s trz e lić ,  g d y  z b l iż y l i  s ię  do 
je g o  k r y jó w k i .  P o  z r a n ie n iu  d w ó c h  
lu d z i s t r z e l i ł  s o b ie  w  s k ro ń , a le  
n ie c e ln ie  i  n ie p r z y to m n y  o d w ie z io ­
n y  zo s ta ł d o  s z p ita la .

szych P an ó w “ . Z ło ś liw i m o­
gą w  ty m  m ie jscu  d o rzu ­
cić , że owszem , w yznacza ły , lecz 
pom iędzy  n im i była... a bso lu tna  
p różn ia . N o  cóż, o szczegóły n ie  
będę s ię  s p ie ra ł —  chodzi m i 
n a to m ia s t a fa k t  iż  ow a ro zp ię ­
tość s ta le  i  system atyczn ie  k u r ­
czy s ię  nam , a w szystko , g ra w i­
tu je  na nieszczęście, racze j w  
s tronę  owego „p o d w ie c z o rk o w e ­
go“  b ieguna. Nieszczęście po le ­
ga ró w n ie ż  na  ty m , iż  ta k ą  ża­
łosną degrengo ladę  p rzych od z i 
nam  o bse rw ow ać na p rz y k ła ­
dz ie  sz tan d arow ych  do n iedaw  
na p o z y c ji T V P , a m ia n o w ic ie  
p ro g ra m ó w  d ue tu  G ru za-F ed o - 
ro w icz . O sta tn ia  „R u n d a “  by ła  
d o b itn y m  p rzyk ła d e m  ja k  b a r­
dzo b lis k o  ju ż  zna le ź liśm y  się 
obszarów  owego „radosnego  re - 
c h o c ik u “ , znanego dobrze  b y ­
w a lc o m  prze różnych , ju ż  n ie  
ty lk o  te le w iz y jn y c h , „p ro g ra ­
m ó w  e s trad o w ych “ . Swego cza ­
su s iła  p roponow anego przez 
G ruzę  i  Fedo row icza  show  po­
lega ła  na ekspo no w a n iu  n ie  
g w ia zd  i  gw iazdeczek w  m n ie j 
lu b  b a rd z ie j u d a n y m  re p e rtu a ­
rze, lecz na in te lig e n tn y c h  po­
m ys łach  sy tu a c y jn y c h , na  m i­
s trzo w sko  rozegranych  m ik ro -  
scenkach k tó ry c h  osią i  je d n o ­
cześnie m o to re m  b y ł m is trz  ce ­
re m o n ii, c z y li w ła ś c iw ie  jedyna  
osoba k tó ra  s k u p ia ła  na d łu że j 
nasze za in te resow an ie  —  Jacek 
F edo row icz . D ziś  m a m y ju ż  n ie 
o m a l ow ą k lasyczną , w y k p io n ą  
i w yszydzoną  sk ła da n kę  es tra ­
dow ą, a w ą tły c h  p om ys łów  n ie  
u ra tu je  a n i znane s ło w o  na czte 
ry  l ite ry ,  a n i szym pans „ K u ­
buś“  na row erze .

V O X

Księga gości Hitlera 
sprzedana na aukcji

W  M O N A C H IU M  o dby ła  się 
o s ta tn io  w ie lk a  a u k c ja  resztek 
p ry w a tn e j w łasnośc i A d o lfa  
H it le ra , k tó re  o s ta tn io  zn a jd o ­
w a ły  s ię  w  pos iadan iu  jego 
b y łe j s łużące j A n n y  W in te r, 
z m a rłe j w  ub. ro k u . N a jw yższą  
cenę —  928 d o la ró w  — za p ła c ił 
n iezn a ny n abyw ca  za księgę 
gości H it le ra , w  k tó re j m. in. 
f ig u ru ją  p odpisy R u d o lfa  Hessa, 
Goebbelsa, H im m le ra . Poza tym  
za kup io no  fo to g ra f ię  H it le ra  
w  s re b rnych  ra m ka ch  i b ru lio n  
je go  p rze m ów ień  (za 2 tysiące 
m a re k ).

SPO RTO W E K O S Z U L E  
z d z ia n in y  w  ró ż n o b a rw ­
ne -paski. Z a b a w n y m  choć 
p ra k ty c z n y m  d o d a tk ie m  są 
p od w ó jn e  k ieszonk i, k tó re  
m ożna p rzyp iąć  na ra m ie ­
n iu  lu b  w  t a l i i  —  za leżn ie  
od fa n ta z ji.

(C A F — U P I)

Wizyta rewii 
z Tokio

J U Ż  w ys tę pu je  w  W a r 
szaw ie a następn ie  w  
L o d z i i  Z a b rzu  w y ­
stępować będzie k ilk u d z ie ­
sięcioosobowa re w ia  z To ­
k io  —  Soczilcu K agek idan . 
Z a preze n tu je  ona b a rw n y  
p ro g ra m  ty p o w o  re w io w y , 
o p a rty  na tra d y c y jn y c h  mo  
tyw a ch  s z tu k i ja p o ń s k ie j.

Pełne u ro k u  J a p o n k i za­
p re zen tu ją  m . in . fa n ta z ję  
taneczną na tem a ty  zaczerp  
n ię te  z „C a rm e n ” , B ize ta  
i  tan iec m e ksyka ń sk i „M a m  
ba” .

Na z d ję c iu : fra g m e n t re ­
w i i  ja p o ń s k ie j.

(C A F )

Współczesna rodzina w zwierciadle liczb

On, ona I statystyka
KOCHA, LUBI, SZA­

NUJE... Statystyka nie 
mówi, jak często listki 
wróżą miłość. Pasjans, 
pytany o to samo, „nie 
wychodzi” —  tylko 
siąść i płakać.

M IŁ O Ś Ć  m a dostęp do s ta ty ­
s ty k i, je ś li coś na je j te m a t zna j 
dzie  się w  a rku szu  sp ra w ozd a w  
czym . N a p rz y k ła d  gdy w ie ń czy  
ją ... m a łże ńs tw o  lu b  kończy... 
rozw ód.

Winogrona, mandarynki,

kwiaty z 23 tys. ha 

nieużytków

Największy ogród

powstaje
w Jugosławii

J U G O S Ł A W IA  z a m ie rz a  za g o sp o ­
d a ro w a ć  23 ty s . h e k ta ró w  n ie  w y k o ­
r z y s ta n y c h  g r u n tó w  w  C z a rn o g ó rz e  
i  u c z y n ić  z  n ic h  s p ic h le rz  t e j  g ó r ­
s k ie j r e p u b lik i ,  k tó r e j  g r u n ty  o rn e  
s ta n o w ią  z a le d w ie  5 p ro c . o g ó ln e j 
p o w ie rz c h n i.  C z a rn o g ó rę  ju ż  od  s tu  
la t  n u r tu je  id e a  s tw o rz e n ia  ta k ie g o  
s p ic h le rz a  w  d o l in ie  r z e k i  Z e t y  na  
p ó łn o c  o d  J e z io ra  S z k o d e rs k ie g o  i 
n a  p o łu d n ie  o d e ń  w z d łu ż  r z e k i B o ja  
n y  d o  M o rz a  A d r ia ty c k ie g o .  Są to  
je d y n e  w  C z a rn o g ó rz e  o b s z a ry  n i ­
z in n e  p rz e w a ż n ie  b a g n is te  lu b  p o d ­
m o k le  w s k u te k  c o ro c z n y c h  w y le ­
w ó w  tu te js z y c h  rz e k  o ra z  J e z io ra  
S z k o d e rs k ie g o , n a jw ię k s z e g o  je z io ra  
n a  B a łk a n a c h .

N a  p o d s ta w ie  d o k ła d n y c h  b a d a ń  
ty c h  o b s z a ró w  g ru p a  e k s p e r tó w  o -  
rz e k la ,  że m o ż n a  ta m  o s ią g n ą ć  g lo ­
b a ln ą  p ro d u k c ję  z 1 h a  w a r to ś c i 
o k o ło  ty s ią c a  d o la ró w . I n n i  s p e c ja ­
l iś c i  tw ie rd z ą , iż  w a r to ś ć  p r o d u k c j i  
m oże  b y ć  z n a c z n ie  w y ż s z a , je ś l i  u -  
p ra w ia e  s ię  b ę d z ie  s z e ro k i a s o r ty ­
m e n t w a r z y w ,  w in o ro ś li ,  k w ia tó w ,  
r o ś l in  le c z n ic z y c h  o ra z  o w o c ó w . M o  
gą  tu  p o w s ta ć  s a d y  m a n d a ry n k o w e  
o ra z  s ła w n y c h  w iś n i  ju g o s ło w ia ń ­
s k ic h  „ m a ra s k a ” . W s z y s c y  fa c h o w ­
c y  są z g o d n i, że z a le ż n ie  o d  s t r u k t u  
r y  u p ra w  m o ż n a  b ę d z ie  w  ty m  n a j ­
w ię k s z y m  o g ro d z ie  ś ró d z ie m n o m o r ­
s k im  — ja k  s ię  j u ż  n a z y w a  c z a r ­
n o g ó rs k i o b s z a r  o b ję ty  p ro je k te m
— u z y s k iw a ć  p r o d u k c ję  co n a j ­
m n ie j  6 - k r o tn ie  w ię k s z ą  n iż  w  W o je  
w o d in ie  — k r a in ie  b a rd z o  ż y z n e j 
i  ż y w ią c e j c a łą  n ie m a l J u g o s ła w ię .

J u g o s ła w ia  k o r z y s ta  z  p o m o c y  
o rg a n iz a c j i  m ię d z y n a ro d o w y c h  w  o- 
p ra c o w a n iu  o d p o w ie d n ic h  p r o je k ­
tó w . F A O  (O rg a n iz a c ja  W y ż y w ie n ia  
i R o ln ic tw a )  m a  do  s ie rp n ia  b r .  
s p o rz ą d z ić  w  k i l k u  w a r ia n ta c h  p r o ­
je k t  r o b ó t h y d r o m e l io r a c y jn y c h  na  
o b sza rze  12 ty s . h a  n a  w y b rz e ż a c h  
J e z io ra  S z k o d e rs k ie g o .

N a  s f in a n s o w a n ie  do  1973 r .  r o b ó t 
w s tę p n y c h , s p o rz ą d z e n ie  ró ż n y c h  
p r o je k tó w  j  p la n ó w , s z y b k ie  z m e ­
l io r o w a n ie  o k o ło  1,5 ty s .  h a  w  c e lu  
u z y s k a n ia  te re n u  d o ś w ia d c z a ln e g o  
po d  p ró b n ą  u p ra w ę  ró ż n y c h  k u l tu r ,  
p o trz e b a  3 m in  d o la ró w . S za cu je  
s ię . że su m a  ta  s ta n o w ić  bę d z ie  
4—5 p ro c . k o s z tó w  c a łe j w ie lk ie j  
in w e s ty c j i.  W e d łu g  ty c h  s z a c u n k ó w
— k tó r e  w y d a ją  s ię  z a n iż o n e  — 
r e a liz a c ja  ca łe go  p r o je k tu  m ia ła b y  
p o c h ło n ą ć  60—73 m in  d o la ró w .

Nim dojdzie 
do formalnych więzów

s ta ty s ty k a  opisze szanse k a n ­
d y d a tó w . J e ś li p anna  zdąży się 
w y d a ć  p rzed trzyd z ie s tką , może 
lic z y ć  na „ca łe go “  ka n d yd a ta  do 
s w o je j rę k i.  P óźn ie j w id o k i k o ­
b ie t m a le ją , za to  s ta rs i pano ­
w ie  m ogą p rze b ie ra ć  w  ró w ie ś ­
n icach  ja k  w  u lęg a łka ch . A le  
n ie  chcą. S ta ty s ty k a  m ó w i, że 
im  d a le j w  la ta , ty m  nożyce 
w ie k u  o b lu b ie ń có w  szerze j się 
ro z w ie ra ją . M im o  to  naszym  pa 
n io m  je s t m a try m o n ia ln ie  coraz 
le p ie j:  w  1946 ro k u  p rzyp ad a ło  
ich  118 na s tu  m ężczyzn, a te ­
ra z  ty lk o  105,8.

Oprócz szans ogólnych
trzeba  znać p e rs p e k ty w y  b a r ­

d z ie j k o n k re tn e . W  m iło ś c i w ie ń  
czonej m a łże ńs tw e m  ważne są 
d w ie  rzeczy: czy m ożna lic z y ć  
na m ieszkan ie  i  ja k a  oczeku je  
nas stopa życ iow a?

G dy  chodzi o m ieszkan ie , s ta ­
ty s ty k a  in fo rm u je , że n a jle p ie j 
w yd ać  s ię  na w s i w  w o je w ó d z ­
tw ie  o po lsk im , gdz ie  p rzypada  
po 16,3 m  k w . na g łow ę , a lb o  w  
z ie lo no g ó rsk im , gdzie je s t po
16.2 m  k w . T y lk o  tw a rd z i o p ty ­
m iśc i m ogą to  z ro b ić  w  m ia ­
stach w o je w ó d z tw a  w a rsza w ­
skiego, gdzie  in d y w id u a ln y  me­
tra ż  w y n o s i le dw o  11,0 m  kw . 
N ie w ie le  w ię ce j m ieszka lnego  
m ie jsca  o fe ru ją  w o je w ó d z tw a  
b ia ło s to ck ie  i  lu b e ls k ie  —  po
11.3 m  k w .

Zwolennicy 
wysokiego standardu

p o w in n i szukać tow arzysza  
(szki) życ ia  w ś ród  b ud ow la nych , 
p ra c o w n ik ó w  p rze m ys łu  a lbo  o- 
sób z a tru d n io n y c h  w  tra n s p o r­
cie i  łączności. S ta ty s ty k a  m ó ­
w i, że z a jm u ją  o n i t rz y  górne 
m ie jsca  w  n a ro d o w e j ta b e li upo 
sążeń, osiąga jąc (w  1969 ro ku ) 
ś re d n io  do 2 864 z ło ty c h  m ie ­
sięcznie. O czyw iśc ie  trze ba  uw a  
żać, żeby k a n d yd a t(ka ) na m ę­
ża (żonę) m ia ł w id o k i na p rz y ­
szłość.

Tak zwane owoce miłości

c z y li d z iec i p o ja w ia ją  się o- 
s ta tn io  rz a d z ie j n iż  d a w n ie j:  na 
p rz y k ła d  w  zesz łym  ro k u  u ro d z i 
ło  s ię  ic h  n iespe łna  547 tys ięcy  
(w  1955 r. 800 tys.). P ra w ie  po­
ło w a  to  b y ły  d z iec i z k o le jn y m  
n um ere m  1, n iespe łna  trzec ia  
część z n um ere m  2, le d w o  co 
s iódm e z „ t r ó jk ą “ . W  ta k i spo­
sób s ta ty s ty k a  in fo rm u je ,  że 
nasz a k tu a ln y  m o d e l ro d z in y  
sk ła da  s ię  z 1— 2 sz tu k  p o to m ­
stw a.

Gdy miłość kończy się,

kończy  się  czasem i  m a łże ń ­
s tw o . W  u b ie g ły m  ro k u  s ta ty s ty  
ka  po raz  p ie rw s z y  za no tow a ła  
p rzesz ło  je de n  p ra w o m o cn y  ro z ­
w ó d  na ty s ią c  m ieszkańców . Ob 
s e rw a to rz y  życ ia  tw ie rd z ą , że po 
w in n o  być  ic h  znaczn ie  w ię ce j. 
A le  sądy (a także  żony) n ie  
k w a p ią  się do p rze c in a n ia  ś lu b ­
n ych  w ięzów .

IR E N A  G D O W S K A

C Z Y  W ID Z IE L IŚ C IE  k ie d y ś  d rz e ­
w o  w y ra s ta ją c e  z o k n a ?  F e n o m e n  
ta k i  o g lą d a ć  m o ż n a  n a  V ia  L ig u r ia  
w  R z y m ie . J e s t to  3 0 0 -le tn ia  m a g n o ­
l ia  ro s n ą c a  n a  p o s e s ji g a le r i i  s z tu k i.  
P r o je k tu ją c  b u d y n e k  w k o m p o n o w a ­
n o  w e ń  s ta re  d rz e w o  ta k .  że w y ­
ra s ta  o n o  z p a r te r u  s a l i  w y s ta w o ­
w e j ,  a  k o n a r y  p rz e z  s p e c ja ln e  o k n o  
w y d o s ta ją  s ię  n a  z e w n ą trz .

C A F —U P I

Ê ie ma kolsfki
po rozwody
P O M IM O  że w e  W łoszech is t ­

n ie je  m ilio n  ro z b ity c h  m a ł­
żeństw , w  sądach ro z p a tru ją ­
cych s p ra w y  rozw o do w e  po 
w p ro w a d z e n iu  o s ta tn ie j us taw y 
n ie  o bse rw u je  się szczególnego 
o żyw ie n ia . D o tychczas ro z w io ­
d ło  się za ledw ie  k i lk a  tys ięcy 
par, m . im. s ły n n a  g w ia zda  f i l ­
m ow a L o llo b r ig id a .

W e d ług  przypuszczeń w ła d z  
w ło s k ic h , m ężczyźn i w e  W ło ­
szech n ie  spieszą się do  roz­
w odu , po p ro s tu  p rz y z w y c z a i­
l i  się do „p o d w ó jn e g o  życ ia “ .

A nfypopu la ryzac ja  czyii...

Dużo i gęsto
PO D  ko n ie c  m arca , jednego  

dn ia , w  je d n e j kope rc ie , o - 
trz y m a la m  „pęczek”  ka ta lo gó w  
i  zaproszeń na in d y w id u a ln e  
ekspozyc je  s z tu k i, zo rg an izo w a ­
ne przez B iu ro  W ys ta w  A r t y ­
s tycznych . Po b liższym  zapozna  
n iu  się z za w artośc ią  owego  
„p ę czka ”  w ło sy  dos ło w n ie  z je ży -  
ly  m i się na g ło w ie . O kaza ło  się 
bow iem , że począwszy od 24 
m a rca  do 1 k w ie tn ia , a w ię c  w  
c iągu  m n ie j w ię c e j tygo d n ia  
B W A  o tw o rz y  5 (s ło w n ie  p ięć) 
n ow ych  w y s ta w  p la s ty k i tw ó r ­
ców  szczecińskich  (J. K os ińska , 
E. W arzeńska-G a la , Z . Szum an, 
R. K ie lty k a , A . W rób e l). W  do ­
d a tk u  m ia ła m  ju ż  zaproszenie  
na w ie czó r a u to rs k i po łączony  
z o tw a rc ie m  w y s ta w y  szk icó w  
k a n a d y js k ic h  K . Cykowslciego  
w  k lu b ie  M P iK  na  d z ień  2 m a r  
ca. W p ra w d z ie  ta  o s ta tn ia  im ­
preza n ie  z a w in io n a  p rzez B W A , 
w  sum ie  je d n a k  czeka ł m n ie  
p ra c o w ity  „c ią g ”  sześciu ekspozy 
c ji.

M n-ie, to  g łu p s tw o , w  k o ń c u  z 
„ c h o d z e n ia  p o  w y s ta w a c h “  ż y je  
re c e n z e n t. .. A le  j a k  w y t r z y m a ją  te n  
ła d u n e k  la m y  „ K u r ie r a ” , g a z e ty  — 
b ą d ź  co  b ą d ź  — m a ło fo r m a to w e j,  
j a k  o d b i je  s ię  to  n a  n a s z y c h  c z y ­
te ln ik a c h ,  zw ła s z c z a  w ie r n y c h  b y ­
w a lc a c h  w y s ta w o w y c h ?

O T Ó Ż  T O ! T u  je s t sedno 
sp ra w y . Przecież w y s ta w y  orga  
n iz u je  się i  o tw ie ra  d la  lu d z i 
w  ce lu  p o p u la ry z a c ji sz tuk i. 
Zw aży icszy , że p rz y ją ł się d w u ­
ty g o d n io w y  okres t rw a n ia  eks­
p o zyc ji, p rze c ię tn y  s y m p a ty k  
s z tu k i o trz y m a ł n a raz  zb y t dużą  
daw kę  m a la rs tw a  (bo  o n im  ty ł  
ko m ow a), udostępn ionego w  
o gran iczonym , k ró tk im  czasie. A  
przec ież w  k lu b a ch  i p la c ó w ­
kach  k u ltu ra ln y c h  m ias ta  trw a  
ją ,  o rgan izow ane  poza B iu re m  
W y s ta w  A rty s ty c z n y c h , in ne  nie  
m n ie j in te resu ją ce  ekspozycje  
sz tuk i. P rzecież is tn ie ją  k in a , 
tea try ...

Nasze B W A , p la n u ją ce  z g ó ry  
swe im p re z y  p lastyczne, ty m  ra  
zem ja s k ra w o  „p rz e s o liło ”  sicą 
daw kę  p ro po no w a ną  w id zo m . 
N ie  p ie rw s z y  to  raz. W  u b ie g ­
ły m  ro k u  też zd a rzy ło  m i się na  
pisać, że u  nas w  Szczecinie  
„w y s ta w y  chadzają  s tadam i, ja k  
t ro le jb u s y  w  s to l ic y ” ...

O C Z Y W IS T A  S P R A W A , że n a  ta ­
k ie j  n ie p rz e m y ś la n e j c z y  b y ć  m o że  
w y n ik łe j  z n ie p r z e w id z ia n y c h  z g ó ­
r y  p r z y p a d k ó w  „ p o l i t y c e ”  c ie r p i  
w id z ,  k t ó r y  n ie  m o że  c zy  te ż  po  
p ro s tu  n ie  ch ce  w c h ło n ą ć  je d n y m  
h a u s te m  ta k  d u ż e j p o r c j i  te j  s a m e j 
w  d o d a tk u  (m a la rs tw a )  d y s c y p l in y  
s z tu k i.  B W A , m a ją c  n a  c e lu  p o p u ­

la r y z a c ję ,  w  zasa dz ie  z a c z y n a  u p rą  
w ia ć  a n ty - p o p u la r y z a c ję .  A  to  ju ż  
n ie d o b r z e !

A  C Z Y  TO, co o g lądam y na  
w y s ta w a c h  s z tu k i pozw a la  
s tw ie rd z ić , że za ilo śc ią  nadąża  
jakość? Ze a m b ic je  o rg an iza to ­
ra  —  B W A  —  nadąża ją  za g łów  
n y m i i  n a jc ie k a w s z y m i n u r ta m i 
k ra jo w y c h  p oszu k iw a ń  p las tycz ­
n ych  w  k ra ju ?  Z  p rz y k ro ś c ią  od 
n o to w u je m y  —  n ie !

W y s trz e lo n a  o s ta tn io  s e r ia  in d y ­
w id u a ln y c h  p re z e n ta c j i  m a la r z y  
s z c z e c iń s k ic h  d a je  d w a  c ie k a w e  d e ­
b iu t y  (E . W a rz e ń s k a -G a la , R . K ie l ­
t y k a )  o ra z  je s t  b ie ż ą c y m  p rz e g lą ­
d e m  a k ty w n o ś c i a r ty s t y c z n e j  n a ­
s z y c h  m a la r z y ,  p o tr z e b n y m  — rze cz  
ja s n a  — a le  n ie  w  ta k  s k o n d e n s o ­
w a n e j fo rm ie .  T o  p o  p ie rw s z e . Po 
d r u g ie  — co  w  sezo n ie  je s ie n n o - z i­
m o w y m  z a p ro p o n o w a n o  n a m  w  ogó 
le  d o  o g lą d a n ia ?

P o m ija ją c  w y s ta w y  z b io ro w e  ( p o ­
p le n e ro w a  „ P ię k n o  Z ie m i S zcze c iń ­
s k ie j ” , p o k o n k u rs o w a  „ D z ie je  S zcze ­
c iń s k ic h  R o d z in ” , ju b i le u s z o w a  na  
25 -Iec ie  Z P A P )  ś m ie m  tw ie r d z ić ,  że 
w  ra m a c h  w y m ia n y  z in n y m i  o k r ę ­
g a m i Z P A P  ż a d n y c h  r e w e la c ji .  D o ­
b r y  w a r s z ta t K le m a  F e lc h n e ro w -  
s k ie g o  z Z ie lo n e j G ó ry ,  W ło d z im ie ­
rz a  B u c z k a  z K r a k o w a  i  M ik o ła ja  
W o łk o w y c k ie g o  z B ia łe g o s to k u , to  
c h y b a  i  w s z y s tk o . 2 e  „ ś c ią g n ię ta ”  
z B y d g o s z c z y  e k s p o z y c ja  R e n a ty  
U z a r s k ie j - B ie la w s k ie j  w  k lu b ie  „13  
M u z ”  b y ła  p o m y łk ą , co  d o  te go  
z g o d n i są c h y b a  w s z y s c y , z a ró w n o  
o d b io rc y  ja k  i o rg a n iz a to rz y .

A  w ię c  ź le  s ię  d z ie je ,  m o ś c i p a ­
n o w ie !  P ro p o n u ję  d y r e k to r o w i 
B W A , J a n o w i R a d k o w s k ie m u , b y  
s k o c z y ł do  W a rs z a w y , d o  K r a k o w a ,  
z a h a c z y ł o T a t r y  (Z a k o p a n e ) ,  p rz e ­
tr z ą s n ą ł d o b rz e  W y b rz e ż e . N ie  b r a k  
w  k r a ju  o r y g in a ln y c h  n o w a to r s k ic h  
p o c z y n a ń  je d n o s tk o w y c h . A  nasze ­
m u  ś ro d o w is k u  p la s ty c z n e m u  b a r ­
d z o  b y  s ię  p r z y d a ł m o c n y  z a s t rz y k  
d o b r e j  w s p ó łc z e s n e j m y ś l i  p la s ty c z  
n e j.  I  to  n ie  ty lk o  m a la rs tw a .

U R S Z U L A  P O M O R S K A
PS. Na m arg ines ie  —  a sw o­

ją  d rogą  w  w y p a d k u  w y s ta w y  
ju b ile u s z o w e j Z P A P  należa ło  
p rze d łu żyć  je j  okres trw a n ia . 
N a k ła d  w y s iłk u  i  ś ro d ków  fin a n  
sow ych  abso lu tn ie  n ie  z a m o rty ­
z o w a ł się w  sensie sze ro k ie j po  
p u la ry z a c ji 25-letn iego d o rob ku  
naszego środow iska.

Nowy cenzor 
za seksem

G Ł Ó W N Y M  c e n z o re m  b r y ty js k ie g o  
f i lm u  m ia n o w a n y  z o s ta ł S te p h e n  
M u r p h y .  O ś w ia d c z y ł o n :  f i lm  je s t 
o d b ic ie m  ż y c ia  sp o łe c z e ń s tw a . J e ś li 
seks  z a jm u je  w  ż y c iu  ta k  d o n io s łą  
r o lę ,  to  n ie  w id z ę  p o w o d u  d la  k tó ­
re g o  m a m y  go  u n ik a ć  w  f i lm ie .  
J e d n o c z e ś n ie  M u r p h y  z a p o w ie d z ia ł, 
że b ę d z ie  s ię  z d e c y d o w a n ie  p rz e c iw ­
s ta w ia ł  u k a z y w a n iu  sce n  p rz e m o c y , 
g w a ł tu  i  o k r u c ie ń s tw a  ta m , g d z ie  
s łu ż y  to  je d y n ie  s z o k o w a n iu  w i ­
d zó w .

J O C E L Y N  I  K E S TER  B R E N T

s z e ś ć  k u l
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B ardzo  szybko  b y ło  w ia d o m  o, że sp ra w a  je s t beznadzie jna. 
H o d g a rth y  sza la ł, sp ro w ad za ł n a jlepszych  leka rzy , a le  n ik t  
n ie  m ó g ł tu  n ic  pom óc. T ra g ed ia  b y ła  ty m  w iększa , że cho­
ro b ie  to w a rz y s z y ły  p o tw o rn e  bó le  i C a the rin e  w yg lą da ła  
śm ie rc i, ja k  zm iło w a n ia . U m a rła  w  s tyczn iu  p ięćdz ies ią tego  
czw artego , a le  ja k  s tw ie rd zo n o  p rz y  s e k c ji zw ło k , p rzyczyn ą  
ś m ie rc i b y ł n ie  ra k , lecz n a d m ie rn a  d a w k a  ś ro d ków  nasen­
n ych, czy p rze c iw b ó lo w ych .

A n n a  na c h w ilę  z a m ilk ła . T y m  razem  czekała  aż James 
zada ja k ie ś  p y ta n ie . Lecz on ty lk o  s łucha ł.

—  O czyw iśc ie  p o lic ja  p rz e p ro w a d z iła  w ów czas dochodzenie  
—  k o n ty n u o w a ła  A n n a  —  n ie m n ie j je d n a k  n ie  u da ło  się 
s tw ie rd z ić  k to  sp ow o d ow a ł zgon C a th e rin e : czy ona  sama, 
czy je j mąż, czy p ie lę g n ia rk a , k tó ra  o p ie ko w a ła  się chorą. 
Ś le dz tw o  um orzono  z b ra k u  dow odów , a le  sp ra w a  n a b ra ła  w  
o k o lic y  n ie p rzy je m n e g o  rozgłosu... M au reen , przez ca ły  czas

t rw a n ia  d ru g ie g o  m a łże ńs tw a  je j m a tk i,  m ieszka ła  razem  z 
n ią . J a k  ju ż  w iesz z lis tu  Johna, do A u s t ra l i i  za bra ła  ją  do­
p ie ro  H e len  C row n , gdy p rz y je c h a ła  s tam tą d  na pogrzeb  sw e j 
s io s try . P rz y  te j o k a z ji H e len  us łysza ła  na p ew no  n ie jed n ą  
p lo tk ę  na te m a t ś m ie rc i C a the rine . M yś lę , że s tąd  w ła śn ie  
b io rą  się obecne o ba w y  C ro w n ó w  co do tego, czy M aureen  
w  s ta ry m  dom u H o d g a rth y ‘ch n ie  n a tra f i p rz y p a d k ie m  na 
ja k iś  ś lad p ra w d y  o ś m ie rc i sw e j m a tk i i  czy p ra w d a  ta  n ie  
okaże się d la  n ie j zb y t tru d n a  do p rzy ję c ia .

—  H m , to  bardzo  in te resu ją ce  —  m ru k n ą ł B re n t. —  A  czy 
n ie  w iesz, ja k ie  b y ły  s tosu n k i m iędzy  m a łą  a je j  o jczym em ? 
N ie  m u s ia ły  być  chyba  złe, s ko ro  z o s ta w ił je j  c a ły  s w ó j 
m a ją te k .

—  W y d a je  m i się, że H o d g a rth y  n ie  m a ją c  w ła sn ych  d z ie -

----------------------- 20 -----------------------
c i, t ra k to w a ł M a ureen  ja k  córkę , a  dz iew czynka  też b y ła  do 
n iego  b ardzo  p rzyw ią za na ... N ie  c h c ie li się w ca le  ro zstaw ać 
po  ś m ie rc i C a the rin e  i  z pew nością  n ie m a ło  t ru d u  koszto ­
w a ło  He len  C ro w n  p rze kon an ie  szwagra, że d z iew czynka  bę­
dz ie  się le p ie j chow ać pod op ie ką  ko b ie ty . P óźn ie j, p om im o  
o dda len ia , u tr z y m y w a li ze sobą t rw a ły  k o n ta k t aż do śm ie rc i 
C h ris to p h e ra  w  p ięćd z ie s ią tym  ósm ym  roku .

—  W ięc  to  ju ż  dziesięć la t?  A  pam ię ta m  jego  śm ierć  ta k  
d ok ła d n ie , ja k b y  to  b y ło  w czo ra j. B y łe m  w te d y  w  L ive la n d s  
i  w id z ia łe m  tę  jego  ca łą  b ra w u ro w ą  i ta k  tra g ic z n ie  zakoń­
czoną jazdę... To  b y ł rzeczyw iśc ie  fe n o m e n a ln y  k ie ro w c a . N a ­
p ra w d ę  szkoda, że zg iną ł.

—  Co sądzisz o ty m  w szy s tk im , J im ?  Co p o w in n a m  te raz 
z ro b ić?

— N a ra z ie  n ic. Po p ro s tu  czekać aż s ię  odezw ie  M iss 
D e nve rley , k tó ra  p ra w do p od ob n ie  od tyg o d n ia  je s t ju z  w  
A n g lii .

R o z d z i a ł  t r z e c i  

P R Z E D  R O Z P O C Z Ę C IE M  S P E K T A K L U

B re n t m a c h in a ln ie  p rz e k rę c ił k lu c z  w  zam ku  fro n to w y c h  
d rz w i swego lond yń sk ie go  m ieszkania  i w szedł do środka. 
M im o  w czesne j jeszcze g odz iny  w  h a llu  p an ow a ł łagodny 
p ó łm ro k . Nagle  jedna  z k i lk u  p a r za m k n ię ty c h  d rz w i o tw o ­
rz y ła  się w puszcza jąc jasną  sm ugę ś w ia tła , a w ra z  z n ią  
A nn ę , k tó ra  szyb k im  k ro k ie m  w ysz ła  na s p o tka n ie  męża.

—  O ch, nareszcie jesteś, J im . Z a czyna ła m  się w ła śn ie  m a r­
tw ić ,  czy n ie  zapom n ia łeś o dz is ie jszym  tea trze . M aureen  ma
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tu  być  za p ó ł g odz iny  i  b y ło b y  n ie ła d n ie , g dyb y  n ie  zastała 
c ię  w  dom u. Zw łaszcza, że to  je j  p ie rw sza  w iz y ta  u  nas, 
a w y  jeszcze n ie  zdąży liśc ie  s ię  poznać.

—  N a to m ia s t m y, A nn o , znam y się ju ż  ty le  la t, a je d n a k  
n ie  zdo ła łem  cię  do tąd  p rzekonać, że ja  n ig d y  o n iczym  n ie  
zapom inam  —  p o w ie d z ia ł z u d a w a n y m  w y rz u te m .

—  N ie  p rz e jm u j się tym , kochan ie . Życ ie , n aw e t tw o je , 
n ie  sk ła da  się z sam ych  sukcesów. A  co do  s z tu k i p rze kon y ­
w a n ia , to  fa k t,  że w  sw o im  czasie zosta łam  tw o ją  żoną 
św iadczy, że je d n a k  opanow a łeś ją  w  dość w y s o k im  stopn iu  
—  za ża rto w a ła  A nn a

—  C ią g le  jeszcze zb y t m a ły m , m o ja  m iła . W zo ro w a  żona 
p o w in n a  być  u leg ła , to  znaczy p rzekonana  o  s łuszności sw e­
go męża zan im  jeszcze zdąży on  o tw o rz y ć  usta. N ie s te ty  to ­
b ie  w c ią ż  ta k  w ie le  b ra k u je  do  tego id ea łu  — w e s tchn ą ł z 
k o m iczn ym  g rym asem  B re n t. — No, a le  p ó jd ę  u to p ić  w  ką ­
p ie l i tę  bolesną św iadom ość — d od a ł z n ik a ją c  w  d rz w ia c h  
do  ła z ie n k i.

O d k rę c ił k ra n  z gorącą w odą m yś lą c  o p o ra n k u  sprzed t y ­
godnia , k ie d y  p ie rw szy  raz us łysza ł o is tn ie n iu  M aureen  Den- 
v e r le y  Teraz m ia ł ja  poznać. C ie ka w  b y ł ja k  w yg lą d a  ta 
dz iew czyna  i  czy w  je i h is to r ii,  k tó rą  opo w ie d z ia ła  m u żona, 
tk w i ło  w  is toc ie  coś zagadkowego. Na raz ie  n ic  na to  n ie 
w ska zyw a ło , a le James zna ł ju ż  uczucie  podniecenia! k tó re  
n aw ied za ło  go czasem z p o z o iu  ir ra c jo n a ln ie , lecz zawsze 
o k a z y w a ło  się uzasadnione w  k o n fro n ta c ji z p rzysz łym  b ie ­
g iem  w y p a d k ó w .

(C iąg dalszy nastap i)
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P u n k ty  p o z o s ta ły  w  K ra k o w ie

Portowcy nie sforsowali Wisły
18 K O L E J K A  sp o tka ń  o m is trz o s tw o  p i łk a rs k ie j e k s tra k la s y  za­

k o ń czy ła  s ię  d la  naszych p iłk a rz y  n iepow odzen iem . W czo ra j 
b ow iem  w  K ra k o w ie  Pogoń p rz e g ra ła  t  W is łą  2:0 (2:0).

U W A Ż A L IŚ M Y , że  m e cz  w  p o d -  
Wd w o ls k im  g ro d z ie  b ę d z ie  t r u d n y ,  
n e  p rz y p u s z c z a liś m y  je d n a k , że 
p o r to w c y  ta k  lm # o  iH eg oą  s w y m  
pr*ec<w i> łtoo«n. W is ta  iw w ie m  w y n ik  
u s ta l i ła  tu z  w  p ie rw s z e j częśc i m e ­
c zu  — ł» n o » » w » [k >  t«  w ię c  ta k ty k ę  
p o ' i j iw c i iw ,  N ie s te ty ,  «tasza d r u ż y -

TO  N IE  N O W Y  n ap as tn ik  P ogoni a tre n e r zespołu p o r to w ­
ców , K . Kosarz, k tó ry  to czasie t re n in g u  d e m o n s tn tje  za ­
w o d n ik o m  ja k  na leży strze lać... F o to .: S. C IE Ś L A K

JESZCZE O  M ECZU SEZONU

Pogoń nie może
lekceważyć widzów

j  W C Z O R A J w  s ie dz ib ie  W K Z Z  
tod b y ło  s ię  posiedzenie  spec ja l­
n e j  k o m is ji p o w o ła n e j przez 
W K K F iT ,  k tó re j zadan iem  je s t 
zbadan ie  sp ra w  zw ią za nych  z 
o rg a n iza c ją  meczu o m is trz o ­
s tw o  I  l ig i  p i łk a rs k ie j Pogoń—  
.G órn ik , W  sp o tka n iu  ty m  u - 
iczes tn iczy ł także  p rze d s ta w ic ie l

Powtórzenie meczu 
Polonia — Czarni

D E C Y Z J Ą  O Z P N  p o w tó rzo n y  
zostan ie  m ecz p ó łf in a ło w y  o 
P u c h a r „K u r ie ra  S zczecińskie­
go“  m ięd zy  zespo łam i P o lo n ii 
G ry f in o  i  C za rnych  Szczecin. 
J a k  p o d a w a liś m y  p ie rw sze  spot 
k a n ie  za koń czy ło  się w  n o rm a l- 
in y m  czasie re z u lta te m  bezbram  
Ikow ym . Sędzia  za m ia s t rz u tó w  
’k a rn y c h  za rzą d z ił d o g ry w k ę  
2 X 1 5  m in . ła m ią c  w  ten  sposób 
p u n k t  re g u la m in u . W czasie do­
g ry w k i d ru ż y n a  C za rnych, na 
3 m in u ty  p rzed  w yznaczonym  
czasem sp o tka n ia , opuśc iła  b o ­
isko . O ZP N  p o s ta n o w ił za ten  
n ie s p o rto w y  czyn u ka rać  SKS 
C z a rn i k a rą  p ien iężną . P o je d y ­
n e k  m iędzy  zespo łam i P o lo n ii i 
C za rn ych  odbędzie  s ię  w  n a j­
b liższą  środę w  G ry f in ie . P o­
czą tek m eczu o godz. 17.00.

Walkower dla Sokola
W  Ś W IĘ T A  W IE L K A N O C N E  m ia ł 

Gic; o d b y ć  d r u g i  p o je d y n e k  p ó ł f in a ­
ło w y  m ię d z y  z e s p o ła m i S o k o la  P y ­
r z y c e  i G r u n w a ld u  I I  C h o szczn o . 
D ru ż y n a  z  C h o szczn a  d o  P y r z y c  
je d n a k  n ie  p r z y b y ła .  P u n k t y  z d o b y ł 
w ię c  bez w a lk i  L K S  S o k ó ł,  k tó r y  
z a k w a l i f ik o w a ł  s ię  d o  f in a łu .

IMPREZY SPORTOWE

G o d z . 11 — to r  m o to c ro s s o w y  p r z y  
a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  — I I  e l im in a ­
c ja  d o  m o to c ro s s o w y c h  m is t rz o s tw  
P o ls k i.

G o d z . 11 —  h a la  W D S  — m ecz  
b o k s e r s k i z  c y k lu  r o z g ry w e k  o  w e j 
ś c ie  d o  I I  l ig i  P o g o ń  S z c z e c in  —  
S ta r t  W ło c ła w e k .

G o d z . 11 — b o is k o  p r z y  u l.  R e ­
w o lu c j i  P a ź d z ie rn ik o w e j — m e cz  
p i ł k i  r ę c z n e j m ę ż c z y z n  o m is t rz o ­
s tw o  l i g i  m ię d z y w o je w ó d z k ie j Ł ą c z ­
n o ś c io w ie c  S zcze c in  — G r u n w a ld  Ib  
P o z n a ń .

G o d z . 16.30 — s ta d io n  p r z y  u l .  P o 
t u l i c k ie j  —  m e cz  p i ł k i  n o ż n e j o m i­
s tr z o s tw o  l i g i  o k rę g o w e j P io n ie r  
S z c z e c in  —  S o k ó ł P y rz y c e .

P ogoni o raz  d z ie n n ik a rz e  szcze­
c iń s k ie j prasy.

S tw ie rdzo n o , że Zarząd  M K S  
Pogoń, ja k o  gospodarz sp o tka ­
n ia , n ie  w y w ią z a ł się w ła ś c iw ie  
ze swego o bo w ią zku . K lu b  n ie
zo rg a n izo w a ł p rzedsprzedaży b i 
le tó w , w  ogó le  za m a ło  p rzyg o ­
to w a n o  b ile tó w  na  to  spotkan ie . 
•Ponadto na s tad io n ie  n ie  b y ło  
ła d u  i  po rząd ku . B ardzo  ź le  pra 
cow a ła  s łużba  p o rząd kow a. K o ­
m is ja  za lec iła  za rzą do w i k lu b u  
p od jęc ie  o d p o w ie d n ic h  k ro k ó w  
zm ie rza ją cych  do zaprow adze ­
n ia  ła d u  i  po rządku  na im p re ­
zach p iłk a rs k ic h  o rg a n iz o w a ­
n ych  przez M K S  Pogoń. M . in. 
p os tu low an o  zo rg an izo w an ie  
p rzedsprzedaży b ile tó w , g łó w n ie  
w ś ró d  za łóg za k ła d ó w  pracy, a 
także  w y s tą p ie n ie  do p rze ds ię ­
b io rs tw  h a n d lo w y c h  o za ins ta ­
lo w a n ie  na czas t rw a n ia  im p re z  
s iec i b u fe tó w  i  p u n k tó w  sp rze ­
daży n a p o jó w , ow oców , lo dó w  
itp .

Proporzec

dla najlepszego oddziału

f tZ „Gromadą 
do CSRS

B A R D Z O  C IE K A W Ą  in ic ja t y w ę  
p o d ję to  k ie r o w n ic tw o  O g ó ln o k r a jo ­
w e j  S p ó łd z ie ln i T u r y s ty c z n e j  „ G ro ­
m a d a “  o r g a n iz u ją c  k o n fe re n c je  p ra  
so w ę  z p r z e d s ta w ic ie la m i z a g ra n ic e  
n y c h  p rz e d s ię b io rs tw  tu r y s t y c z ­
n y c h .  2 k tó r y m i  w s p ó łp r a c u je  „ G r o  
m a d  a “ . W  k o n fe re n c j i  s z c z e c iń s k ie j 
u c z e s tn ic z y l i  d y r e k to r z y  c z e c h o s ło ­
w a c k ie g o  C e d o k u . J e s t to  n a jw ię k ­
sze b iu ro  tu ry s t y c z n e  w  C SR S o -  
b e jm u ją c e  90 p ro c . r u c h u  tu r y s t y c z ­
ne go  w  ty m  k r a ju .  J a k  p o in fo r m o ­
w a ł d z ie n n ik a r z y  d y r .  B . B o b re k  w  
r o k u  u b ie g ły m  w  P o lsce  p rz e b y w a ­
ło  37 ty s .  C z e c h o s ło w a k ó w , n a to ­
m ia s t d o  C SR S w y je c h a ło  t y lk o  17 
ty s .  tu r y s t ó w  z P o ls k i.  W  U jm  r o ­
k u  d o  P o ls k i w y b ie ra  s ię  ta ic ie  w ie  
l u  o b y w a te l i  n a szeg o  p o łu d n io w e g o  
są s ia d a . N a jm o d n ie js z e  są M a z u ry ,  
g d z ie  w s z y s tk ie  m ie js c a  ju ż  w y ­
p rz e d a n o . L ic z n e  g r u p y  C z e c h o s ło ­
w a k ó w  p rz y b ę d ą  ta k ż e  na d  m o rz e . 
P o d ję to  o d p o w ie d n ie  s ta ra n ia  a b y  
z w ię k s z y ć  w y ja z d y  P o la k ó w  d o  k ra  
j u  n a s z y c h  są s ia d ó w . W y c ie c z k i  
o r g a n iz u je  m . in .  O S T  „ G r o m a d a “ , 
k tó rą  p rz e d s ta w ic ie le  C e d o k u  o k r e ­
ś l i l i  ja k o  s o lid n e g o  p a r tn e ra .

P o dcza s c z w a r tk o w e j  k o n fe re n c j i  
p re ze s  O S T  „ G r o m a d a “  w  W a rs z a ­
w ie .  d r  J .  K i jo io s k i.  w rę c z y ł k ie -  
r o w n ic tw u  s z c z e c iń s k ie g o  o d d z ia łu  
O S T  „ G ro m a d a “  p ro p o rz e c  z a 1 z a ję  
c ie  p ie r io s z e g o  m ie js c a  w e  w s p ó ł­
z a w o d n ic tw ie  m ię d z y  o d d z ia ło w y m .  
S z c z e c iń s k ie  b iu ro  w  r o k u  1970 o- 
s ią g n ę ło  40 m in  z l o b ro tu . W  u b ie g  
ty m  r o k u  z o rg a n iz o w a n o  1 296 im ­
p re z  i  o b s łu ż o n o  b l is k o  78 iy s .  osó b .

P O K R Ó T C E
P O D C Z A S  m ię d z y p a ń s tw o w e g o  

m e czu  p ły w a c k ie g o  Z S R R  — N R D  
w  I la l le ,  ro z g ry w a n e g o  n a  50 m  k r y  
ty m  b a se n ie  re p re z e n ta n t  N R D  R o ­
la n d  M a tth e s  u s ta n o w ił n o w y  re ­
k o r d  E u ro p y  n a  d y s ta n s ie  100 m  d e l 
f in e m . U z y s k a ł o n  r e z u lta t  56,1.

P O D C Z A S  z a w o d ó w - w  p o d n o s z e ­
n iu  c ię ż a ró w  n a  s p a r ta k ia d z ie  R o ­
s y js k ie j  F e d e ra c j i  w  T a s z k ie n c ie , 
z a w o d n ik  w a g i ś r e d n ie j A le k s a n d e r  
M a k ie je w  u s ta n o w ił r e k o rd  ś w ia ta  
w  w y c is k a n iu  w y n ik ie m  162 k g .

W  Oslo bez szczecinianek

Drużyny NRD
n a  c e lo w n ik a c h

szczecińskich piłkarek
W  P IĄ T E K  w y je c h a ła  do O - 

s lo  re p reze n ta c ja  P o ls k i w  p i ł ­
ce rę czn e j k o b ie t, k tó ra  z m ie ­
rz y  s ię  d z is ia j z N o rw e g ią  w  e li 
m in a c y jn y m  p o je d y n k u  z c y k lu  
ro z g ry w e k  o aw ans do  f in a łó w  
m is trz o s tw  św ia ta , k tó re  odbę­
dą się  w  g ru d n iu  b r. w  H o la n ­
d ii.  Po ra z  p ie rw s z y  od k i lk u  
la t  w  d ru ż y n ie  b ia ło -c z e rw o ­
n ych  n ie  w y s tą p i żadna  za w od ­
n iczka  w ic e m is trz a  P o ls k i —  
szczecińsk ie j P ogoni. Ja k  ju ż  
b o w ie m  d o n o s iliś m y  k ie ro w n ic ­
tw o  ZP R P , tuż  przed m is trz o w ­
s k im i e lim in a c ja m i p o s ta n o w i­
ło  o d m ło d z ić  re p reze n ta cy jn ą  
„s ió d e m kę “  i oprzeć ją  na k lu ­
b o w y m  zespole O tm ę tu  K ra p k o ­
w ic e  za s ilo nym  k ilk o m a  in n y m i 
p iłk a rk a m i.  W  ka d rze  na rod o ­
w e j u tra c i ły  w ię c  m ie jsce  za ­
w o d n ic z k i starsze i  b a rd z ie j ru ­
ty n o w a n e  m . in . P io tro w s k a  i 
Z a w iś liń s k a . Do o dm łod zo ne j 
d ru ż y n y  n ie  z d o ła ła  s ię  ró w n ie ż

z a k w a lif ik o w a ć  żadna z m ło d ­
szych p iłk a re k  Pogoni.

K o m e n tu ją c  swego czasu de­
cyz ję  ZP R P  n a z w a liś m y  ją  r y ­
zy k o w n y m  ekspe rym en tem . C zy 
zda on egzam in  —  p rze kon am y 
się po d z is ie jszym  p o je d y n k u  i 
po  meczu re w a n ż o w y m  25 bm . 
w  O po lu .

P I L K A U K I  P O G O N I c z e k a ją  w  
n a jb l iż s z y m  cza s ie  m ię d z y n a ro d o w e  
p o je d y n k i  z  z e s p o ła m i N R D . W  
d n ia c h  1—2 m a ja  g o śc ić  b ę d ó c m y  
w  S zcze c in ie  d r u ż y n ę  M o to ru  S t ra l-  
s t in d , z k tó r ą  p o d o p ie c z n i t r e n e r a  
Z . J a k u b ik a  ju ż  w ie lo k r o tn ie  w a l­
c z y ły .  T y m  ra z e m  je d n a k  M o to r  po  
w in ie n  b y ć  z n a c z n ie  g r o ź n ie js z y  n iż  
p o p rz e d n io . Z e s p ó ł te n  z a ją ł b o w ie m  
n a  f in is z u  m is t r z o s tw  o b e r l ig i  N R D  
c z w a r tą  lo k a tę . W  d w a  ty g o d n ie  póż 
n ie j  p i lk a r k i  w y ja d ą  d o  H a lle , 
g d z ie  z m ie rz ą  s ię  z d o b rz e  z n a n y m  
s z c z e c iń s k im  s y m p a ty k o m  p i ł k i  
r ę c z n e j ze s p o łe m  H u llo r e n .  N a to ­
m ia s t  w  d n ia c h  21—23 m a ja  P o g o ń  
w y s ta r tu je  d o  r o z g ry w e k  o  P u c h a r  
P o ls k i.  W e zm ą  w  n ic h  u d z ia ł t y lk o  
p ie rw s z o lig o w e  „ s ió d e m k i“ , k tó re  
w a lc z y ć  b ę d ą  w  d w ó c h  g ru p a c h , z 
k tó r y c h  w y ło n io n e  z o s ta n ą  p a r y  d ru  
ż y n  w a lc z ą c y c h  o  k o le jn e  m ie js c a  j 
o d  p ie rw s z e g o  d o  ósm e g o , ( ja g r )  I

na , p o  ś w ią te c z n e j p rz e rw ie , n ie  
m o g ła  ja k o ś ć  d o jś ć  d o  s ie b ie . 
S z e z e c in ia n o **  n ic  n ie  w y c h o d z i ło ,  
ic h  a ta k i  n :e  b y ły  ta k  g ro ź n e  j a k  
w  p o p rz e d n ic h  m e cza ch  r u n d y  w io ­
s e n n e j. n ie  m ag ii. w ię c  z m u s ić  G o­
n e ta  d o  k a p i tu la c j i .  C o  p ra w d a  w  
d r u g ie j  częśc i P o go ń  g ra ta  le n ie j,  
za s ła b o  je d n a k  a b y  o d r o b ić  s tr a ty .

W  p r z e k ro ju  c a łe g o  s p o tk a n ia  ze­
s p o łe m  le p s z y m  b y ła  W is ła ,  k tó r a  
m ia ła  z d e c y d o w a n ą  p rz e w a g ę . N a ­
p a s tn ic y  k r a k o w s c y , g łó w n ie  S k u p -  
n i k  i  L e m dz ion , z m a rn o w a li  je d n a k  
w ie le  o k a z j i  d o  z d o b y c ia  d a ls z y c h  
b ra m e k . W  ze s p o le  g o s p o d a rz y  n « t 
le p ie j s p is a li s ię :  K r a w c z y k  o ra z  
o b ro ń c a  P io n k a . W  ze s p o le  szcze­
c iń s k im  w y r ó ż n i l i  « ię  o b r o ń c y  J a n -  
d u d a  i F o lb r y c h t  o ra z  K a s z te la n  i  
C z u b a k .

B r a m k i  z d o b y l i :  K r a w c z y k  w  28 
m im . i  S k u p n L k  — w  38 m in .  W i­
d z ó w  12 ty s .

W  d r u g im  w c z o ra js z y m  m e czu  
G ó r n ik  Z a b rz e  p o k o n a ł G w a rd ie  
W a rs z a w a  1 :0.

W  W a rs z a w ie  n a to m ia s t L e g ia  ze 
S ta lą  M ie le c  w y g r a ła  1 :0.

W  m e czu  o m is t rz o s tw o  I I  l i g i  
M o to r  L u b l in  z re m is o w a ł z Z a w is z ą  
B y d g o s z c z  1:1 (0 :0 ). O lim p ia  P b zn a ń  
z re m is o w a ła  1 : i  ze S ta r e m  S ta ra c h o  
w ic e .

D/.iś na lorze „Junaka”

Startuje czołówka
polskich

motocrossowców
Z A W O D Y  m o to c ro s s o w e  c ieszą się 

w  S zcze c in ie  d u ż ą  p o p u la rn o ś c ią  to  
te ż  w c z o ra js z e m u  t r e n in g o w i n a  lo ­
rze  p r z y  a l. W o js k a  P o ls k ie g o  p rz y  
g lą t la lo  s ię  s p o ro  w id z ó w . W  d z i­
s ie js z y c h  z a w o d a c h  — I I  e l im in a c j i  
d o  m o to c ro s s o w y c h  m is t rz o s tw  P o l 
s k i  — k tó re  b ę d ą  ta k ż e  g e n e ra ln ą  
p ró b ą  p rz e d  m is t rz o s tw a m i ś w ia ta , 
w e ź m ie  u d z ia ł p o n a d  70 z a w o d n i­
k ó w . W sz y s c y  k ie r o w c y  z g ło sze n i 
do  im p re z y  b y l i  w c z o ra j u a  to rz e , 
w ię k s z o ś ć  p rz e p ro w a d z iła  re g u la ­
m in o w y  t r e n in g  a t y lk o  n ie k tó r z y  
z d e c y d o w a li s ię  o b o w ią z k o w ą  ja z ­
dę o d b y ć  d z is ia j ra n o . N a  liś c ie  
f ig u r u je  c a la  k r a jo w a  c z o łó w k a . 
Z a b ra k n ie  je d n a k  U rb a n ia k a ,  k tó r y  
s ta r t u je  w  N R F . W  e k ip ie  szcze­
c iń s k ie j n ie  p o je d z ie  D ra g a n , k tó r y  
n a b a w ił s ie  k o n tu z ji .  N a to m ia s t po 
z o s ta li s z c z e c in ia n ie  cz.u ją s ię  b a r ­
dzo  d o b rz e  a U ta s  s ta r to w a ć  bę d z ie  
n a w e t w  d w ó c h  k a te g o r ia c h .

Im p re z a  ro z p o c z y n a  s ię  o godz. 
11.00. E l im in a c je  p rz e p ro w a d z o n e  
b ę d ą  w  tr z e c h  k a te g o r ia c h , ( r )

3 miejsce koszykarek
w Olszłynie

P R Z E Z  i  d n i  r o z g ry w a n y  b y t  J 
O ls z ty n ie  tu r n ie j  k o s z y k ó w k i  d z ie w  
c zą t, w  k tó r y m  w y s tę p o w a ły  zespo 
ły  p r z y g o to w u ją c e  s ię  d o  s ta r t u  w  
I I  O g ó ln o p o ls k ie j S p a r ta k  ła d z ie
M ło d z ie ż y . P ie rw s z e  m ie js c e  w y w a l-  
e z y ta  d r u ż y n a  w o je w ó d z tw a  w a r ­
s z a w s k ie g o  p rz e d  G d a ń s k ie m  i  
S zcze e in e m . E k ip a  na szeg o o k rę g u  
p o d cza s  o ls z ty ń s k ic h  z a w o d ó w  w y ­
g ra ła  w  s w o je j  g r u p ie  z K r a k o w e m  
w o j.  55:39 i  z O ls z ty n e m  I I  46:44 
o ra z  p rz e g ra ła  z G d a ń s k ie m  35:38. 
W  s p o tk a n iu  o I I I  i  IV  m ie js c e  k o -  
s z y k a r k i  s z c z e c iń s k ie  p o k o n a ły  
O ls z ty n  I  46:44. Z a  z a ję c ie  I I I  lo k a ­
t y  d r u ż y n a  o t rz y m a ła  p s ic h a r 
M K K F iT  w  O ls z ty n ie .  W a r to  tu  d o ­
d a ć , że na sza  k o s z y  k a r k a  —  J a n in a  
G o rz e la n a  b y ła  n a jle p s z ą  s n a jp e rk ą  
t u r n ie ju ,  u z y s k u ją c  64 p k t .  W  k la s y  
f i k a e j i  u a  n a jw s z e c h s tro n n ie js z ą  za ­
w o d n ic z k ę  im p r e z y  — G o rz e la n a  za 
ję ła  tr z e c ie  m ie js c e . ( ja g r )

W  S O B O T Ę  p rz e d  p o łu d n ie m  ro z ę  
g :a n y  zosta ł, d r u g i  e ta p  w y ś p ig ą  k o ­
la r s k ie g o  T o u r  d u  L o ir - e t - C h e r  — 
ja z d a  in d y w id u a ln a  na czas n a  d y ­
s ta n s ie  25 k m . Z w y c ię ż y ł  F ra n c u z  
G -u ita rd  — 34.47, o b e jm u ją c  p rz o d o w  
n ic tw o  w  k la s y f ik a c j i  in d y w id u a l­
n e j.  N a j le p s z y  z n a s z y c h  z a w o d n i­
k ó w  S z u rk o w s k i p r z y je c h a ł na tr z e ­
c im  m te js c u , K rz e s z o w ie c  b y ł  5, a 
f ła n u s ik  14.

A. Małkiewicz
w reprezentacji Polski
W P R Z Y S Z Ł Y M  T Y G O D N IU  

(24— 2«- bm .) w  S o fii odbędzie  
s ię  ro ię tte yp ań stw ow y mecz. w  
s trz e le c tw ie  s p o rto w y m  Polska 
— B u łga ria . Do re p re ze n ta c ji na 
sz.etjo k ro  ju  p ow o ła n o  m . in . za - ■ 
w odn ic /.kę  szczecińskiego P io ­
n ie ra , A n n ę  M a łk ie w ic z .

Rajd Wyzwolenia

Już ponad tysiąc
uczestników
J A K  J U Z  D O N O S n .rS M Y , w  t y m  

r o k u  2» k w ie tn ia ,  w  p rz e d d z ie ń  
X X V I  r o c z n ic y  p o w ro tu  n a szeg o  
m ia s ta  do  M a c ie rz y  o d b ę d z ie  s ię  
t r a d y c y jn y  ju ż  X  O g ó ln o p o ls k i R a jd  
S z la k ie m  W y z w o le n ia  S zcze c in a . 
Im p re z a  ta  ro k r o c z n ie  c ie szy  s-.ę 
o g ro m n y m  z a in te re s o w a n ie m  t u r y ­
s tó w  z ca łe g o  k r a ju .  O rg a n iz a to rz y  
te g o ro c z n e g o  r a jd u :  O d d z ia ł M ie j- ,  
s k i  P T T K ,  T o w a rz y s tw o  P r z y ja c ió ł  
S zcze c in a  o ra z  2 0  P Z M o t.  ró w n ie ż , l  
w  b r .  l ic z ą  n a  d u ż ą  fr e k w e n c ję .  D o  
c h w i l i  o b e c n e j s w ó j u d z ia ł w  im ­
p re z ie  p o tw ie r d z i ło  p o n a d  1 008 osó b .

P r z y p o m in a m y ,  że k w ie tn io w y  
r a jd  p rz e p ro w a d z o n y  z o s ta n ie  n a  
tra s a c h  p ie s z y c h , k o la rs k ic h ,  m o ­
to ro w y c h .  k a ja k o w e j  o ra z  n a  tz w .  
tra s ie  s p e c ja ln e j p rz y g o to w y w a n e j 
p rz e z  W o js k o w e  K o to  P T T K  rw  18 
p rz y  G a rn iz o n o w y m  K lu b ie  O f ic e r ­
s k im .  W szyscy  c i.  k tó r z y  c h c ie l ib y  
w y ru s z y ć  na  r a jd o w e  sz la ik i m o g ą  
s ię  je szcze  z a p is y w a ć  w  O d d z ia le  
M ie js k im  P T T K  w  S z c z e c in ie  p r z y  
a l. J e d n o ś c i N a ro d o w e j 49a.

( ja g r )

Szachiści
Trzclńskn-Zdrofu 
najlepsi w LZS
W  Ł A Ń C U C IE  z a k o ń c z y ły  s ię  17 

b m . f in a ło w e  r o z g r y w k i  w ie lk ie j  
o g ó ln o p o ls k ie j im p r e z y  s z a c h o w e j 
— tu r n ie ju  o ,,Z ło tą  W ie ż ę “ , r m p re -  
za la  — ju ż  X I I I  z k o le i,  o r g a n iz o - , 
w a n a  p o d  p a tro n a te m  7.G  Z M W , 
R G  L Z S , r e d a k c j i  „ D z ie n n ik a  L u d o ­
w e g o “  i  P o ls k ie g o  Z w ią z k u  S za ch o ­
w e g o  — z d o b y ła  o lb rz y m ią  p o p u la r  
n o ść  zw ła s z c z a  w ś ró d  m ie s z k a ń c ó w  
w s i.  W  te g o ro c z n e j „ e d y c j i “  tu r n ie ­
j u  d o  r o z g ry w e k  s ta n ę ło  ofc. 68 ty s .  
z e s p o łó w , l ic z ą c y c h  łą c z n ie  o& . 308 
ty s . z a w o d n ic z e k  i  z a w o d n ik ó w .

D o f in a ło w e g o  tu r n ie ju ,  k t ó r y  o d ­
b y w a ! s ię  w e  w s p a n ia ły c h  sa la c h  
Ł a ń c u c k ie g o  Z a m k u  — s ta n ę ło  o s ta ­
te c z n ie  16 c z te ro o s o b o w y c h  (3 m ę ż -  
CT.yzn i  k o b ie ta )  z e s p o łó w  re p re z e p  ; 
tu ią c y c h  p o szcze g ó ln e  w o je w ó d z tw a , 
n a to m ia s t d o  r o z g ry w e k  in d y w id u a l  
n y c h  22 z a w o d n ik ó w  i  13 z a w o d n i­
cz e k .

W  k o n k u r e n c j i  d r u ż y n o w e j z w y ­
c ię ż y l i  o s ta te c z n ie  re p re z e n ta n c i 
w o j  s z c z e c iń s k ie g o  — ze s p ó ł L Z S  z 
T r z c iń s k a - Z d r o ju ,  z d o b y w a ją c  21,5 
p k t .

Szczypiorniści
pokonali Szwedów
I I - L IG O W I  s z c z y p to rn iś c i szcze c i ń 

s k ie j  P o g o n i z m ie r z y l i  s ię  w c z o ra j 
w  to w a r z y s k im ,  m ię d z y n a ro d o w y m  
p o je d y n k u  z I IT - l lg o w y m  ze s p o łe m  
s z w e d z k im  I F K  H a s s le h o lm . S p o t­
k a n ie  z a k o ń c z y ło  s ię  z w y c ię s tw e m  
g o s p o d a rz y  £4:14 (10.5). F -o rtow c .y
p rz e z  c a ły  czas  b y l i  d ru ż y n ą  w y ra ź  
n ie  g ó ru ją c ą  n a d  s w o im i r y w a la m i.  
W  n a s z e j „ s ió d e m c e “  z • p o w o d z e ­
n ie m  g r a ło  w  s o b o tę  k i l k u  ju n io ­
r ó w .  W c z o ra js z y  m e cz  b y ł  d la  P o ­
g o n i o s ta tn im  s p ra w d z ia n e m  p rz e d  
w io s e n n ą  r u n d ą  l ig o w y c h  p o je d y n ­
k ó w . k tó r e  p o r to w c y  ro z p o c z y n a ją  
ju ż  24 i  25 b m . w y ja z d o w y m i s p o t­
k a n ia m i z A Z S  B ia ły s to k  i  A Z S  
W a rs z a w a .

W  r o z e g ra n y m  w  s o b o tę  n a  b o is k u  
p r z y  u l .  R e w o lu c j i  P a ź d z ie rn ik o w e j 
p o je d y n k u  o  m is t rz o s tw o  l ig i  m ię ­
d z y w o je w ó d z k ie j w  p i łc e  rę c z n e j 
m ę ż c z y z n  s z c z e c iń s k i Ł ą c z n o ś c io ­
w ie c  u le g ł  p o z n a ń s k ie m u  A Z S  22:35 
(9:21). ( ja g r )

DZIĘKUJEMY...
. . .m ło d z ie ż y  T e c h n ik u m  Chetm i/cz- 

na go  za p o z d ro w ie n ia  z  o b o z u  n a r ­
c ia rs k ie g o  w  S z k la rs k ie j P o rę b ie .

. . .a k ty w o w i R a d y  U c z e ln ia n e j Z S P  
p r z y  W S N  za  p o z d ro w ie n ia  z  o b o ­
zu s z k o le n io w o -w y p o c z y n k o w e g o .
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N IE D Z IE L A  

18 K W IE T N IA

D Z IŚ : B og u s ław y  

J U T R O : T ym o n a

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  w z ra ­

sta jące , tem p. do S st. W ia t 
r y  u m ia rko w an e , zachodnie .

TEATRY
M U Z Y C Z N Y  — „ D z w o n y  k o r n e w i l-  
s k ie "  f i.  1«. P O L S K I -  „ W s z y s tk o  
w  « j o d z i e -  g . 17. Z A M E K  —  „H a m  
)»;t”  g .  18. P L E C IU G A  — „S e z a m ie  
o tw ó r z  s ię "  f i .  16.

KINA
D E L F IN  ( te l.  468-78) — „ In c y d e n t “  
g . 1S.80, 18 — U S A  — od  1. 18; „ Z e ­
g n a jc ie  p r z y ja c ie le “  g . 20.30 —
b u łg „  o d  l. 16; p o n ie d z ia łe k : „ Z e ­
g n a jc ie  p r z y ja c ie le “  g . 10.30, 13 — 
l>u łg . —  o d  1. 16; „ I n c y d e n t "  g. 15.30, 
13, 30.30 — U S A  — o d  1. 18. K O S ­
M O S  ( te l.  355-02) — „100 k a r a b i­
n ó w “  g . S. 11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 — 
U S A  — o d  1. 16 ( n ie d z ie la  i p o n . ) .  
U O L G S S E U M  ( te l.  458-18) — „ P ie r ­
ś c ie ń  k s ię ż n e j A n n y "  g. 9, 11.15. — 
p o i.  — o d  l. 11; „ fe k ie p  z m o d e lk a ­
m i "  g . 13,30, 16. 18.30, 21 — U S A  — 
o d  1. 16. p o n . :  „ S k le p  z m o d e lk a m i“  
g . 3. 11.15, 13.30. 16, 18.30, 21. B A Ł ­
T Y K  « te l. 733-35) — „ N ie ś m ie r te ln i  
F l ip  i  F ła p “  g . 9, 11.15, 13.30. 16. 18.30,
—  U S A  — o d  1. l i ;  „ Z ło t o  M a e k e n -
n y “  g. 20.30 — U S A  — o d  1. 16; 
p o n . ;  „ N ie ś m ie r te ln i  F l ip  i  F la p "  g. 
9, 11.15, 13.30, 16, 18.30. P O L O N IA
( te l.  218-34) — „O p o w ie ś ć  d o  p o d u sz  
k i “  g . 12, 14, IG, 18.15. 20.30 — U S A
— o d  1. 16; p o n ie d z ia łe k :  „ O p o w ie ś ć
d o  p o d u szk i**  g . 15.30, 13. 20.30 —
U S A  — o d  I. 1«. P IO N IE R  ( te l. 
475-02) —  „ B a n d a  A sa  K ie r “  g. 13, 
15- ra d ź . — o d  1. 14. „ C h w ila  
w s p o m n ie ń “  g . 17, „M o c n e  u d e rz e ­
n ie *  g .  13, 20 — p o l „  o d  1. 14;
i.P isoB dzia l m o r d e rc ó w "  g . 22 — f r .
—  -od  1. 18; p o n . ;  „ W o jt u ś  i  B a c u ś "  
g . 10 —  p o i.  — o d  1. 7 ; „B a n d a  
A s a  K ie r “  g . l i ,  l | i ,  15 — ra d ź . — od 
J. k i ,  „ C h w ila  w s p o m n ie ń “  g . 17; 
».M ocne u d e rz e n ie “  g . 18, 20 — p o l„  
o d  1. 14; „W e e k e n d  w  Z u y d c o o le “  
g . 22 — f r .  — o d  1. 18. P R O M IE Ń
— „ K ą t  p a d a n ia “  g . 20 — ra d ź . — 
o d  1. 14. F A L A  — „ W i lc z e  e c h a “  g. 
13, 15.10, p o i.  — o d  1. 14; „ P u ła p ­
k a “  g . i7 2 0 . 19.40 — p o i.  —  o d  1. 16. 
E C H O  — „ N a  t r o p ie  S o k o ła “  g . 16;

Z a m e k  p u ła p k a “  g . 20 — f r .  — od  
L  ««. S Z M A R A G D O W E  (Z d r o je )  — 
» .P raesuń s ię  k o c h a n ie “  g . 14, 16 — 
U S A  —  o d  1. 16; „ P e jz a ż  z b o h a te ­
r e m “  g . 18, 20 — p o ł.  — o d  1. 16. 
M E W A  (2 e łe c h o w o )  —  „ L e w  p rę ż y  
m e  d o  s k o k u “  g .  16, 18, w ę g „  o d  1. 
16. P R Z Y J A Z N  (D ą b ie )  — „ B r a t  d r  
H o m e ra “  g . 15, 17, 19 — ju g .  — od  
I .  16. H U T N IK  (S to lc z y n )  — „ M ś c i­
c ie l  «  P rz e k lę te j G ó r y “  g. 17, 19 — 
3ng . — o d  I. 16. i  M A J  (Ż y d ó w c e )
—  „ M a r t w y  sezo n “  g. 16. 18.45 — 
ra d ź . — o d  1. 16. B A J K A  (P o lic e )  — 
» .R o go pa g“  g . 17, 19 —  w l . - f r .  — o d  
1. 16. B I A Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  — 
i , L a b ir y n t  m iło ś c i“  g . 18 — ra d ź . — 
o d  1. 14. S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  — 
i ,P ra w d z ie  w  o c z y “  g . 17, 19 — p o i.
— o d  1. 16. Z A T O K A  (N o w e  W a rp ­
n o )  — „ K r a jo b r a z  po  b i tw ie “  g . 18
—  p o i. — o d  1. 18. W IS Ł A  (G o le ­
m ó w )  —  „ P ie r ś c ie ń  k s ię ż n e j A n n y “  
g . 16, 18, 20 — p o i.  — o d  la t  11. D A R  
(S ta rg a rd )  — „ K t o  w ie r z y  w  b o c ia ­
n y *  -g. 16. 18. 20 —  p o i.  — o d  '.  16. 
P A N O R A M A  (S ta rg a rd )  — „ J a r z ę ­
b in a  c z e rw o n a “  — p o i. — o d  1. 14. 
R O B O T N IK  (P y rz y c e )  —  „ A b e l  tw ó j  
b r a t “  — p o i.  — od  l. 11. W E N U S  
(G o le n ió w )  — „D z ie w c z y n a  n a  je ­
d e n  se zo n “  g .  17, 19.30 — r u m . — 
o d  l .  16. G R Y F  ( G r y f in o )  — „ S z k i ­
c e  w a rs z a w s k ie “  g . 17, 19 —  p o i.  — 
o d  1. 16.

P O R A N K I F IL M O W E  D L A  D Z IE C I 
I  M Ł O D Z IE Ż Y

D E L F IN  — „ U l ic a  G ra n ic z n a “  g. 
10.30, 13 — p o i.  — Od 1. 12. P O L O ­
N IA  — „ P o je d y n e k “  g. 10, 11 — p o i.
—  o d  1. 7. P IO N IE R  — „ W o jt u ś  i 
B a c u ś “  g . 10, 11, 12 —p o i.  r -  od  
1. 7. P R O M IE Ń  — „ W y z w a n ie  d la  
R o b in  I lo o d a “  g . 18. F A L A  —

1. 7. D A R  (S ta rg a rd )  —  „ 'W e s o ła  L u d  
k a "  f i .  12.30 — p o i.  — o d  1. 7. W E ­
N U S  (G o le n ió w )  — „ W y p ra w a  o d ­
w a ż n y c h "  g. 12 — p o ł.  — o d  1. 7. 
G R Y F  ( G r y f in o )  — „ G r z y b y  w  le -  
*#e“  g . 11 —  p o i.  — o d  1. 7. 
F O T O P L A S T Y K O N  — „ A fg a n is t a n “  
g . l ł —20.

KLUBY
P IW N IC A  (a l. N ie p o d le g ło ś c i)  — 
B a jk i  d la  d z ie c i g . 16. K O L E J A R Z A  
(u l.  P a r ty z a n tó w )  —  g o ś c in n y  w y ­
s tę p  ze s p o łó w  d la  p ra c . P K P  g. 18. 
F A B R Y C Z N Y  (u l.  S to łc z y ń s k a  134) 
— g r y  i z a b a w y  d la  d z ie c i g . 15. 
S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  (a l. W o js k a  P o l­
s k ie g o ) — P rz e g lą d  O k rę g o w y  Z w . 
Z a w . P ra c . S p ó łd z ie lc z o ś c i g . 13.

WYSTAWY
M U Z E U M  — u l .  S ta ro m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o , X 1 J I—
X V I I  w . S z tu k a  p o ls k a  o d  k o ń c a
X V I I I  w . W ła d z tw o  K s ią ż ą t P o m o r ­
s k ic h  g . 10—16. W A Ł Y  C H R O B R E ­
G O  3 — P o ls k a  n a d  B a ł ty k ie m
p rz e d  1000 la t .  P rz y ro d a  m o rz a . G o ­
s p o d a rk a  m o rs k a  na  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im  1945— 1970. D a w n a  k u l t u r a  
lu d o w a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o . 800-le 
c ie  p ie n ią d z a  z a c h o d n io p o m o rs k ie ­
go . K u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j.  Z  
d z ie jó w  m o n e ty ,  k o w a ls tw a  i  rz e ­
m io s ł p o k r e w n y c h  n a  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im , m a la r s tw o  m a ry n is ty c z n e  
g . 10—16. Z A M E K  — W y s ta w a  tk a ­
n in  a r ty s ty c z n y c h  i  c e r a m ik i ,  p rz e ­
g lą d  n o w o ś c i w y d a w n ic z y c h  m ie s ią ­
ca , w y s ta w a  m a la rs tw a  A . W ró b la  
i B . W a rz e ń s k ie j-G a la . 13 M U Z  — 
M a la rs tw o  R . K ie ł t y k i .  K L U B  G A R ­
N IZ O N O W Y  — g r a f ik a  I I .  N o w o -  
ś w ie c k ie j.

S Z P IT A L E

W E W N . — U n i i  L u b e ls k ie j ,  C H I­
R U R G II — K o le jo w y ,  P O Ł O Ż N IC Z Y  
—P o m o rz a n y  I I .  P O R A D N IE : D Z IE ­
C IĘ C A  — J e d n o ś c i N a ro d o w e j 12 — 
g o d z . 19—7; O G O L N A  —  J e d n o ś c i 
N a ro d o w e j 12 — c a łą  d o b ę : S T O ­
M A T O L O G IC Z N E  — a l. P ia s tó w  
1 — g. 20—7 ; N R  2 — N a d  O d rą  18
— g . 15—8; S K O K N O -W E N E R O L O - 
G IC Z N E  —  H . P o b o żn e g o  14 — g. 
8—17; M . B u c z k a  40/42 — g . 8— 17 
i o d  19—7 ; W . P o la  6 — g . 8—16; 
N a d  O d rą  14 — g. 8—18; K a p i ta ń ­
s k a  3 —  g , 8—15: W o js k a  P o ls k ie g o  
101 -  g . 8—17; B a t.  C h ło p s k ic h  86
— g. 14—16.

A P T E K I

N R  1 —  u l .  J a g ie l lo ń s k a  16-a, (d o d . 
o d t r u t k i  i t l e n ) : N R  6 — a l. W o j­
s k a  P o ls k ie g o  134; N R  34 —  u l.  D u ­
b o is  l .

IN F O R M A C J A  K O L E J O W A : 460-23 i 
460-24. P o c ią g i p rz y je ż d ż a ją c e  — 
916. P o c ią g i o d je ż d ż a ją c e  — 917.

O B S Ł U G A  S A M O C H O D Ó W  — S p ó ł­
d z ie ln ia  P ra c y  „ M e ta lo te e h n ik a “  — 
K r z y w o u s te g o  10, g . 8— 16.

D E L IK A T E S Y  — S k le p  n r  2 — a l .  
J e d n . N a ro d o w e j 49, g . 10—15. S k le p  
n r  l  — a l.  W . P o ls k ie g o  52 — e. 15— 
20. S k le p  n r  8 —  a l ,  J e d n . N a ro d o ­
w e j 47, g . 14—20, ( c u k ie r n ic z y ) .

TELEWIZJA
P R O G R A M  P O L S K I

7.50 T e le w iz y jn y  k u r s  r o ln ic z y .  
8.25 P r z y p o m in a m y ,  ra d z im y .  8.15 
N o w o c z e s n o ś ć  w  d o m u  i  w  z a g ro ­
d z ie . i) D la  m ło d y c h  w id z ó w . 9.55 
E s t ra d a  c y r k o w a .  11 T u r n ie j  w 
s k o k a c h  a k r o b a ty c z n y c h  na b a tu ­
c ie . 12 D z ie n n ik .  12.15 S ezam  m u ­
z y c z n y . 13.15 P rz e m ia n y . 13.45 T e a ­
t r z y k  d la  p rz e d s z k o la k ó w . 14.30 
„ L e k c ja  h i s t o r i i "  — f i l m  z s e r i i  
.B o n a n z a ” . 15.20 P K F . 15.30 P ió r ­
k ie m  i  w ę g le m . 16 „ D ż e n te lm e n  
je z d n i”  — te le tu r n ie j .  16.55 T e le w i 
z y jn e  s p o tk a n ia  te a t r a ln e .  18 F e l ie ­
to n  l i te r a c k i .  18.15 „ M e lo d ie  w ie l ­
k ie g o  e k r a n u ” . 19.20 D o b ra n o c . 
19.30 D z ie n n ik .  20.05 „ P o r a d n ik  m a

t r y m o n k a ln y ”  — f i l m  p ro d  p o i.  
21.13 Ś p ie w a  F.wa D e m a rc z y k . 21.55 
M a g a z y n  s p o r to w y .

P O N IE D Z IA Ł E K

15.20 P o l it e c h n ik a  T V .  16.30 D z ie n ­
n ik  T V .  16.40 „ Z w ie r z y n ie c ” . 17.25< 
E c h o  s ta d io n u . 18 Z e s p o ły  i s o liś c i.  
18.45 E u re k a . 19 20 D o b ra n o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V .  20.05 T e a t r  T V  — 
„ P a rm a  J u l ia " .  21.30 W y p r a w y  do  
k r e s u  fo to g r a f i i .  22 P o ls k a  p ie ś ń  
a r ty s ty c z n a .  22.35 D z ie n n ik  T V .  
23.44 P o l it e c h n ik a  T V .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

9.25 W ia d o m o ś c i, 10.00 B a w m y  się 
ra z e m , 11.00 Z a b a w y  z w ie rz ą t ,  11.25 
M a g a z y n  w ie d z y  i  te c h n ik i ,  11.50 
W ia d o m o ś c i, 11.55 C z a r  n ia n e ż u , 13.00 
N ie d z ie ln a  ro z m o w a , 13.30 L o t  g o łę ­
b ia  p o c z to w e g o , 14.00 H a r ta  z C zech ,
14.25 R o z k w it  E is e n b e rg . 14.50 N ie ­
ła tw e  ż y c ie  T o n i  ( f i lm  C S R S ), 16.10 
W ia d o m o ś c i, 16.45 S p e łn ia m y  życzę-, 
n ia ,  17.45 W ia d o m o ś c i, 18.00 Z e  spo r­
tu .  o k . 18.50 P o z d ro w ie n ia  T V  d z ie ­
c ię c e j.  19-25 P ro g n o z a  p o g o d y , 19.30 
W ia d o m o ś c i,  20.00 N ie p o k ó j p rze d  
p o d ró ż ą  ( f i lm  T V ) ,  21.30 M u z y k a  
S c h u m a n n a , 21.55 O s ta tn ie  w ia d o ­
m o ś c i.

RADIO
P R O G R A M  I

W IA D O M O Ś C I: 8, 9. 12.05. 1«. 20.
23, 2!.
8.15 R a n n y  s h o w . !MtS F a la  56 9.15
M a g a z y n  w o js k o w y ,  m S łu c h o w i­
s k o  d ia  d z ie c i. 10.20 R a d io n ie d z ie la . 
l l  R o z g ło ś n ia  H a rc e rs k a . 114» O m ­
n ib u s e m  po  E d is o n il .  12.15 T r o p a ­
m i lu d z i  i  p ie ś n i.  13.15 N a p o łu d ­
n ie  o d  C z a n to r i i .  13.40 R a d io n ie d z ie  
la . 14 M u z y k a  p o p u la rn a . 14.30 W  
J e z io ra n a c h . 15 K o n c e r t  ż y c z e ń . 
16 05 P rz e g lą d  w y d a rz e ń . 16.20 T e a tr  
P R . 17.30 G r a j g r a c y k u .  18.05 R a d io  
n ie d z ie la , 19 K a b a re c ik .  19.15 P rz y  
m u z y c e  o -spo rc ie . 19.35 D o b ra n o c . 
20.10 O c z y m  s ię  m ó w i na św ie e ie ?  
20.30 M a ty s ia k o w ie .  21 Co śo ie w a  
B ra ty s ła w a ?  21.30 Z e s p ó ł „ 9 ” . 22
R a d io n ie d z ie la .  23.10 R y tm y  ta n e c z

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I: 8.30, 12.05, 17, 19.
22. 23.50.
S E R W IS  R Y B A C K I :  16. 21.30, 24.
8.35 R a d io p ro b le m y ..  8 45 M a g a zyn
w o js k o w y .  9.05 M u z y c z n e  c ie k a ­
w o s tk i .  9.40 G lo s y  i  o d g ło s y . 10 N o 
t a t n i k  k u l t u r a ln y .  10 25 H a d io k u -  
te r .  10.57 E k s p e ry m e n t.  11.47 R oz­
m o w y  o  ż y c iu .  12.30 P o ra n e k  s y m ­
fo n ic z n y .  13.30 R a d io n ie d z ie la .  13.45 
O r k .  . .C u b a n s  B ra s  C h ic o  A rn e z a " .  
13.55 P r o g r a m  z d y w a n ik ie m . 15 
T e a tr  d ia  d z ie c i.  15.45 A u d . s tu d e n  
c k a  16.05 „ W  k o łc h o z ie " .  16.30
K o n c e r t  c h o p in o w s k i.  17.05 W a r ­
s z e w s k i t y g o d n ik  d ź w ię k o w y .  17.30 
R e w ia  p io s e n e k . 18 T e a tr  p o e z j i .
18.45 Ś p ie w a ją c e  in s t r u m e n ty .  19.15
R a d io n ie d z ie la .  19.45 P o ls k ie  s k r z y d  
ta .  22.05 O g ó l n o n o  la k  ie  w ia d o m o ś c i 
s o o r to w e . 22.25 W ie c z o rn e  r o z m o w y .
22.35 S p o tk a n ia  z m u z y k ą . 23.38
Jazz .
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8.35 N ie d z ie ln e  r y tm y .  9 „ K o m p o ­
z y c ja  n a  c z te ry  rę c e ” . 9.10 M is t rz o  
w ie  p io s e n k i k la s y c z n e j.  9.35 P r z e ­
ło m  w ie k ó w .  10 I lu s t r o w a n y  T y g o d  
n ik  R o z r y w k o w y .  11.25 G ra  J e f f r e y  
S w a n n . 12.05 „ Z n ic z  o l im p i j s k i ” .
12.35 M ię d z y  B o b in o  a O l im n ią ” . 13 
W a lte r  a n d  C o n n ie . 13.15 ..4 '4 ” . 
14.C5 P rz e b o je  na s ta r t .  14 20 P e ry ­
s k o p . 14.45 Jazz . 15.10 P ie rw s z e  o- 
b r o ty .  15.30 P a c h o łk i  p r z y  m o je ;  
d ro d z e . 15 50 Z w ie rz e n ia , p re z e n te ­
ra . 16.15 M u z y c z n y  w e rn is a ż . 16.40 
G d z ie  ś w ia t ła  ra m p . 17 M a g a zyn . 
17.30 „ K o m p o z y c ja  na c z te ry  r ę ­
ce ” . 17.40 W io s n a  w  P a ry ż u . 18.15 
P o lo n ia  ś p ie w a . 18.35 M ó j m a g n e ­
to fo n .  19 S łu c h o w is k o . 19.40 M in i­
m a x . 20 N a  s p o tk a n ie  z F a ra o n e m . 
20.10 T e a t r  „ R o m a n ” , 20.25 U tw o r y  
k o n c e r to w e . 20.59 Z  n a g ra ń  H . O r ­
d o n ó w n y . 21.05 T rz e c ia  e k s p e d y c ja . 
2125 M e lo d ie  z a u to g ra fe m . 21.45 
O p e ra  ty g o d n ia .  22 F a k ty  d n ia . 22.03 
T r in i  L o p e z . 22.20 K ie le c c z y z n a  w  
p io se n ce . 22.35 L i s t y  m iło s n e  23 
W ie rs z e . 23.06 M u z y k a  n o cą . 23.50 
G ra  O scac P e te rs o n .

P R Z Y G O T O W U J Ę  do
m a tu r ,  e g z a m in ó w
w s tę p n y c h  do  s z k ó ł w y ż  
s z y c h  i  ś re d n ic h  — m a ­
te m a ty k a ,  f iz y k a ,  e h e - 
m ia . T e l.  383-06, go dz . 
17—19. 4249-G
P R Z Y J M Ę  o p ie k u n k ę  
do  ro c z n e g o  d z ie c k a . 
U n is ła w y  2—8. 4230-G
P I L N IE  p o tr z e b n a  d o ­
c h o d zą ca  o p ie k u n k a  do  
d z ie c k a . S w a ro ż y c a  la — 
16. 4205-G
G O S P O S IA  p o trz e b n a . 
S te d n ia w s k ie g o  16, p r z y  
„ L o d o g r y f ie " .  4319-G 
K U L T U R A L N A  r e n c is t ­
k a  p o trz e b n a  d o  p ó łto r a  
ro c z n e g o  d z ie c k a . T e l. 
426-85. 4149-0
P IL N IE  p o s z u k u ję  k u l ­
tu r a ln e j  p a n i w  ś re d n im  
w ie k u  d o  p ro w a d z e n ia  
k u c h n i u 6 -o s o b o w e j ro  
d ż in y . W y n a g ro d z e n ie  
do  u z g o d n ie n ia . O fe r ty :  
B iu r o  O g ło sze ń , S zcze ­
c in  p o d  4421. 
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie ,  J a s ie n ia k , te le fo n  

. 263-63. 2948-G
T Ł U K U  IZ Y J N  E- P o g o to ­
w ie . in ż .  C z e rn e c k i,  te l.  

'381-51. 4093-G
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to ­
w ie , in ż .  W ł. T o m c z a k , 
te l.  466-53 37J0-G
S K L E P  M o to ry z a c y jn y  
p r z y  u l.  Ś lą s k ie j 1 (p a - 
w i lo n )  z.ostai p rz e n ie ­
s io n y  na  u l.  J a g ie l lo ń ­
ska  70 (s k rz y ż o w a n ie  z 
a l.  B o h . W a rs z a w y ) .

3715-G
R O W E R E K  m ło d z ie ż o ­
w y  k u p ię .  te l.  732-12.

4308-G
S K U P U J Ę  u ż y w a n e  o  po 
n y  s a m o c h o d o w e , t r a k ­
c j i  k o n n e j.  P ła c ę  50—200 
z ł. S zcze c in . K a d łu b k a  
19. te l.  234-88. T y lk o  
d n ia  20 k w ie tn ia .  3818-G 
P IA N IN O  d o  re m o n tu  
k u p ię . O fe r t y ;  B iu ro  
O g ło sze ń , S zcze c in , po d  
4 łl8 .
K IN E S K O P Y  d o  te le w i­
z o ró w  „ K le jn o t “ , „ W a ­
w e l“ , „ S z m a r a g d “ , ro cz  
na  g w a ra n c ja  — s p rz e ­
d a m . K rz y w o u s te g o  74— 
12. 4353-G
S Z C Z E N IĘ T A  k e r r y  b lu  : 
te r r ie r y  ro d o w o d o w e  — 
s p rz e d a m . S zcze c in , 
W ró b le w s k ie g o  20—2. 
te l.  715-45. 4324-G
„ M IK R U S A “  sp rz e d a m , 
te l.  226-39. 4251-G
P E K IŃ C Z Y K I 2 1 /2 -m ie - 
ś ię czn e  — sp rz e d a m . 
B o i. Ś m ia łe g o  4—2.

4223-G
„ S K O D Ę “  1000 M B  —
s p rz e d a m . W  ia r to m o ś ć . 
te ł.  238-87. p o  go dz . 13.

4*>77-G
„S K O D Ę “  1000 M B  -
so rz e d a m . C z o rs z ty ń s k a  
45—4. 4t54-G
2 -M IE S IĘ C Z N E  s u c z k i 
p e k iń c z y k i  —  s p rz e d a m , 
u l.  K o rd e c k ie g o  8—’ 2.

4172-G
S A M O C H Ó D  ..R e n a u H - 
8“  — s p rz e d a m  lu b  za ­
m ie n ię  na  n o w e g o  . T r a  
ba n ka “  lu b  „Z a s ta w ę “ . 
T e l. 376-71. 4219 -G
P IA N IN O  s p rz e d a m . A l.  
W o j.  P o ls k ie g o  124—2a.

4419-G
O D N A J M Ę  p o k ó j  u m e ­
b lo w a n y . T e l.  7S2-12.

4 U 7 -G
M * E S Z K A N IE  4  p o k o je , 
k u c h n ia ,  c . o . , e ta żo w e , 
d o b r y  p u n k t  d la  rz e ­
m io s ła ,  h a n d lu ,  z a m ie -  

.n ię  n a  3 p o k o je , n a je h ę i 
n ie j  w  n o w y m  b u d o w ­
n ic tw ie .  T e l.  342-09.

4258-G
P O K O J  u m e b lo w a n y  z 
te k .fo n e m  o d n a jm ę  p a ­
n u . T e l.  707-71. 4160-G
L O K A L U  n a  p ra c o w n ię  
? In s ta la c ją  w o d n a  p o ­
s z u k u ję . O fe r t y :  B iu r o  
O g ło s z e ń , S zcze c in , po d  
4159.
P O K Ó J  n le u m c M o w a n y  
o d n a jm ę . W y s p ia ń s k ie ­
go  72. 4170-G
N O W O C Z E S N Ą  k a w a le r  
k ę  o d n a jm ę , te l.  203-47.

3855-G
L O D Ź  M -2 , s p ó łd z ie lc z e , 
z a m ie n ię  na  p o d o b n e  w  
S ze ze c in ie . T e l.  S zcze ­
c in  760-86. 4116-G

PRACOWNICY POSZUKIWANI
I  K l in ic e  P o ło ż n ic tw a  i  C h o ró b  K o b ie c y c h  P o ­
m o r s k ie j  A k a d e m ii M e d y c z n e j w  S zcze c in ie . 
Z g ło s z e n ia  u  k ie r o w n ik a  k l i n i k i ,  u l .  P io t ra  S k a r ­
g i 9T1, w  g o d z in a c h  p rz e d p o łu d n io w y c h .  1304-K

„  S k a rb  C za rn e g o  J a c k a “  g. 12. 
S Z M A R A G D O W E  ( Z d ro je )  — „ S p r y t  
n y  P io t r “  g . 12 — b u łg . — o d  1. 9. 
M E W A  (Z e le c h o w o )  — „ B a l la d a  o 
b u r m is t r z a n c e “  g. 15 — p o i.  — od  
1 7. P R Z Y J A Z N  (D ą b ie )  — „ N ie w i ­
d z ia ln y  b a ta lio n “  g . '12 — ju g .  — od  
1. 11. H U T N IK  (S to łc z y n )  — „ P r z y ­
g o d y  m a łe j w y d r y “  g. 12 — U S A  — 
o d  1. 7. 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  — „ K r a i ­
n a  w ie c z n e j m ło d o ś c i“  g . 14 — ru m .
— o d  1. 7. B A J K A  (P o lic e )  — „ D r e w  
n ia n y  je ź d z ie c “  g . 11.15 — p o i.  — 
o d  1. 7. B I A Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )
—  „ W a k a c je  z  d u c h a m i“  g . 16 — 
p o i.  — o d  1. 7. S Y R E N K A  (J a s ie n i­
ca ) —  „ B a l la d a  o  7 z a m k a c h “  g. 
16 — p o i.  — od  1. 7. Z A T O K A  (N o ­
w e  W a rp n o )  — „ K r ó l  a r e n y “  g. 15 — 
ra d ź . — o d  1. 7. W IS Ł A  (G o le n ió w )
— „ K łu s o w n ik “ , g . 10 — p o i,  —  od

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y ­
d a w n ic tw o  P ra s o w e  R SW  ..P ra ­
sa” : R E D A K C J A  I A D M IN I ­
S T R A C J A . S zcze c in , p l H o łd u  
P ru s k ie g o  0 ♦  T e le fo n  ce n ­
t r a l i :  430-21 ♦  S e k re ta r ia t  red . 
n a c z e ln e g o : 457-41 ♦  D z ia ł łą c z ­
no śc i ? C z y te ln ik a m i:  450-21

D r u k :  Szcz. Z a k l  G ra f .  O - l

Z a k ła d y  M e ta lo w e  „ P e r r u m “  S p ó łd z ie ln ia  P ra c y  
w  S z c z e c in ie , u l.  S to r ra d y  1 3 , z a t ru d n ią  z a ra z  
la k ie r n ik a  (m o że  b y ć  k o b ie ta ) .  W a r u n k i  p r a c y  
i  p ła c y  d o  o m ó w ie n ia  w  K a d r a c h  S p ó łd z ie ln i,  
p o k ó j n r  9. 1303-K

Z a k ła d  U s łu g  In w e s ty c y jn y c h  „ In w e s to p r o je k t “ , 
S zcze c in , u l M a te jk i  16, te l.  244-68, z a t iu d n i  p r a ­
c o w n ik a  z w y ż s z y m  w y k s z ta łc e n ie m  te c h n ic z ­
n y m  i  u p r a w n ie n ia m i n a  s ta n o w is k o  s ta rs z e g o  
in s p e k to r a  n a d z o ru  ro b ó t  s a n ita r n y c h  i  c ie p ło w ­
n ic z y c h . 1343-K

W yższa  S z k o ła  N a u c z y c ie ls k a  w  S z c z e c in ie , za ­
t r u d n i  z a ra z  p r a c o w n ik a  n a u k o w o - te c h n ic z n e g o  
d o  p r a c y  w  la b o r a to r iu m  fo to g r a f ic z n y m  i  m i­
k r o f i lm o w y m .  K a n d y d a t  w in ie n  p o s ia d a ć  u d o ­
k u m e n to w a n e  w y k s z ta łc e n ie  ś re d n ie  z k w a l i f i ­
k a c ja m i w  z a k re s ie  te c h n ik i  i te c h n o lo g i i  fo to ­
g r a f i i  i  f i lm u .  W y m a g a n y  m in im u m  3 - le tn i s ta ż  
p r a c y  w  z a k re s ie  ,1. w . W y n a g ro d z e n ie  w  g r a n i­
c a c h  o d  2 200 d o  3 500 z ł. B liż s z y c h  in fo r m a c j i  
u d z ie la  S e k c ja  k a d r  w  go dz . 8—15, te l.  253-43, 
S zcze c in , a l.  J e d n o ś c i N a r o d o w e j 31, p o k ó j  l l l .

1305-K

O S T  ,,GrV>Tńnda“ , S ż c z ć e in , p l.  L o tn ik ó w  7, za ­
t r u d n i  z a ra z  k ie r o w c ę  a u to b u s u , w y m a g a n e  p ra ­
w o  ja z d y  I  k a t .  W a r u n k i  p ła c y  d o  u z g o d n ie n ia  
W  s e k c j i  t r a n s p o r tu .  1842-K

P o s z u k u je  s ię  n a  e ta t n a u k o w o - te c h n ic z n y  p ra ­
c o w n ik a  ze ś re d n im  w y k s z ta łc e n ie m  te c h n ic z ­
n y m  z n a ją c e g o  m e to d y  fo to g r a f ic z n e  i  f i lm o w e ,  
n a  s ta n o w is k o  k ie r o w n ik a  ta k ie j  p r a c o w n i  p r z y

S z c z e c iń s k a  S to c z n ia  R zeczn a  w  S z c z e c in ie , u l. 
H e y k i  14, te l.  370-21, z a t ru d n i z a ra z  in ż y n ie r a -  
m e c h a n ik a  na s ta n o w is k o  z a s tę p c y  g łó w n e g o  
te c h n o lo g a . W y n a g ro d z e n ie  za sa d n icze  3 000— 
3 400 z ł i  p re m ia  r e g u la m in o w a  z g o d n ie  z  ta b e lą  
p ła c . B liż s z e  in fo r m a c je  d o ty c z ą c e  w a r u n k ó w  
p r a c y  i p ła c y  d o  o m ó w ie n ia  w  D z ia le  K a d r  i  
S z k o le n ia  Z a w o d o w e g o . 1342-K

12 k w ie tn ia  1971 ro k u  

z m a rła  ko leżanka

Ewa Laskowska
W y ra z y  g łębokiego  w spó łczuc ia  

R O D Z IN IE  Z m a r łe j

sk ła d a ją

Zarząd, Rada Z a k ła do w a , k o le ­
ż a n k i i  ko led zy  ze „S p o łe m “  

WSS O dd z ia ł w  Szczecinie

*

Z A K Ł A D Y  G A Z O W N IC T W A

w  S z e z e c i n i e

ogłaszają zapisy 
chłopców

do k l.  I  3 - le łn ie j Zasadn icze j Szko­
ły  Z a w o d o w e j P rz y z a k ła d o w e j w  
zaw odzie  „m o n te r  s ieci i in s ta la c ji

gazow ych“ .

Zg łoszen ia  k a n d y d a tó w  z ukończoną 
szko łą  podstaw ow ą  w  1970 r. oraz 
kończących  szko łę  pods taw ow ą  w  
cze rw cu  b r. p rz y jm u je  D z ia ł K a d r 
i  S zko len ia , u l. Tam a Pom orzańska 
26, p o k ó j n r  13, te l. 476-01, w e w n . 37. 
1296-K

D Y R E K C J A  P R Z E D S IĘ B IO R S T W A  
R E M O N T O W O -M O N T A Ż O W E G O  

H A N D L U  W E W N Ę T R Z N E G O  
w  Szczceinie, P I. O rła  B ia łego  5, 

I I I  p.

ogłasza zapisy 
chłopców

do I  k la sy  Zasadn icze j S zko ły  d la  
P ra cu ją cych , spec ja lność: „M o n te r  

urządzeń  ch łod n iczych “ .

N auka  w  szko le  trw a  t rz y  la ta . 
Szko ła  n ie  posiada in te rn a tu . D oku ­
m e n ty  p rz y jm u je  i in fo rm a c ji udzie­
la  tu te js z y  D z ia ł K a d r, p o k ó j n r  11, 

te l. 460-08, w ew n . 8.
1078-K

K o l e ż a n c e

Helenie Furmanek
w y ra z y  g łębok iego  w spółczuc ia  

z pow odu śm ie rc i

Matki
s k ła d a ją

Za rząd , Rada Z a k ła do w a , ko le ­
ż a n k i i  ko led zy  ze „S p o łe m “  

WSS O d d z ia ł w  Szezecinie

K o l e d z e

Stefanowi Tolakewi
w y ra z y  g łębok iego  w spó łczuc ia  

z pow odu  zgonu.

Matki
s k ła d a ją

Zarząd, P odstaw ow a  O rg an iza ­
c ja  P a r ty jn a , Rada S pó łd z ie ln i, 
R ada Z a k ła do w a  oraz w s p ó ł­
p ra c o w n ic y  z B u d o w la n e j S pó ł­
d z ie ln i P ra cy  „O d b u d o w a “  w  

Szczecinie

16 k w ie tn ia  1971 ro k u  
z m a r ł po c ię ż k ie j chorob ie

w  w ie k u  la t  50

Józef Majchrzak
te c h n ik  -  m e ch an ik , d łu g o le tn i i  za­
s łu żon y  k ie ro w n ik  K o n tro li Tech ­
n ic z n e j S p ó łd z ie ln i P racy  „E le k tro -  

m e ta l“  w  Szczecinie.

R O D Z IN IE  Zm a rłeg o

w y ra z y  szczerego w spó łczuc ia

s k ła d a ją

ko le ż a n k i i  ko led zy  ze S pó ł­
d z ie ln i P ra cy  „E le k tro m e ta l“

Pogrzeb  odbędzie  się na C m en tarzu  
C e n tra ln y m  19. IV . o godz. 11.

Biuro Ogłoszeń -  tel. 428-62
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Spacer po sklepach

Na dworze -  wiosna 
w sklepach - zima

L A T O  __ T U Ż , T U Ż . N a u lic a c h  coraz rz a d z ie j m ożna zoba­
czyć kogoś w  z im o w y m , a n a w e t w io se nn ym  p łaszczu. W ię k ­
szość m ieszkańców  naszego m ia s ta  w y c ią g n ę ła  ju ż  z szaf le tn ie  
p rochow ce, p an ie  p a ra d u ją  po u lic a c h  w  le k k ic h  p a n to fe lka ch  
z o d k ry ty m i p ię ta m i.

N IE K T Ó R Z Y  n ie  m a ją  je d n a k  
jeszcze le tn ic h  u b io ró w : p łasz ­
czy, b u tó w  i zam ie rza ją  je  do ­
p ie ro  k u p ić . M o g liś m y  się  o ty m  
p rzekonać w  o s ta tn ią  p rze dśw ią  
teczną n ied z ie lę : k ie d y  to  w  
sk lepach  z odzieżą p a n o w a ł ta ­
k i  t ło k . że tru d n o  b y ło  się do 
n ic h  dostać. K lie n c i w y d z ie ra li 
sobie le tn ie  p rochow ce, b u ty , 
m ęskie  koszule  itp .

Już  sobie n ie  w y d z ie ra ją .
P rz e k o n a liś m y  się o ty m  p od ­
czas osta tn iego  ra jd u  po s k le ­
pach. Po p ro s tu  d la tego , że

O d  ju tra

Przychodnia
na Pomorzanach

K IE R O W N IC T W O  M ie js k ie j 
P rz y c h o d n i O bw od ow e j n r  1 za 
w ia d a m ia , że z d n ie m  19 bm . 
zostan ie  o tw a r ta  p rzych od n ia  
re jo n o w a  n r  14 p rz y  u l. P o w ­
s tańców  W ie lk o p o ls k ic h  n r  1. 
R e jo n  p rz y c h o d n i obe jm o w a ć 
będzie  ca łe  P om orzan y  w ra z  z 
U s tow em . P rzych od n ia  posiadać 
będzie  p o ra d n ię  in te rn is ty c z n ą , 
p e d ia tryczną , g ab in e t s tom a to lo  
g iczny  d la  d o ros łych  i  d la  dz ie ­
c i. W k ró tc e  u ru cho m io n a  zosta ­
n ie  p o rad n ia  g ine ko lo g iczn a  o- 
ra z  la b o ra to r iu m .

SOP —  działkowiczom

Jeszcze dziś -
kiermasz sadzonek

D L A  D Z IA Ł K O W IC Z O W  — w io ­
s n a  to  n a jb a rd z ie j  p r a c o w ity  o k ­
re s . J e d y n a  te ż  o k a z j i  u z u p e łn ie ­
n ia  s ta n u  k r z e w ó w  i  d rz e w  o w o c o ­
w y c h ,  k tó r e  w ła ś n ie  s a d z i s ię  te ra z .

O d  d łu ż s z e g o  cza su  S p ó łd z ie ln ia  
O g ro d n ic z o  -  P s z c z e la rs k a  p ro w a d z i 
s p rz e d a ż  sa d z o n e k  d rz e w  na  k ie r ­
m a s z u  p r z y  a L  N ie p o d le g ło ś c i,  o b o k  
i .K a s k a d y ’ *

A b y  u m o ż liw ić  k u p n o  sa d z o n e k  
w s z y s tk im  z a in te re s o w a n y m , k ie r ­
m a sz  c z y n n y  b ę d z ie  d o d a tk o w o  w  
d z is ie js z ą  n ie d z ie lę  w  g o d z . o d  9 
d o  38. J e s t t o  sp o łe c z n a  p ra c a  za ­
ło g i  S C P . N a  k ie rm a s z u  k u p ić  m o ż  
n a  s a d z o n k i ró ż n y c h  o d m ia n  ja b ło ­
n i ,  g ru s z e , ś l iw y ,  w iś n ie  i  c z e re ­
ś n ie  a ta k ż e  k r z e w y  a g re s tu  i  c z a r  
n e j  p o rz e c z k i.

la to  „zaskoczy ło “  chyba  h an ­
d lo w c ó w  i  w  sk lepach  p ra w ie  
n ic  n ie  ma.

W  N A J W IĘ K S Z Y M  M A G A Z Y N IE  
P D T  „P o s e jd o n ”  —  n ie  u ś w ia d c z y s z  
ż a d n e j m ę s k ie j k o s z u lk i  z k r ó t k im  
rę k a w e m . D o p ie ro  „ m a ją  n a d e jś ć ” . 
D la  p a ń  o fe r u je  „ P o s e jd o n ”  je d e n  
fa s o n  le tn ic h  p ła s z c z y , 4 w z o r y  le t ­
n ic h  s u k ie n e k  i  n ie c o  p a n to f l i ,  a le  
te  ła d n ie js z e  t y lk o  w  d u ż y c h  ro z ­
m ia ra c h .

M a ło  d a m s k ic h  p ro c h o w c ó w  je s t  
r ó w n ie ż  w  D o m u  O d z ie ż o w y m  p rz y  
a l. N ie p o d le g ło ś c i. J e d e n  fa s o n . M o ż  
n a  tu  n a to m ia s t j u ż  k u p ić  ła d n ą  
le tn ią  s u k ie n k ę  i  to  p o  p rz y s tę p n e j 
c e n ie : k re to n o w e . s a ty n o w e  za s to -  
k i lk a n a ś c ie  z ło ty c h ,  a z d ro ż s z y c h  
m a te r ia łó w ,  s t i lo n u  lu b  je d w a b iu

N a jle p s z e  z a o p a trz e n ie  w  le tn ią  
o d z ie ż  z a s ta l iś m y  w  s k le p ie  „ B a r ­
b a ra ” , c h o ć  i  tu  w is ia ły  p ła szcze  
t y lk o  w  3 fa s o n a c h  i  k u r te c z k i  z 
e la n o b a w e łn y . N a  w ie s z a k a c h  zn a ­
la z ło  s ię  n a to m ia s t w ie le  ła d n y c h  
le tn ic h  s u k ie n e c z e k , n a w e t p la ż o ­
w y c h  z t k a n in y  f ro te e .

T A K  W IĘ C  —  c ie p ła  pogo ­
da i  la to  — zaskoczy ły  h an d lów  
ców . O  ile  jeszcze p an ie  m ogą 
tu  i  ów dz ie  coś d la  s ieb ie  do ­
stać, o  ty le  o panach zu pe łn ie  
zapom niano . W  sk le p ie  „K a z ik “ , 
w  k tó ry m  za uw a ży liśm y  ładne  
k o s z u lk i p o lo  z fro tee , a le  ty lk o  
o ro zm ia ra ch  k o łn ie rz y k a  44, 
45, 46 i  za p y ta liś m y  e ksped ien t­
kę  d laczego n ie  m a m n ie jszych  
u s łysze liśm y : „B ędą . M u s i p an i 
ju ż  te raz  kup ić ...? “ ,

(zdań)

za k i lk a s e t  z ł .  D u ż y m  p o w o d z e n ie m  
c ie s z y ły  s ię  ta k ż e  k r ó t k ie  s p o d e n k i 
z d z ia n in y  f ro te e .

W e w s z y s tk ic h  trze ch  „M o d u ­
sach“  p rzy  u l. B o i. K rz y w o u s te ­
go n ad a l p an u je  z im a  i  wczes­
na w iosna . O fe ru ją  one za le ­
d w ie  po 2— 3 fasony  m ęsk ich  
p ro cho w có w  i  to  w  n ie  n a jła d ­
n ie jszych  fasonach  i  ko lo rach . 
P odobn ie  w  „M o d n e j k o n fe k c ji“  
gdzie  n ie  b y ło  a n i je d n e j le t ­
n ie j s u k ie n k i i  ty lk o  k i lk a  dam  
sk ich  p ro cho w có w  oraz  w  „ L u -  
cynce i  P a u lin c e “  gdz ie  n ie  w ia  
dom o po co w iszą  jeszcze fu t ra  
i  k u rz ą  się, a na  w ieszakach  zau­
w a ż y liś m y  ty lk o  d w a  ro d za je  le t­
n ic h  p ro cho w có w  i  to  b rz y d k ie . 
W  sk le p ie  „Z b y s z k o  i  J a g ie n ka “  
m o g ła  n abyć  sobie le tn i p łaszcz 
ty lk o  p an i, k tó rą  n a tu ra  obda­
rz y ła  w z ros te m  —  176 cm.

W ybieram y budynek
d o  ty tu łu

Mister Szczecina 1970”
u

W  Ś W IĄ T E C Z N Y M  W Y D A N IU  
„ K u r ie r a  S z c z e c iń s k ie g o ”  z a p re ze n  
to w a l iś m y  l is tę  8 b u d y n k ó w - k a n d y  
d a tó w  u b ie g a ją c y c h  s ię  o t y t u ł  
„ M is te r  S zcze c in a  1970” . D z iś  p r z y ­
p o m in a m y  a d re s y  ty c h  b u d y n k ó w  
i  je d n o c z e ś n ie  d r u k u je m y  k u p o n  
k o n k u r s o w y .  W  te n  spo sób  p r a ­
g n ie m y  u m o ż liw ić  „ s t a r t ”  t y m  C z y ­
te ln ik o m ,  k tó r z y  d o  t e j  p o r y  n ie  
m ie l i  m o ż n o ś c i u c z e s tn ic z e n ia  w  na 
s z y m  p le b is c y c ie .  P r z y p o m in a m y ,  
że o s ta te c z n y  te r m in  n a d s y ła n ia  
k u p o n ó w  n a  a d re s  r e d a k c j i  (P I. 
H o łd u  P ru s k ie g o  8) u p ły w a  21 b m .

K U P O N  K O N K U R S O W Y  
„Mister Szczecina 1970“
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W y n ik i  k o n k u r s u  o g ło s im y  2G 
b m ., p o d a ją c  je d n o c z e ś n ie  l is tę  10 
osó b , u c z e s tn ik ó w  p le b is c y tu ,  k tó  
r y m  d ro g ą  lo s o w a n ia  p rz y p a d n ą  
n a g ro d y  rz e c z o w e , u fu n d o w a n e  
p rz e z  T o w a rz y s tw o  P r z y ja c ió ł  Szcze 
c in a .

A  O T O  a d re s y  b u d y n k ó w - k a n d y  
d a tó w  d o  t y t u łu  „ M is te r  S zcze c ina  
1970” : N r  1 — u l .  R y n k o w a  23. 
N r  2 — u l .  O d z ie ż o w a  13-b, N r  3 
— a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  26—30, N r  
4 — u l .  U s tk i  7 (D ą b ie ) , N r  i  -  
a l.  P o w s ta ń c ó w  W ie lk o p o ls k ic h  53, 
N r  6 — a l W y z w o le n ia  85, N r  I  -  
u l.  P o d g ó rn a  ( H o te l Z P S ), N r  l  -  
u l .  1 'e lc z a k a  8.

S A M O  ZY C IE

PR ZE Z  w ie le  la t  m ieszka łem  
w  m a ły m  m iasteczku . M ieś ­

c in a  b y ła  ( ja k  d z is ia j s tw ie r­
d zam ) —  urocza. T rz y  je z io ra , 
b lis k o  lasy, id e a ln y  spokó j. A le  
w te dy , a b y ły  to  la ta  m łodośc i 
—  n ie n a w id z iłe m  je j  szczerze. 
W szystko  ta m  b y ło  zawsze ta k ie  
same. W szyscy o w s z y s tk im  w ie  
d z ie li. N a p o d w ó rk u  bez p rz e r­
w y  suszyła  się b ie lizna , przez  
fro n to w e  okna  w yw iesza ło  się 
do w ie trz e n ia  poście l. K ażd y  
n ie m a l u w a ża ł za p u n k t hono­
r u  hodow an ie  ja k ie jś  kozy  czy 
k ró l ik ó w ;  stada k u r  szw e nd a ly  
się  wszędzie pod  n og am i i  one 
to  p ew n ie  ro z n o s iły  w szys tk ie  
p lo tk i.  N ie  m ożna b y ło  n aw e t 
k ich ną ć , a by  n ie  d o w ie d z ie li się 
o ty m  z n a jo m i i  to  z  d ru g ie j 
części m iasta .

M a r z y łe m  te ż  zaw sze  o w ie lk im  
m ie ś c ie , im p o n o w a ł m i  ja k iś  in n y  
r y t m  ż y c ia ,  te m p o , p o ś p ie c h , d z w o n  
k i  t r a m w a jó w ,  ś w ia t ła  n e o n ó w . I  
d o p ią łe m  sw e g o . O d  k i l k u  la t  j e ­
s te m  p e łn o p r a w n y m  o b y w a te le m  
W ie lk ie g o  M ia s ta  S zcze c in a , c h ło ­
n ą c  z  o k ie n  m o je g o  M -Z  p e łn ą

p ie rs ią  ro z k o s z e  w ie lk o m ie js k ie j  
c y w i l iz a c j i .

A  je s t  c z y m  o d d y c h a ć . Są to  n a j  
c z ę ś c ie j w o n ie  z p rz e p e łn io n y c h  i  
r z a d k o  o p r ó ż n ia n y c h  p o je m n ik ó w  
ze  ś m ie c ia m i,  p o  k tó r y c h  z lu b o ś ­
c ią  ta rz a ją  s ię  w a ta h y  b e z p a ń s k ic h  
p s ó w  i  k o tó w .  A le  o d n a le ź ć  m o ż n a  
te ż  i  z n a jo m e  z a p a s z k i. O , t u  
gd z ie ś  w  p o b liż u  t r z y m a ją  ś w in k ę .  
M ile  to  s tw o r z o n k o  i  ja k ż e  p o ż y ­
te c z n e . A  że  c e n tru m ?  N ie  p rz e s a ­
d z a jm y .

dom u b ie liz n y , co s tw a rza  d la  
h o te low ych  gości p ra w d z iw ie  no  
woczesną panoram ę. Przez św ie  
żo zagrab ione i  obsiane tra w ą  
s k w e rk i z c a łym  spoko jem  prze  
chodzą m a tk i z d z iećm i, na  ba l 
konach re p re z e n ta c y jn e j u l. 
W ie lk ie j p o d z iw ia m y  p ra w d z iw e  
sk ła d y  s ta rych  g ra tó w  i  ru p ie ­
c i. P ię k n y  je s t w ie lk o m ie js k i

Wsi spokojna •  • •

lś ^ ‘ie  z w ie lk o m ie js k a  r o z p a r ły  s ię  
w  o tw a r ty c h  o k n a c h  s ą s ia d k i na  
s p e c ja ln ie  d o  te g o  c e lu  u s z y ty c h  p o  
d u s z k a c h . J u ż  w ie d z ą , że je s te m  w  
d o m u , że s ię  k ą p ię , że  lu b ię  ła z ić  
p o  p o k o ju  w  n ie k o m p le tn e j  g a rd e ­
ro b ie , że n a d  m o im  ta p c z a n e m  w i ­
s i re p ro d u k c ja  R u b e n s a  ( —„ W id z ia ­
ła  p a n i,  ja k ie  ś w iń s tw o  p o w ie s i ł  
n a d  łó ż k ie m ? “ ) .

N A J L E P S Z Y  na  ta k ie  t ro s k i 
je s t spacer po tę tn ią c y c h  życ iem  
u lic a c h  w ie lk o m ie js k ie g o  cen­
tru m . Pod „C o n tin e n ta le m ”  
(a b y  n ie  zapom n ieć o d a w n y m  
grzechu  p ro w in c ji)  zn a jo m y  w i 
doczek suszącej się w  p o b lis k im

k ra jo b ra z  i  c y w iliz a c ja  b liska  
X X I  w ieku .

W R A C A M  DO  D O M U . Sąsiad  
ka  o fe ru je  m i św ieżą, pachnącą  
ryb kę . —  „M a m y  tu  n ieda leko  
—  m ó w i k o n s p ira c y jn y m  szep­
te m  —  na  je d n y m  p o d w ó rk u  
ta k ą  m a lu tk ą  w ędzarenkę. R yb y  
bierze p ó l d z ie ln ic y ” . W łączam  
te lew izo r. O braz  skacze i  m igo ­
ce. To sąsiad p o d łą czy ł m i się 
do anteny. A le  za to  n ie  p otrze  
b u ję  ju ż  ku po w a ć  d la  żony d ru  
giego klucza  do b ra m y . W czo ra j 
w  nocy ro z b ito  zam ek. Naresz­
cie spokó j. (K a z)

Dzień Pracownika

Służby Zdrowia

AKADEMIA
Szczeciniew

W C Z O R A J  w  D o m u  K u l t u r y  B u ­
d o w la n y c h  o d b y ła  s ię  u ro c z y s ta  a- 
k a d e m ia  z o k a z j i  D n ia  P r a c o w n ik a  
S łu ż b y  Z d r o w ia .  N a  u ro c z y s to ś c i 
o b e c n i b y l i :  c z ło n e k  E g z e k u ty w y  
K W  P Z P R , p rz e w o d n ic z ą c y  W K Z Z  
M ie c z y s ła w  G ó rs k i,  s e k re ta rz  Z a ­
rz ą d u  G ł. Z w . Z a w . P ra c o w n ik ó w  
S łu ż b y  Z d r o w ia  J a n  G ra b s k i,  z -ca  
p rz e w o d n ic z ą c e g o  P re z . W R N  W a c ­
ła w  S ie d z iń s k i,  p rz e d s ta w ic ie le  w y ­
d z ia łó w  z d ro w ia  W R N  i  M R N , Z a ­
rz ą d u  O k rę g u  Z w . Z a w . P ra c . S łu ż ­
b y  Z d r o w ia  o ra z  le k a rz e , p ie lę g n ia r  
k i  i  p e rs o n e l p o m o c n ic z y  z  te re n u  
m ia s ta  i  w o je w ó d z tw a .

R e fe r a t  o k o l ic z n o ś c io w y , o m a w ia ­
ją c y  o s ią g n ię c ia , p o trz e b y  i  p e rs p e k  
t y w y  le c z n ic tw a  w  n a s z y m  re g io ­
n ie ,  w y g ło s iła  p rz e w o d n ic z ą c a  ZO  
Z Z  P ra c . S łu ż b y  Z d r o w ia  D a n u ta  
M o n tw ił .  N a s tę p n ie  g ło s  z a b ra ł 
p rz e w o d n ic z ą c y  W K Z Z  M ie c z y s ła w  
G ó rs k i.  W  w y s tą p ie n iu  s w y m  p o d ­
k r e ś l i ł ,  że' g łó w n y m  ź ró d łe m  s u k c e ­
s ó w  s z c z e c iń s k ie j s łu ż b y  z d r o w ia  w  
p o d n o s z ę n iu  z d ro w o tn o ś c i na szeg o 
sp o łe c z e ń s tw a  je s t  i  b y ła  o f ia rn o ś ć  
lu d z i  w  b ie l i.  P r z e d s ta w ił  ró w n ie ż  
p e r s p e k ty w y  p o p r a w y  w a r u n k ó w  
s o c ja ln o -b y to w y c h  p e rs o n e lu  le c z ­
n ic tw a . N a  z a k o ń c z e n ie  czę śc i o f i ­
c ja ln e j o d b y ła  s ię  d e k o ra c ja  n a j ­
b a rd z ie j z a s łu ż o n y c h  p r a c o w n ik ó w  
s łu ż b y  z d ro w ia . U c h w a łą  R a d y  
P a ń s tw a  Z ło te  K r z y ż e  Z a s łu g i p rz y  
z n a n o : O s k a ro w i A lb re c h to w i — 
p r a c o w n ik o w i Z a k ła d ó w  N a p ra w ­
c z y c h  S p rz ę tu  M e d y c z n e g o  w  Szcze­
c in ie  o ra z  J ó z e fo w i C ia s tk o  — k ie ­
r o w n ik o w i  W o je w . K o lu m n y  T ra n s ­
p o r tu  S a n ita rn e g o . S re b rn e  K rz y ż e  
Z a s łu g i o t r z y m a l i : K a z im ie rz  K o m a r  
z W o j. P r z y c h o d n i S p e c ja lis ty c z n e j,  
M a r ia  M a rs z a łe k  z O ś r. S z k o l. P ie ­
lę g n ia rs tw a , S ta n is ła w  M e lle r  — p ra  
c o w n ik  s z p ita la  p o w ia to w e g o  w  G r y  
f ic a c h  o ra z  d r  m e d . A n n a  P ia s e c k a  
z W o j.  P r z y c h o d n i S p e c ja lis ty c z n e j.  
B rą z o w y  K r z y ż  Z a s łu g i p rz y z n a n o  
U rs z u l i  W o d ze ń  z W o j.  S ta c j i  P o ­
g o to w ia  R a tu n k o w e g o . P o n a d to  20 
osó b  o t rz y m a ło  o d z n a c z e n ia  ,,Za  
W z o ro w ą  P ra c ę  w  S łu ż b ie  Z d r o w ia ”  
a sześc iu  p rz y z n a n o  Z ło tą  O d z n a k ę  
Z w ią z k o w ą . ( ła w )

Największy 
wiosenny przysmak 

— lody

Imprezy artystyczne
♦  P R O G R A M  dzisie jszego 

ko nce rtu  ka m e ra lne g o  w  Zam
k u  pośw ięcony je s t c a łk o w ic ie  
tw ó rczośc i in s tru m e n ta ln e j i  
w o k a ln e j Jana B ram hsa. U tw o ­
ry  fo r te p ia n o w e  grać  będzie  go­
śc in n ie  w ys tę p u ją cy  w  Szcze­
c in ie  p ia n is ta  Tadeusz Ż m u d z iń  
sk i. W ys tą p ią  także  a rty ś c i 
szczecińscy: b a ry to n  W . Ż y d lik ,  
k la rn ec is ta  D. Ik o n o m u  oraz p ia  
n is ta  Z . G ra jn e r t.  K o n c e rt po­
p ro w a d z i m u zyko log  i  p u b lic y ­
sta k ra k o w s k i M a ria n  W a lle k -  
W a le w sk i. P oczątek o godz. 19.

♦  P R Z E G L Ą D  a m a to rsk ich  
zespołów  a rtys tyczn ych  Z w ią z ­
ku  Zaw odow ego P ra c o w n ik ó w  
G ospoda rk i K o m u n a ln e j i  P rze 
m ys łu  Te renow ego  odbędzie  się 
dziś o godz. 11, w  M D K  „S ło ­
w ia n in “ .

♦  T Y L K O  25 bm . o godz. 16, 
18 i  20 w y s tą p i w  s a li Z B M  
g re ck i zespól a rty s ty c z n y  „H e l­
le n “  z p ro g ra m e m  p ieśn i M ik is a  
T heodorak isa , g re ck ich  tań có w  
i  m e lo d ii lu d o w y c h . P rzedsprze  
daż b ile tó w  w  O rb is ie  i  W P IA .

K n o n i k u
M J lJ fS S M S Ś k Ó U U

W  S K L E P IE  o d z ie ż o w y m  W SS 
p r z y  a l.  W o js k a  P o ls k ie g o  7 zab rzy  
m a n o  w c z o ra j o k o ło  go dz . 15 n a  
g o rą c y m  u c z y n k u  k ra d z ie ż y  g a rd e ­
r o b y  d w o je  z ło d z ie i — k o b ie tę  i  
m ę żczyzn ę  (n a z w is k  n ie  p o d a je m y  
ze w z g lę d u  n a  d o b ro  ś le d z tw a ) .  
A m a to r ó w  cu d z e j w ła s n o ś c i o sa dzo  
no  w  a re szc ie .

*  *  *
K O Ł O  p rz e ja z d u  k o le jo w e g o  n a  

u l.  S to łc z y ń s k ie j n ie z n a n i s p ra w c y  
p o b i l i  w c z o ra j w ie c z o re m  p rz e c h o ­
d zą cą  u l ic ą  k o b ie tę . L e k a r z  po go ­
to w ia  r a tu n k o w e g o  z P o lic  s k ie r o ­
w a ł o f ia r ę  n a p a ś c i d o  k l i n i k i  P A M  
p r z y  u l .  U n i i  L u b e ls k ie j.

W  D O M U  p r z y  u l.  P o g o d n e j (G łę ­
b o k ie )  w y w r ó c i ł  s ię , u d e rz a ją c  g ło  
w ą  o k a lo r y f e r ,  lo k a to r ,  S te fa n  M . 
M ę ż c z y z n a  d o z n a ł w s tr z ą ś n ie n ia
m ó z g u  i  z o s ta ł s k ie r o w a n y  d o  s z p i­
ta la .

N A  U L .  H o ż e j s p a d ł z  r o w e r u  
4 7 - ie tn i T a d e u sz  B . U p a d e k  o k a z a ł 
s ię  fa ta ln y  w  s k u tk a c h :  T a d e u s z  B . 
d o z n a ł z ła m a n ia  le w e j n o g i.  R a n n y  
p rz e b y w a  w  k l in ic e  c h ir u r g ic z n e j 
P A M .

*  *  •
M IL IC J A  d ro g o w a  o d n o to w a ła

w c z o ra j do  g o d z . 22.30 c z te ry  d r o b -
w y p a d k i  u lic z n e . P r z e c iw k o  w iin  

n y m  n ie o s tro ż n e j ja z d y  k ie ro w c o m  
s k ie ro w a n o  w n io s k i  o  u k a r a n ie
p rz e z  k o le g iu m . (a p )

KTO ZNALAZŁ?
. k w i t  z  g a r b a rn i,  na  3 s k ó r k i  

k r ó l ic z e  na  n a z w is k o  K .  K l im o w ic z  
z  u l .  M a ło p o ls k ie j  58— 9.


